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WE WTOREK=-POGRZEB KRÓLA JERZEGO V 


Zwłoki monarchy przewieziońo do Londynu i ustawiono w West- 
minster-House.—Uroczysty pochód żałobny 


Ludność składa ostatni hołd zmarłemu królowi 


Londyn, 23 stycznia. 
(Pat) — Zwłoki króla Jerzego 


no w Westminster Hallu. 
monjał od chwili wyniesienia trumny z 
kaplicy kościoła wiejskiego w Sandring- 
ham aż do chwili, gdy zwłoki spoczęł 
NA KATAFALKU W HISTORYCZNY 
WESTMINSTER HOUSE, 
w ten samem miejscu, w którem przed 
laty stały szczątki króla Edwarda Siód- 
mego, cechowała uderzająca prostota, 
Na lawecie działa, trumnę ze szcząt- 
kami królewskiemi, przewieziono z kap 
licy w Sandringham do stacji kolejowej 
Wolferton, Całą drogę, wynoszącą 4 klm, 
synowie królewscy z królem Edwardem 
VIII na czele, kroczyli za trumną. Za ni- 
mi, w czarnej karecie, jechała królowa- 
wdowa z księżniczkami. Pochód zamy- 
kał siwy koń, ulubiony wierzchowiec 
zmarłego króla, który szedł ze spuszczo- 
ną głową, prowadzony za uzdę przez 
stajennego królewskiego. 


„, "Gdy żałobny ten pochód "zbliżył się|» 
do Wolferton, nczekująca na małej sta» |, 


cyjce orkiestra wojskowa odegrała ża- 
łobny marsz Chopina. Żołnierze śwardji 
zdjęli trumnę z lawety i wstawili ją do 
pomalowanego”na czarno i 4ioletowo, 
specjalneśo wagonu. W innych wago- 
nach zajęli miejsca: król. królowa-wdo- 
wa, rodzina królewska i świta, 

Wzdłuż całej drogi, wynoszącej 160 
klm. stały tłumy ludzi, oddając hołd 
szczątkom króla Jerzego V. 

, Punktualnie o godz. 14,45, pociag ża- 
łobny wiechał na stację londyńską Kings 
Cross, Trumnę złożono znowu na lawe- 
cie działa. Przykryta ona była propor- 
cem królewskim, a na fioletowej podusz 
ce 


prze-|byli w swe tradycyjne urzędowe szaty, 
wieziono dzisiaj do Londynu i wystawio- | natomiast 


Cały ten cere-| zwykłych czarnych strojach. Na stop- 


Tyłko lord kanclerz: i speaker, ubrani 


lordowie i posłowie byli w 


Ei 


Na zdjęciu widzimy kaplicę Windsor w. której 


Depesza króla Edwaria 


ez 
EM 


niach, prowadzących z parlamentu do! 
Westminster Hallu. ustawiło się ducho- 
wieństwo z «chórami. 

Arcybiskup Canterbury, przed. któ- 


Mó m. L- E 


ostaną szczątki zmarłego monarchy, 


Il do P. Prezydenta 


J nit 


złożone” z 


z podzickowaniem za kondolencje 


Warszawa, 23 stycznia. 
(PAT) W: odpowiedzi na depeszę 
kondolencyjną Pana Prezydenta do Je- 


spoczywała brylantowa korona |20 Królewskiej Mości Króla Edwarda 


króla 

oraz druga korona z żywego kwiecia. 

Pochód 
Westminster House. 

Za trumną kroczył król Edward VIII! 
w otoczeniu swych braci, Wzdłuż drogi, 
wynoszącej 3 klm. stały niezliczone 
tłumy. à 

W Westminster House, pośrodku dłu- 
giej gotyckiej hali, ustawiono na 4-stop- 
niowem wzniesieniu wysoki, kryty ma- 
%erjałem koloru fioletowego katafalk (fio 
lety są oficjalnym kolorem angielskiej ża 
łoby królewskiej), W czterech rogach ka 
tafalku paliły się wielkie kandelabry, 


ruszył ulicami Londynu do] celencji 


8-go, król Edward 8-my nadesłał depe- 
szę treści następującej: 

Najserdeczniej dziękuje Waszej Eks- 
za wielce uprzejme wyrazy 
współczncia spowodu niepowetowanej 
straty, którą poniosłem' przez śnierć| 
króla, mojego ukochanego i głęboko o- 


płakiwanego ojca. Również jestem bar- 
dzo wdzięczny Waszej Ekscelencji za 
gratulacje, złożone mi z racji mojego 
wstąpienia na tron. Na prośbe mojej dro 
giej matki królowej, prosiłbym rów- 
nież o przyjęcie najgorętszych podzię- 
kowań Jej Królewskiej Mości za kondo 
lencje, które Wasza Ekscelencia zech- 
ciał wyrazić spowodu ciosu, jaki ją do- 
tknął. 


Dwuminutowe milczenie w dniu pogrzebu 


'Na życzenie nowego króla n 
Londyn, 23 stycznia, 

(Pat) — Ogłoszono urzędowo, że na 
życzenie króla Edwarda VIII, w dniu po 


przedsiębiorstwach prywatnych. 
Prawdopodobnie w czasie pogrzebu 
w Windsorze, w całem państwie będą 


Ostatnie promienie zachodzącego słoń | grzebu, we wtorek, dnia 28 b. m., nie bę|zarządzone 2 minuty milczenia, o godzi- 


ca przenikały przez starożytne witraże, 
ącząc'się ze światłem  elektrycznem 
kandelabrów. Dookoła katałalku stanęło 
4-ch halabardzistów w tradycyjnych, 
czerwonych suto 

ZŁOTEM SZYTYCH MUNDURACH, 
w czarnych, jedwabnych pelerynach i w 
czarnych rogatvch kapeluszach z pióro- 


pPuszami. Czekali oni na przybycie trum- K 


ñy. której mają strzec, piz f 

„O godz. 15.30 z drugiego Końca West- 
minster Hallu z wiodących do wnętrza 
machu parlamentu schodów, 


ruszył uroczysty pochód 


dzie zawieszenia pracy w urzędach i 


nie, która będzie ogłoszona jutro, 


Skład delegacyj zagranicznych 


Gen. sosnkowski na czele delegacji polskiej 


: Warszawa, 23 stycznia. 
(PAT) Na uroczystości pogrzebowe 
óla Angli; Jerzego 5-go została wy- 
znączona delegacja z: gen. Sosnkow* 
skim w charakterze ambasadora nad- 
zwyczajnego na-czele, w skład której 
wchodzą: ambasador Skirmunt. admirał 
Unrug, płk. Trzaska-Durski i kpt. Mu- 


Najpierw długim szeregiem  zstąpili da sielewicz. 


sali członkowie Izby Lordów „2 lordem 
anclerzem na czele. Następnie szli po- 


Londyn, 23 stycznia. 
(PAT) Reuter donosi: Na pogrzebie 


słowie Izby Gmin ze speakerem, a za ni-| króla Jerzego 5-g0 Z. S R. R. reprezen 
Mi premjer Baldwin. Lordowie ustawili|tować będą — komisarz Litwinow, mar 
sie po prewei stronie wzdłuż muru West| szalek Tuolaczęwskii i ambasador Maij 


mineter Hallu, członkowie , 
min po przeciwległej lewej stronie, — 


zaś Izby| sk. 


Rzym, 23 stycznia: 

(PAT) Półurzędowo donoszą, -że 
przedstawicielem króla Wiktora Emanu 
ela 3-go na pogrzebie króla Anglji bę- 
dzie następca tronu 
Humbert. 

Przedstawicielem rządu faszystow- 
skiego: będzie amb. Grandi, który otrzy 
ma specialne pełnomocnictwa. 


ie będzie zawieszenia pracy 
włoskiego książę 


(PAT) Z Doorn donoszą, że na po- 
grzebie króla Jerzego Hohenzollernów 
reprezentować bedzie najmłodszy syn 
b. kronprinz ks. Fryderyk. B. cesarz 
Wilhelmi jego. żona Herminia wysłali 
wieniec z kwiatów. 


Londyn, 23 stycznia. | 


rym zakrystjan niósł złoty krzyż, uroczy 
ście zszedł ze stopni i krocząc powoli, 
otworzył pochód ku wrotom wejściowym 
Westminster Hallu od strony skweru 
parlamentu, 

Przy głównem wejściu 


stawiło się 12 heroldów króla 


po środku zaś szambelan angielskiej ary» 
stokracji rodowej, książę Noriolk oraz 
wielki szambelan dworu królewskiego, 
lord Cholmondeley, 

Punktualnie o godz. 16-ej zaczęły bić 
dzwony opactwa / westminsterskiego, 
zwiastując 


PRZYBYCIE ŻAŁOBNEGO ORSZAKU. 


Arcybiskup Canterbury w otoczeniu Ks. 
Norfolka i lorda Cholmondeley wycho* 
dzi naprzeciw konduktowi. Otwierają się 
wrota i uroczysty kondukt żałobny kro- 
czy ku katafalkowi. 


Najpierw król Edward VII, za nim 
marszałek arystokracji rodowej i wielki 
marszałek dworu królewskiego, potem 
dziekan opactwa westminsteru, a za nim 
arcybiskup Canterbury. Za arcybisku- 
pem — olicer komenderujący z obnażo- 
na szablą, a za nim 8 żołnierzy po 4-ch 
z każdej streny, niosąc trumnę ze szcząt- 
kami króla, 

Wolnym i miarowym krokiem żołnie- 
rze zbliżyli się do katafalku, stawiając 
na nim trumnę. Przy katafalku stanęli: 
królowa-wdowa w żałobnym stroju w 
długim, gęstym welonie i 

król Edward VIII w czarnem 

palcie 
w stroju cywilnym. Za nimi: ks. Mary, 
córka króla, mając obok siebie braci: z 
prawej strony ks. Yorku, z lewej ks, 


Gloucester, następnie najmłodszy syn 
króla ks, Kentu, a obok zięć królewski, 


lord Harewood, w końcu członkowie 
dworu królewskiego. 
Arcybiskup Canterbury stanał na 


stopniach katafalku i' odprawił krótkre 
nabożeństwo. Powtarzane przez wszy* 
stkicli zebranych słowa modlitwy odbi- 
jały się głuchem echem o ponure müry 
krastarego Westminsteru. D 

Chór opactwa wykonał pienia żatob 
ie i ceremonja po 10 minutach była skoń 
czona. 

W tym samym porządku, jak przy 
wkroczeniu na salę, uformował się znów 
pochód, kierując się ku wyjściu. 

W Westminster Hallu pozostały tvi- 
ko spoczywające na wysokim ka a'alkin 
śmiertelne. szczątki króla Jerzego Piąte: 
ko, których strzec będą dzień i noc ezte.. 
rej halabardziści. pic 


Jutro od godz, 8 rano Wesimiuster. 
Hall otwarty. będzie dla publiczności, 
która w ciągu 4 dni aż do godz. 10 wiecz. 
bedzie mogła składać swój. ostatni hołd 
zmarłemu monarsze. 

, ak 
Londyn, 23 stycznła. 

(PAT) Gdy trumnę ze zwłokami kró 
la Jerzego wniesiono do Westminster 
Hall, zauważono brak na Koronie krzy* 
ża maltańskiego. Okazało się, że w dro 
ze z dworca Kings Cross krzyż ten „od 
leciał i spadł na jezdnię. Podniósł go 
jeden z oficerów, lecz w czasie nocho- 
du nie można było umieścić ga srowrne 
tem na koronie. Dopiero pa z910%-=-=* 
ceremonii w Westminster Hall brorta. 
mocowano na poprzedniem miejscu. 


z 
OD ZEDO DDD 


Audjencje ną Zamku 


_ Warszawa, 23 styćznia. 


(PAT) Pan Prezydent Rzeczypospo 


litej przyjął na audjencji w dn. 22 b. m. 


p. wicepremiera inż, Kwiatkowskiego. 
Warszawa, 23 stycznia, 
(PAT) Pan Prezydent Rzeczypospo 


- litej przyjął w dniu dzisiejszym prezesa 


P. K. O. dr. Grubera. 


„REPUBLIKA* 


Projekty 


nr. 23, Piątek, 24 


stycznia 1936 r. 


„nowych ustaw rządowych 


będą rozpatrzone przez radę ministrów. —W lutym od- 
będzie się w Warszawie wielki zjazd gospodarczy 


Warszawa, 23 stycznia. 
(B) Na terenie kilku ministerstw 


przeprowadzane są obecnie prace przy- 


premjera Kościałkowskiego, któ- 
kilku dni bawi na Wileńszczyźnie, 


niem życia gospodarczego w kraju i za- 


br MU * 


, 


Oficer japoński 


zabity przez chińczyków 


Paryż, 23 stycznia. 
/ (PAT) Do portu Swatau zawinął 
krążownik „Jubary” wysłany z Amoy, 
przez władze japońskie, naskutek zabój 
stwa oficerd japońskiego przez chińczy 
ków. Zabójstwo zostało popełnione w 
chwili, gdy oficer opuszczał posterunek 
policyjny. Konsul japoński wystosował 
ostry protest do władz chińskich. W 
chwili obecnej w porcie Swatau, stoją 
na kotwicy trzy japońskie krażowniki 


Prochy Kiplinga 
w opactwie westminsterskiem 


Londyn, 23 stycznia. . 
(PAT) Urna z prochami Kiplinga zo 
stała złożona dziś w opactwie West- 
minsterskiem w t. zw. „Zakątku poe- 
tów“. Nabożeństwo żałobne nosiło nad 
zwyczaj skromny charakter, 


Emisarlusz hitlerowski 
„> wydalony ze Szwecji 
A . Sztokholm, 23 stycznia. 
(PĄT) “Dziennik „Socialdemokraten“ 
donosi, że przebywający w Szwecji 0- 
bywatel niemiecki Heinz Bartels, przy- 
wódca narodowych socjalistów niemiec 
kich, nie otrzymał zezwolenia na dalszy 
pobyt w Szwecji i będzie musial nie- 
zwłocznie wyjechać. Zarządzenie to u- 
motywowane jest tem, iż Bartels pro- 
wadził w Szwecii propagande narodo= 
wo-socjalistyczną. Żródła półurzędowe 
potwierdzają tę wiadomość. 
106511 imun i PONA U 
Morgenthau—doradcą 
Roosevelta 


i Waszyngton, 23 stycznia. 
"(PAT) Wedle pogłosek z kół demo- 
kratycznych, prezydent „Reconstric- 
tion Finance Corporation" Jones ma zo 
stać sekretarzem stanu skarbu. zaś Hen 
ry «Morgerthau zostałby przybocznym 
doradcą prezydenta Roosevelta. 


Zdarzenia i ludzie 


"Tunel pod 


gotowawcze nad całym szeregiem pro- 
jektów ustaw, które łącznie z wydane- 
mi w okresie pełnomocnictw dekrełami 


pewnieniem trwałej równowagi budże. 


towej. o 
Natychmiast po powrocie do War- 


000000: 


Ogród sejmowy nie bedzie oddany 


pod budowę gmachu ambasady niemieckiej 


ma powrócić w pierwsz. dniach nadcho- 
dzącego tygodnia odbędzie się posiedze- 
nie Rady Ministrów celem rozpatrzenia 
przygotowanych w międzyczasie pro- 
jektów ustaw. 

Prace w łonie rządu nad temi pro- 
jektami będą prowadzone w szybkiem 
tempie, ponieważ wszystkie ustawy, któ- 
re sejm i senat mają jeszcze w ciągu bie- 


Warszawa, 23 stycznia. 

(B) Jednocześnie z komisią budżeto 
wą sejmu przystąpiła dziś do pracy ko- 
misją budżetowa senatu rozpatrując bud 
żet Prezydenta R. P., sejmu i senatu. 
Pierwsze dwa z tych budżetów uchwa- 
lono bez dyskusj, a przy budżecie sena 
tu rozwinęła się dość długa dyskusia 
na temat starego samochodu biura sena 
tu, którego konserwacja wypada drożej 
aniżeli kupno nowego aute. W rezulta- 
cie nic w tej sprawie nie postanowiono, 
ale poruszono sprawę odstąpienia pew- 
nej części terenów ogrodu seimu i se- 
natu pod budowę gmachu ambasady 
niemieckiej. Na zapytanie sen. Gwiżdża 
dowiedzieliśmy się mianowicie. że am- 
basada niemiecka ma zamiar wybudo- 
wać własny gmach w Warszawie i w 
związku z planem przeprowadzenia ulj- 
cy równoległej do Wisły i przechodzą- 
cej przez część terenów zajętych obec- 
nie przez ogrody sejmowe — zamierza 
w tem właśnie miejscu nabyć plac pod 
budowę gmachu. Dyrektor biura senatu 


W Ameryce—wielkie mrozy, 


w Europie deszcze i wichury 


-->toit" ARA ea StYSZNą,, „„ęle0s Angeles temperatura yvnosi.,78, st. 


Skutek silnych mrozów, 


ujących | 
EN kbl zdstały zamkniete. Komu 
nikacja kolejowa 


W Clairsville, autobusy, 
szkoły 100 dzieci, zostały 
śniegiem podczas zawiei, na głębo- 


kość 16 stop. Dzieci z trudem uratowa- | ludźmi nie było. 


no. Temperatura w Chicago spadła do 


16 stopni poniżej zera, podczas gdy w prowadzily akcję ratunkowa. ' 


| dla 


Mont-Blanc 


Projekt genewskiego inżyniera.—Bez- 
pośrednia autostrada Paryż-Rzym 


Od kilku tygodni odbywają się nara- 
dy między znanym genewskim inżynie*; 
rem p. Antoine Bron i rządami Francji 
i Włoch. Pertraktacje te mają doprowa- 
dzić do urzeczywistnienia największego 
projektu budowy szos w Europie, Inży- 
nier Bron. przedłożył rządom obydwu 
państw plany bezpośredniej autostrady 
Paryż—Rzym. W tym celu trzebaby prze 
prowadzić tunel przez Mont-Blanc, naj- 
większy tunel samochodowy w Europie. 

Komitet, który postanowił urzeczy- 
wistnić plan  genewskiego inżyniera, 
zwrócił się z prośbą o koncesję na bu- 
dowę tunelu do rządu włoskiego i fran- 
cuskiego i w ciągu 2 do 3 miesiecy ocze- 
kuje pozytywnej odpowiedzi. Przygoto- 
wania do budowy szosy, a przedewszyst- 
kiem tunelu, doprowadzono już do ta- 
kiego stopnia, że jeszcze w tym roku, 
można będzie rozpocząć budowę, 


Genewa, w styczniu. | 


í — Kto okiem rzeczoznawcy patrzy 
ħa mapę — mówi inżynier Antoine Bron, 
musi zrozumieć konieczność bezpośred- 
niego połączenia między Francją a Wło- 
chami. Istnieje tylko jedna szosa samo- 
chodowa między Francją a Włochami: 
niewygodna droga, łącząca Mentonę z 
Ventimiglia: 

„Jedyną przeszkodą na bezpośredniej 
linji Paryż—Rzym, jest Mont-Blanc. — 
Autostrada na wvsokości 4810 metrów? 
To nie miałoby żadnego sensu, gdyż w 


Przy dzisiejszym stanie techniki, mo- 
żliwe jest o wiele prostsze rozwiązanie: 
tunel samochodowy. Na pierwszy rzut 
oka, myśl taka wydaje się fantastyczna, 
a jednak techniczne rozwiązanie jest zu- 
pełnie proste. Mont-Blanc bowiem, naj- 
wyższa góra w Europie — posiada rów- 
nocześnie najwęższą podstawę, Fakt, że 
chodzi tutaj o krystaliczne kamienie, któ 
re posiadają tyle wilgoci, że przy budo- 
wie można będzie znieść gorąco, ułatwia 
praktyczne przeprowadzenie tego pro- 
jektu, > 

Początek tunelu przewidziany jest 
koło Chamonix, a koniec koło Entreves 
we Włoszech. Prosta, dwunastokilome- 
trowa droga przez „kraj, do nikogo nie 
należący”, przez obszar graniczny mię- 
dzy Francją a Włochami... 

Wzniesienie w tym tunelu samocho- 
dowym byłoby zupełnie nieznaczne. Cha- 
monix leży na wysokości około 1100 me- 
trów, Entreves zaś na wysokości 1300 
metrów. A więc wzniesienie 200 metrów 
rozłożone na przestrzeń 12000 metrów. 


Szerokość autostrady ma wynosić 6 
metrów. Pod nią prowadzi szeroki ka- 
nał, przez który przechodzi świeże po- 
wietrze. W odstępach dwustu metrów, 
beton między kanałem powietrznym, a 
autostradą jest przedziurawiony, tak że 
powietrze może odpłynąć z kanału na 
szosę, Ku górze, beton dzieli autostradę 
ad drugiego kanału, przez który odcho- 


zimie nie możnaby zupełnie z niej ko-|dzą gazy. W ten sposób rozwiązany zo- 


rzystać. 


stał problem „zaopatrywania w świeże 


ł 


13 środkowych stanach,|. . „Florencja, 23 sty. o |: 
1"* (PAT) BANA |, 
jest ogromnie utrud- pótokach 
niona spowodu wielkich zasp Śnieżnych. nad Florencią kilkuminutowa trąba po- 
wiozące do wietrzna. Wicher zrywał dachy. obala? 

zasypane mury, wyrywał drzewa z korzeniami. 


I 
H 
H 


Ome Z Z W a e 


żącej sesji parlamentarnej, kończącej się 
w dniu 1 kwietnia r. b, załatwić, muszą 
wpłynąć do sejmu przed dniem 15 lutego 
Jednem z najdonioślejszych  zamie- 
rzeń na okres najbliższy jest zwołanie 
do Warszawy na dni od 21 do 23 lutego 
wielkiego zjazdu gospodarczego, który 
dostarczyć ma najwięcej materjału dla 
dalszych spraw uaktywnienia życia go- 
spodarczego. 

WITZYYAZONIE W OBI PZ RUP P t aa o 


Zakopane zasypane - 


śniegiem 


Zakopane, 23 stycznia. 

W ciągu wczorajszego popołudnia 
przybrało Zakopane oraz całe Tatry po 
raz pierwszy w obecnym sezonie. zimo- 
wym prawdziwie zimowy wygląd. 

Po onegdajszej szarudze, począł w 
godzinach popołudniowych padać gęsty 
z trudem opracowany i ostatecznic już |śnieg, który w ciągu następnych zin 
zatwierdzony plan rozbudowy Warsza-|zmienił się w istną nawałnicę śnieżną, 
wy w jednem z jej naibardziei reprezen nasileniu opadów może świadczyć 


Prezydenta Rzplitej złożą się na cało-| sza 
kształt akcji rządowej nad uaktywnie-| ry o 
p. Piasecki oświadczył, że marszałek 
senatu Prystor nie zgodził się na wyko- 
nanie tego planu i w porozumieniu z 
marszałkiem sejmu Carem zwrócił się 

do ministerstwa spraw wewnetrznych 

o zmianę planu rozbudowy Warszawy 

w tym punkcie. Wobec tego sprawa od- 
stapienla terenu pod budowę gmachu 
ambasady niemieckiej stale sie w tei 
chwili nieaktualna aż do chwili załat- 
wienia sprzeciwu marszałków obu izb 

co do planu rozbudowy Warszawy. 

Należy zaznaczyć, że batalję o nie- 
podzielność ogrodu sejmowego prowa- 
dzono również w toku omawiania bud- 
żetu sejmu w sejmowej komisii budże- 
towej. Batalja ta zaczyna coraz bar- 
dziej zajmować koła warszawskiego za 
rządu mieskiego, gdyż sprzeciw posłów 
i senatorów przeciwko rozparcelowaniu 
wspaniałego ogrodu sejmu przekreśla 


tacyjnych punktów. fakt, że w ciągu jednej nocy pokryło się 
Zakopane przeszło półmetrową powło- 
ką śnieżną, przyczem śnieg pada bez 
przerwy. 

„ Równocześnie utrzymuje się w Za- 
kopanem temperatura poniżej zera. Stan 
pokrywy śnieżnej wynosił wczoraj rano 
w Zakopanem 50 cm. przy 2 stopniach 
mrózuj ne Hah Gąsienicowej 70 cm. 
przy 6 stopniach mrozu, na Kasprowym 
Wierchu przeszło 2 metry śniegu przy 
8-stopniach mrozu, ; 
Pod ciężarem śniegu zerwały się w 
Zakopanem prawie wszystkie  antefy. 
W Zakopanem i okolicy na długi czes 
SS wniony są idealne warunki narciar- 
skie, ` i | 


powyżej zera, według Fahrenheita. 


deszczu z gradem orzęszła 


Straty są poważne, wypadków z 


Straż ogniowa i miejscowy garnizon 


powietrze”, co szczególnie ważne jestjiakie dwa, trzy miesiące powinniśmy już 
tunelu 'samochodowego z powodu | mieć przychylną odpowiedź, i 
gazów, wydobywających się z motorów, Wtedy natychmiast można będzie 
Tunel samochodowy przez Mont-|stworzyć towarzystwo akcyjne, które wy 
Blanc jest największym tunelem samo-| kona budowę szosy 1 dostarczy potrzeb- 
chodowym w Europie. Nie jest to jednak|nego kapitału.  Finansowo-techniczna 
największy tunel europejski wogóle. —|strona budowy została już przez nas 
Pierwszeństwo mają cztery inne tunele, | opracowana i przygotowana. Kapitał jest 
przedewszystkiem tunel Simploński dłu-|pewny. Większą część kosztów poniesie 
gości 20 km. i tunel Gottharda 18 km.(Francja, resztę zaś Włochy. W chwili 
Są to jednak drogi kolejowe, które nie| obecnej, najważniejszą rzeczą jest uzy- 
mają żadnego znaczenia dla komunika- | skanie koncesji, Przypusźczalnie i to by- 
cji samochodowej. łoby już dawno załatwione i moglibyśmy 
Koszty budowy tunelu podług dokład- ||uż rozpocząć roboty, gdyby Włosi nie 
nego kosztorysu inżyniera Brona, wyno- yli teraz właśnie zajęci abisyńskim kon 
szą 125 miljonów franków francuskich. fliktem, W każdym razie, liczymy na 
Budowa trwać bedzie 3 do 3 i pół roku.|Przychylne załatwienie naszej prośby: 
W tym roku trzebaby oczywiście zatrud- |niema powodu sprzeciwiania się temu 
nić przy budowie bezpośrednio i pośred- wielkiemu projektowi, tej wielkiej bez: 
nio około 4000 ludzi, pośredniej „autostradzie“ Paryż—Rzym. 


szcze budowę szosy i tunelu, w roku 
1939-40 wszystko będzie gotowe. Kavi- 
tał, potrzebny do budowy autostrady. 
będzie mniejwięcej przez trzy lata leżał 
odłogiem bę A ; 
Jestem przekonany, że projekt ten 
nietylko pod względem technicznym, 
Jecz także i finansowym jest wykonalny. 
Przyjęliśmy tymczasem „opłatę tunelo- 
łem Oulianoff. zbadali dokładnie plany Walii iw AT a KALI 
i stwierdzili, że można je urzecywistnić. to się opłacać, gdyż droga przez Mento* 
, ,— Przedłożyliśmy te plany — mówi! nę.Ventimiglia jest długa, niewygodna i 
inż. Bron — naturalnie także rządowi droga. Rogatkowe amortyzuje się przez 
francuskiemu i włoskiemu. Ja sam za-| samo zaoszczędzenie A 
wiozłem rysunki do Mussoliniego, który; A przecież właśnie czas jest dzisiaj dla 
je przestudjował i na wszystko się zgo-| wszystkich najbardziej cenną rzeczą. — 
dził Mogę śmiało powiedzieć: Mussoli- | Ten tunel wzbogaci Europę nietylko 0 
ni fest zachwycony naszym projektem. | technicznie doskonałą, lecz także i prak 
Z francuskiej strony również spotkaliś- | tyczną drogę. Fakt ten całkowicie uspra 
my sie ze zrozumieniem naszych planów. | wiedliwia inwestycję 125 miljonów fran- 
Kilka tygodni temu, zwróciliśmy sięj ków. Szczególnie, jeżeli się bierze po 
do francuskiego i włoskiego rządu z proś| uwagę, że samochód właśnie jest środ“ 
bą o koncesję na budowę autostrady, Zal kiem komunikacyjnym przyszłości. 


rech Włochów i inż. Bron, jako jedyny 
Szwajcar i inicjator tej idei. Przewodni- 
czącym komitetu jest znany paryski in- 
żynier Monod, który dopiero w roku 
1910. wybudował wielki tunel kolejowy. 
Inż. Monod wraz z profesorem uniwersy 
tetu T.ausańskiego, Lugeon i jego asysten 


Jeżeli w tym roku rozpoczniemy 'je*. 


benzyny i czasu. 
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Litwa nie po. 
„wrogiego, 


„żenia przysżłości, 


We Francji o Polsce 


Podajemy poniżej artykuł znanego 
publicysty francusklego pi Salnt-Brice, 
redaktora politycznego „Le Journal* o 
przemówieniu mln. J, Becka na posiedze” 


niu sejmowej komisji spraw 2żagranicze 
nych. 


Expose, wygłoszone przez ministra 
Becka na temat polskiej polityki zagra- 
nicznej, znalazło wszędzie silny od- 
dźwięk, nigdzie jednak silniejszy, aniżeli 
we Francji. Z wszystkich bowiem państw 
Polsce przypisuje Francja najważniejszą 
rolę, Oświadczenia polskich mężów sta- 
nu, są we Francji goręcej dyskutowane, 
aniżeli wszystkich innych. 

Ideą przewodnią polityki ministra 
Becka jest utrzymywanie równowagi w 
stosunkach z Niemcami i Sowietami przy 
równoczesnem oparciu się na swych s0- 
łuszach. Orjentacja ta pociąga za sobą o 
wiele mniejsze ryzyko dla Polski, aniże- 
li gdyby stała się ona forpocztą, czyli 
pozycją najbardziej wysuniętą i narażo- 
ną jakiejkolwiek koalicji, skierowanej 
przeciwko Niemcom. 

Ciekawa jest również ta część expo: 
se, w której minister Beck zastrzega się 
wyrażnie przeciwko mieszaniu się do 
spraw wewnętrznych innych państw. — 
Trzeba tu przypomnieć, że Sowiety pro- 
wadzą raczej politykę antyhitlerowską, 
aniżeli antyniemiecką i że — o ile chodzi 
o Polskę samą — to kierownicy polityki 
Moskwy zdradzają żywsze zainteresowa 
nie, niżby to należało, sprawami polskiej 
polityki wewnętrznej, Francuzi lepiej, 
aniżeli kto inny, mogą ocenić jak wysoce 


niepokojące są te zainteresowania So- 
wietów, 

„Rozwój stosunków między Rosją a 
Palską obchodzi żywo państwa bałtyc- 
kie, Litwę i Czechosłowację. Państwom 
bałtyckim wydał min. Beck świadectwo 
żaufania, które nabrało specjalnego zna- 


czenia w święte pewnych.. kontrastów. 
z 


PAZ e WEZ sów s 
tórem . odgraniczyła się 9 
Polski od czasu konfliktu  wileńskiegb. 
Nazajutrz, po procesie o zabójstwo min. 
Pierackiego, który rzucił snop”*światła 
na niepokojący współudział osobistości 
W wskich z oskarżonymi w tym proce- 
sté, przypomnienie o dobrych obycza- 
jach nie mogło dziwić w ustach min. Bec- 
ka, Chodzi tu o realne niebezpieczeń- 
stwo, a pomijanie niebezpieczeństw mil- 
czeniem nie jest najlepszym sposobem 
ich zażegnywania. To samo dałoby się 
powiedzieć o sposobach położenia kresu 
długotrwałym nieporozumieniom między 
Pragą i Warszawą. Tutaj również jedy- 
nie brutalna szczerość, przy całkowitem 
usunięciu szłuczności procedury i dy- 
wersyj dyplomatycznych może doprowa 
dzić do ze wszechmiar pożądanej całko- 
witej likwidacji tego konfliktu. 
Pokaźna część expose min, Becka po- 
święcona ' była aktualnemu wialkiemu 
ryzysowi międzynarodowemu, który 
tak żywo interesuje Francję, 
, Minister polski podchodzi do zagad- 
nienia Ligi Narodów jak realista. Nie 
kryje on słabości tego organizmu, ale 
przyznaje konieczność dotrzymania zo- 
bowiązań, wynikających z Paktu Ligi — 
Z tą to właśnie myślą, wzięła Polska 
udział w pracach nad likwidacją konflik 
tu etjonskiego, uznając całą anormalność 
sporu, któryby należało jaknajszybciej 
zlikwidować. 
Trzeba tu specjalnie podkreślić ustęp 
w którym min. Beck wvpowiada się prze 
ciwko ietyszowi precedensów, zwracając 
uwagę na wielką różnorodność rozwoju 
akeyi dyplomatycznych w przeszłości. 
ądzimy, że min. Beck ma rację, twier- 
dząc, że nie należy robić sobie zbyt 
wielkich złudzeń, co do możliwości uło- 
lecz trzeba przede- 
Wszystkiem zwrócić uwagę na chwilę 
obecną. Najważniejszą sprawą, naszem 
zdaniem, jest likwidacja konfliktu, który 
uniemożliwia przywrócenie ładu w Euro- 
pie, a szczególnie w basenie naddunaj- 
skim, 
+000700666600000000000000000002 


Londyn, 23 stycznia. 
_ (PAT) Komunikują oficjalnie, że o- 
krętv „Rodney“. „Nelson“, „Leander“, 
„Sydney“ | „Cairo“ oraz szósta | 21-a 
tlotylląa kontrtorpedowców mają zawi- 
nąć lutro do Gibraltaru. 
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Sarraut tworzy gabinet we Francji 


Nowy rząd będzie miał charakter bardziej lewicowy — 
Rozmowy z kandydatami na 


Paryż, 23 stycznia. 

Prezydent republiki Lebrun podjął 
dziś rano rozmowy z politykami w spra 
wie utworzenia nowego rządu. Pierw- 
szy został przyjęty Herriot, który od- 
mówił przyjęcia misji utworzenia gabi- 
netu, następnie został wezwany do pre» 
zydenta Lebrun Ivon Delbos, przewod- 
niczący grupy radykalnych, który rów- 
nież nie-chciał się podjąć misji formo- 
wania rządu. 

Następnie prezydent Lebrun 
zwrócił się do senatora Alberta Sar- 
rauta, który misję przyjął prowizo- 
rycznie. Senator Sarraut będzie się 
starał o utworzenie gabinetu, opar- 


tego na zasadzie t. zw. koncentracji 
republikańskiej, to znaczy, niewiele 
różniącego się od ostatniego gablne- 
tu, ale o nieco bardziej zaakcentowa- 
nej tendencji na lewo. 

Klucz sytuacji leży obecnie w ugru- 
powaniach centrowych, od których sta- 
Lowiska zależy powodzenie tak ujmo- 
wanej koncepcii senatora Sarraut. O ile 
można sądzić z wczorajszych obrad po- 
szcześólnych ugrupowań oraz dzisiejsze- 
go zebrania centrum republikańskiego, 
senator Sarraut może napotkać na po- 
ważne trudności ze względu na to, iż w 
lonie ugrupowań umiarkowanych istnie- 
ją dość silne tendencje, zmierzające do 


Włochy o ustąpieniu Lavala 


Oficjalne koła wyrażają wielki zal. 


Rzym, 23 stycznia. 

(PAT) Wobec dymisji gabinetu La- 
vala złożono dziś w min. prasy i pro- 
pagandy następującą deklarację: 

Mieliśmy zawsze dla premiera La- 
yala wielką sympatię I wielki szacunek. 
Uczucia te zachowamy również dziś, 
gdy premier Layal wycofuje sie z życia 


politycznego. 

Naszem zdaniem premier Laval po- 
dał się do dymisji nie spowodu braku 
większości w głosowaniu parlamentar- 


a > £4 
ministrów 
tego, aby przesilenie gabinetowe zosta- 
ło rozwiązane przez tych, którzy je Wy- 
wołali, t. j. przez radykałów. 
Paryż, 23 stycznia. 

(PAT). Sarraut konferował wjeczorem 
z Chautemps'em;a następnie zł landin em, 
Daladier'em; Madnel'em, Ivon Delbos'em, 
Berety, de Chappe-delaine i Germain- 
Martin'em. 

W kołach politycznych spodziewają 
się, iż wyniki rozmów sen. Sarraut znane 
hędą jutro przed południem. Z dotychcza 
sowego przebiegu rozmów niektórzy 
wyciągają wniosek, iż Sarraut chciał so= 
bie m. in. zapewnić współpracę Flandina. 
Zapowiedź poparcia radykałów wywo* 
tata w kołach politycznych pewien op- 
tymizm co do możliwości powodzenia 
misji sen. Sarraut. 

Wieczorem konsultacje polityczne 
zostały przerwnne. Podjęte one będą ju- 
tro rano, z 

Opuszczając palac Elizejski Sarraut 
oświadczył, że porozumieć się ma jesz- 
ze z b. ministrami Bonnet i Regnier, po- 


nem, ale spowodu kryzysu w łonie sa- |czem udzieli odpowiedzi prezydeńtowi 


mego gabinetu. Jeżeli p. Laval nie jest 
nadal premierem, to nastąpiło to na za- 
sadzie własnej decyzji: samego Lavala. 


Lebrun co do wyników swej misji. 
Laval do nowego rządu prawdopo= 
dobnie nie wejdzie. 


handel z Niemcami nig przynosi korzyści 


Warszawa, 23 stycznia. 
(B) Kilkudniowe obrady delegatów 
polskiej i niemieckiej komisji do kontroli 
wzajemnych obrotów handlowych do- 
prowadziły do ustalenia planu importu 
i eksportu na miesiąc luty r. b. Kontyn- 


gent wymiany handlowej miedzy obu 
K 100800650003004600640 


0600090060 


państwami — jak można było przewi- 
dzieć na podstawie ujemnych wyników 
dotychczasowej praktyki — jest o pu- 
łowę mniejszy aniżeli kontyngent ze 
stycznia r. b. Dwumiesięczna praktyka 
wykazała bowiem, że polsko-niemiecka 
umowa handlowa z dnia 4 listopada ub. 


4060000090060000000000090)000000 


Sprawę budowy sądu grodzkiego w Łodz 


omawiano na posiedzeniu komisji budżetowej 


Warszawa, 23 stycznia. 

(B) Dziś na k misji b sdżzt"weq set- 
mu przy rozpatrywaniu budżetu mini- 
sterstwa sprawiedliwości poruszył re- 
ferent poseł Sioda aktualną sprawę bu- 
dowli sądowych, wskazując na koniecz 
ność rozpoczęcia w naibliższym czasie 
budowy gmachów sądowych w kilku 
miejscowościach między innemi sądu 
grodzkiego w Łodzi. Referent wskazał 
na wręcz niesłychane warunki lokalo- 
we, w których urzędują nieraz sądy. 
Oszczędności budżetowe nie pozwalają 
w chwlii obecnej na przedsięwzięcie 
szerszej akcji budowlanej dla sadownic- 
twa, jedunskże niektóre wydatki na ten 
cel są, zdaniem referenta — jak zresztą 
ministerstwa sprawiedliwości również 
— nieodzowne. 

Poza sprawami ściśle budżetowemi, 
słabszym echem odbił się na posiedze- 
niu komisii niedawny wyrok warszaw= 
skiego sądu okręgowego w sprawie tero 
rystów ukraińskich oskarżonych o spół 
udzłał w zamachu na min. Pierackiego. 


Sprawę tę poruszył poseł ukraiński, 
Celewicz, zastrzegając sie, że chociaż 
krytyka wyroków sądowych iest niedo 
puszczalna, jednakże musi wskazać, że 
szczególnie surowe kary dla niektórych 
z pośród skazanych sprawiły duże wra- 
żenie na ukrafńskiei opinii publicznej. 

Pozatem poseł Celewicz prosił o 
przeniesienie więźniów politycznych u= 
kraińskich z najcięższego więzienia na 
Św. Krzyżu do innego wiezienia, gdzie 
regulamin lest mnlej surowy. 

«W kołach parlamentarnych i sądo- 
wych zwrócono uwagę na odpowiedź 
min. Michałowskiego udzieloną posłowi 
Celewiczowi. Min. Michałowski oświad 
czył mianowicie, że nie może jeszcze w 


tej chwlii podejmować polemiki na te=; 


mat wyroków wydanych przez pierw- 
szą instancię. Po dyskusji trwającej wy 
jątkowo krótko, budżet mimisterstwa 
sprawiedliwości przyjęła sejmowa komi 
sja budżetowa już we wczesnych go- 
dzinach popołudniowych. 


Warszawianin zaginął w Tafrach 


Poszukiwania za Stefanem Dyljonem bez rezultatu 


Zakopane, 23 stycznia. 

(PAT) Onegdaj zawiadomiono tutei- 
sze tatrzańskie ochotnicze pogotowie ra 
tunkowe, że przed 8 dniami znikł z Za- 
kopanego w tajemniczy sposób, miesz- 
kający tu czasowo w pensionacie „Ru- 
czaj* p. Stefan Dyljon, lat 27. z War- 
szawy. 

Jak stwierdzono, ostatni ślad prowa 
dził do Kuźnic, gdzie p. Dylion znajo- 
mym swoim oświadczył, że zamierza 
wybrać sie na Halę Gąsienicowa, któ” 
rej, podobnie jak i gór nie znał, Poszu- 
kiwania we wszystkich schroniskach, 
tak po polskiej jak 4 czechosłowackiej 
stronie, nie dały żadnego rezultatu i 
stwierdzono, że wogóle w żŻadnem z 
tych schronisk zaginiony nie zgłosił się. 

Wobec braku wszelkich danych co 


do kierunku marszu Dyljona, a równo-| zapowiadanego przez właścicieli kopalń, 


cześnie spowodu olbrzymiego 


śnieżnego, wszelkie poszukiwania nara 
zie są bezskuteczne i bezowocne, a po- 
gotowie, które wyruszyło na poszuki- 
wania zaginionego, powróciło bez rezul 
tatu. 


Towary niemieckie nie znajdują nabywców na rynku polskim 


roku z wielkim trudem tylko wytrzy=* 
muje próbę życia. 


Przyczyna tego ujemnego stanu rze 
czy tkwi po stronie niemieckiej. Import 
towarów z Nłlemiec do Polski napotyka 
na wielkie trudności wskutek tego, że 
ceny wyrobów przemysłowych są zbyt 
wysokie I nie znaldują nabywców na 
cynku.polskim, często .nozatem z przy- 
czyn politycznych lak boikoty I t. d. 
Przewidziany w umowie obowiazek za 
płacenia za towar niemiecki po kursie 
zł. 2:13 za markę podraża jeszcze bar- 
dziej koszta tych towarów podczas gdy 
kurs marki niemieckiej w wolnych o= 
brotach giełdowych: wynosi około zł. 
1.40, Eksporterzy niemieccy nie stosują 
ponadte do towarów żadnych rabatów 
i nie udzielają kredytów co ieszcze bar- 
dziej zmniejsza możliwości zbytu ich w 
Polsce. 

Tymczasem wobec panującego w 
Niemczech zapotrzebowania na środki 
żywnościowe, pronyt na polskie produk» 
ty rolne rośnie i eksport produktów 
tych z Polsk! do Niemlec ma naiwiek= 
sze widoki lecz... niema widoków na 
spłacenie należności spowodu nierówno 
miernych z obu stron wpływów plenię* 
dzy do kasy rozrachunkowej. 


W pewnych kołach gospodarczych 
wysunięto ostatnio pronozycie, aby wza 
mian za coraz wyżej rosnącą kwotę za 
ległości eksporterów polskich w Niem- 
czech, firmy niemieckie dostarczyły pe- 
wnych aparatów potrzebnych do elek- 
tryfikacji kolei polskich. 


Ten projekt niema również szans u- 
trzymania się, gdyż aparaty tego rodza- 
ju dostarczane są na doskonałych wa- 
runkach kredytowych z firm angiel- 
skich. Tak więc zarówno teraźnieiszość 
jak i przyszłość obrotów handlowych 
Polski z Niemcami przedstawia się .w 
świetle praktyki bardzo ciemno. 


CEEE ZLY ZIZZE ZEE TIR ZOOTY ORZESZE ZBIERZ KW IRA POKE ZACK CZE EEE 


rotla strajku górników w Zagl. Dąbrowskie 


spowodu zamierzonej redukcji w kilku kopalniach 


Warszawa, 23 stycznia. 
(B) Do ministra opieki społecznej 
Jaszczołta i ministra przemysłu i han- 
dlu dr. Góreckiego przybędzie w ostat- 
nich dniach bieżącego tygodnia delega- 
cja związków górniczych z Zagłębia 
Dąbrowskiego z interwencja w sprawie 


czątkach lutego i 600 górników w Kofń- 
cu lutego r. b. Delegacja górników ma 
przedstawić obu ministrom tragiczne 
położenie górników Zagłębia Dąbrow: 
skiego i wskazać na możliwości rozpo- 
częćia w kilkunastu kopalniach *' akcji 
strelkowej w podziemiach na wypadek, 
gdyby przemysłowcy nie zrezygnowali 


opadu: zwolnienia z pracy 2410 górników w po ze swych planów” redukcyjnych, 


å 


Addis Abeba, 23 stycznia. 

(PAT) Wielka. bitwa rozpoczęta na 
froncie północnym w dniu 21 stycznia 
"toczy się dalej. Ze źródeł abisyńskich 
poświadczają iż wojska abisyńskie po 
odparciu ataków włoskich, zajęły waz- 
ne pozycje strategiczne i zdobyły wiele 
materjału wojennego, w tei liczbie kilka 
‘armat. 

Według oficjalnego komunikatu abi- 
syńskiego, po stronie włoskiej padło już 
„kilka tysięcy: żołnierzy. Straty abisyń- 
skie nie są dokładnie znane. Maior Wo- 
dadzo Dagno miał zestrzelić z karabinu 
maszynowego wielki samolot włoski, 
Wiadomość ta zdaje się potwierdzać 
pogłoskę, iż gwardja cesarska bierze 
czynny udział w bitwie, gdyż wspom- 
niany oficer jest dowódcą jednego z ba 
taljonów. Szczegóły, dotyczące bitwy 
„oczekiwane są z wielką niecierpliwoś- 
cią, nie wiadomo bowiem dotychczas w 
jakiej miejscowośc: toczy się bitwa. Jak 
przypuszczają, walki prowadzone są na 
północo-zachód od Makalle. Walki te 
mają charakter ogromnie zaciekłv I w 
wielu miejscach dochodzi do staré 
wręcz i ataków na bagnety. 

Rzym, '23 stycznia. 

(PAT) Urzędowy komunikat Nr. 104 
Marszałek Badoglio telegrafuie: 

Na froncie erytrejsk'im toczą się od 
wczoraj zaciekłe walki, w którvch spe- 
cjalnie zaangażowana jest dywizja czar 
nych koszul. W rejonie Geralta do na- 
szych władz politycznych zgłosiło się 
kilku niższych przywódców abisyń- 
skich ze 114 ludźmi, zgłaszając uległość 
; składając broń. 


Praga, 23 stycznia. 

(PAT) Premier Hodza udzielił dziś 
wywiadu dziennikarzom czechosłowac- 
kim, w którym poruszył najaktualnieisze 
zagadnienia polityki czechosłowackiej. 
Na wstępie premier podkreśli, że rząd 
będzie dążył do wykonania w roku bież. 
całego programu inwestycyjnego. 
W sprawie zagadnień wewnętrzno-poli- 
tycznych, premier zapowiedział wszozę- 
cie wstępnych kroków w kierunku ta- 
dania autonomii RusiPodkarpackiej, Przy 
gubęrnatorze Rusi utworzony będzie 
specjalny autonomiczny referat do 
spraw kulturalnych i gospodarczych. 
V odniesieniu do Słowacji premier za- 
powiedział rozszerzenie samorządu prze 
dewszystkiem w szkolnictwie przez il- 
tworzenie szkolnej rady krajowej. 

Na temat wizyty kanclerza austrja- 
ckiego Schuschnięga w Pradze premier 
oświadczył, że i z wizyty tej nie należy 
Czynić jakiejś sensacji politycznej. Ce- 
lem je było uświadomienie sobie koniecz- 


ności zbliżenia gospodarczych interesów 


wszystkich państw Europy Środkowej. 
Dotyczy to państw naddunajskich, jak i 
innych, znajdującygh się pomiędzy Niem 
cami i Sowietami./Jeśli chcemy przygo- 
tować porozumienie środkowo-europej- 
skle — oświadczył 'premjer — nie po- 
zostaje nic innego, jak rozpocząć akcję 
tam, gdzie choć najmniejszy rezultat be- 
dzie posiadał wpływ na sytuację w ca- 
łej Europie Środkowej. 

Dlatego pierwszy krok powinien być 
przygotowaniem handlowo i gospodar- 
czo-politycznego zbliżenia między Ma- 
łą Ententą i krajami paktu rzymskiezc. 
Czechosłowacja prowadzi konństruktyw- 
ną środkowo-europeiską politykę i ini- 
cjatywa ta nie może wywołać żadnego 
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a (| Bi ~ y | 
_ Wielka bitwa pod Makalle 
I toczy się już od trzech dni —Kilka tysięcy zabitych — 
„Czarne Koszule“ w ogniu walki 


Na froncie somaliiskim gen. Graziani 
wydał w Neghelli pierwsze zarządzenia 
w sprawie organizacji politycznej i woj 
skowej obszarów Galla Borana. 

Addis Abeba, 23 stycznia. 

(PAT) Krąży tu dziś pogłoska, że 


Jutro wybór nowego 
akademika 


Narszawa, 23 stycznia; 
(PAT): Posiedzenie Polskiei Akade- 
mji Literatury, poświęcone wyborowi 
nowego akademika- literatury na miej- 
sce opróżniorł: po Śmierci Ś. p. Piotra 
Choynowskiego odbędzie sie w sobotę 
dnią 25 b. m. j 
` Jak wiadomo, poprzednie wybory 
nie dały, wyniku spowodu nieuzyvskania 
przewidzianej regulaminem wiekszości 
głosów. 


sfery dworskie zwróciły sie- do cesa- 
rza, aby opuścił Dessie i przybył do sto 
licy dla narady nad tem, czy nie byłaby 
potrzebna jego obecność na froncie po- 
łudniowym. Odpowiedź cesarza ma na- 
dejść niebawem. ; l 
1030400 


Ostre wystąpienie bitwinowa w Genewie 


przeciwko Japonii, Niemcom i Włochom. — 


Spór Sowietów z 


Genewa, 23 stycznia. 

(Pat) — Na poufnem posiedzeniu ra- 
dy Ligi Narodów, które poprzedziło ze- 
branie publiczne, utworzono komitet, 
powołany do zbadania środków ulepsze- 
nia klauzul kontraktów, dotyczących po 
życzek międzynarodowych.. — Polskim 
członkiem komitetu został p. L. Barań- 
ski, dyrektor Banku Polskiego. 

Następnie odbyło się posiedzenie pu- 
| bliczne, na którego porządku dziennym 
znalazła się sprawa zerwania stosunków 
dyplomatycznych między Urugwajem a 
Związkiem Sowieckim. Obradom prze- 
wodniczył delegat Australji p. Bruce. Ja- 
ko pierwszy mówca, zabiera głos komi- 
sarz spraw zagr. Z, S, R. R, który w 
dłuższem przemówieniu uzasadniał È haa 
ge sowiecką. 

Litwinow omawia stosunki, jakie ist- 
niały między Urugwajem, a Związkiem 
Sowieckim i dowodzi, że w stəsunkaąch 
tych nie było nic takiego, co mogłoby 
uzasądniać zerwanie stosunków  dyplo- 


Urugwajem przed Ligą 


cie Urugwaju, jest niezrozumiałe. Ana-|by bronić praw suwerennych swych 
logiczne zarzuty, podnoszone w stosun-| członków. Sprawa zerwania stosunków 
ku do Sowietów, były już dawniej formu | dyplomatycznych z Sowietami nie może 
łowane, lecz nigdy nie zostały dowie-| być przedmiotem sporu międzynarodo* 
dzione. wego i nie powinna się znaleźć przed ra 

Mówca zwraca następnie uwagę na| dą Ligi Narodów. Ei 
niebezpieczeństwo, jakie wyniknąć mo- Po dyskusji rada powołała, . jako 
głoby dla pokoju, gdyby poszczególne sprawozdawcę zagadnienia min. Titules- 
państwa, zamiast rokować, zrywały sto- cu, któremu pomagać będą: min. Munch 
sunki dyplomatyczne, W zakończeniu, (Dania) i p; Madariaga (Hiszpania), 
komisarz Litwinów zarzuca Urugwajowi, ` Na porządku dziennym jutrzejszego 
iż spekuluje na uprzedzeniach, jakie ży: posiedzenia znajduje się sprawa Gdańska 
wią niektóre państwa w stosunku ¿do Ze względu jednak na to, że rozmowy, 
Związku Sowieckiego. Przy tej sposob- dotyczące raportu min. Edena prawdo- 
ności, Litwinow atakuje w ostry sposób, podobnie przęciągną się, nie jest wyklu- 
państwa te, czyniąc przejrzyste aluzje czone, że sprawa Gdańska dyskutowana 
do Japonji, Włoch i Niemiec, będzie dopiero jutro popołudniu. 

Na przemówienie Litwinowa  odpo-| 


wiedział przedstawiciel Urugwaju Guani, 
wyrażając zdziwienie, iż Sowiety skie- 
rowały sprawę do Ligi, i. j. instytucji, o 
której niedawno jeszcze mówiły, iż jest 
organizacją państw  kapitalistycznych, 
mających na celu uciskanie innych. „Mów 


matycznych, Oskarżenie, zawarte w no-ca stwierdza, iż Liga stworzona została, 
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Czechosłowacja tworzy porozumienie 


' »środkowo-europejskie, >>Oświadczenie premiera Hodży” 


riezadowolenia w Berlinie, Am Czecho- 
słowacja, ani Mała Ententa nie pragnie 
akcji, skierowanej przeciwko Borlinowi. 
Zasadniczem dążeniem musi być wyna- 
iezienie jakiegoś modus vivendi z Berli- 
nem. Nie można tego osiągnąć przez u- 


mowy dwustronne. Z tak wielką cało- 
ścią, jaką jest Rzesza Niemicska pań- 
stwa małe i średnie mogą się bez nie- 
bezpieczeństwa porozumieć tylko na za- 
sadzie środkowo-europejskiego . porozu- 
mienia regionalnego. 


Zebranie rady Banku Polskiego 


Zysk za 1985 rok wynosi 


12 miljonów.—Dywidendę 


ustalono na 8 procent 


Warszawa, 23 stycznia. 
Dnia 23 stycznia r. b. odbyło się do- 
roczne zebranie rady Banku Polskiego, 


dysława Wróblewskiego. 

Na posiedzeniu tem rada wysłucha- 
ła sprawozdań dyrekcji oraz trzech ko- 
misyj rady z działalności Banku w gru 
dniu, a następnie zatwierdziła sprawoz- 
danie za rok 1985 wraz z bilansem i ra- 


chunkiem zysków i strat. 

Po przeznaczeniu na odpisy i rezer- 
wy sumy 5,l mili. zł. pozostaje czysty 
zysk Banku za rok 1935 w wysokości 


12 miljonów zł. W końcu rada postano-| k 


wiła przedłożyć walnemu zebraniu ak- 
cjonariuszów, którego termin ustalono. 
na 20 lutego r. b, wniosek wypłacenia 
dywidendy od akcji Banku Polskiego w 
wysokości 8 procent. 


Inspektor policji na Slasku czeskim 


zprgmmizo wl szajicę złocdziejsicą 


Mor. Ostrawa, 23 stycznia. 
(PAT) W Trzyńcu na Ślasku za 0l- 
zą mnożyły się w ostatnich czasach kra 
dzieże, zwłaszcza sklepów. Przez cza$ 
dłuższy nie można było wpaść na ślad 


pod przewodnictwem prezesa dyr. Wła 
sprawców. Dzięki przypadkowi aresz- 


policyjnego Malchera, który dopuszczał 
się kradzieży. Śledztwo wykazało, że 
inicjatorem kradzieży był sam inspek- 
tor policyjny Malcher, który do tego 
używał syna, panny sklepowej i nielet- 
niego pomocnika handlowego. Wszyst- 


towano syna miejscowego inspektora kich aresztowano. 


Rewizja konstytucji w Estoni 


Zenwzeqdzemie plebiscytu 


Tallin, 23 stycznia, 
(PAT) Sprawa referendum ludowe- 
go, które upoważnić ma rzad do prze- 


Znany rzeźbiarz-prof. Edward Wittig 


uległ nieszczęśliwemu wypadkowi 


i Warszawa, 23 stycznia, 
- (PAT) Znańy rzeźbiarz profesor Ed 
ward Wittig uległ w tych dniach nie- 
szczęśllwemu wypadkowi. Pracując 
przy gipsowym odlewie monumentalnej 
grupy poświęconej poległym sanitacju- 
szom, na wysokiem rusztowaniu po- 


ślizgnął się w pewnej chwili i spadł Z 
wysokości 5 metrów. Szczęśliwym zbie 
giem okoliczności artysta wyszedł z 


prowadzenia zmian obowiązującej obec 
nie konstytucji, stanowi najbardziej 'ak- 
tualny temat’ rozmów całego kraju. 
Szereg organizacyj społecznych i zawo 
dowych powziął uchwały, nawołujące 
swych członków do udziału w złosowa 
niu. Za masowym udziałem w głosowa 


niu wypowiedziały się również organi-| 


zacje studenckie. Na prowincji zawią- 


wypadku bez poważniejszych obrażeń, | zały się specjalne komitety, propagują: 
ulegając jedna: zeman“ nagi. Kuracja ce referendum, którego termin wyzna- 


złamanej nogi potrwa kiika tygodni. 


czony został ostatecznie na dnie 23—25 
lutego, 


Sfafek „Pułaski 


udaje się do portów połud- 
niowcg-smerykańskich - 


Warszawa, 23 stycznia. 
(B) Nowa linja żeglugowa linii Gdy- 
nia-Ameryka,:a mianowicię poludniowo* 
amerykańska, otwarta zostanie 28 lutego 
roku bież. odjazdem statku „Pułaski” z 
Gayi go RIG de 'Jdhejro, dokąd „Pułas- 
ki" przybędzie 18 marca r. b, i następnie 
aida się do Portu" brazylijskiego ‘Santos, 
portu urugwajskiego Montevideo i wresz 
cię do Buenos Aires, W dniu 28 marca, 
ruszy „Pułaski“ z Buenos Aires przez 
Santos i de Janejro spowrotem do 
Gdyni, gdzie stanie. 23 kwietnia r, b, © 
30 kwietnia „Pułaski” ruszy w drugą po 
dróż do Ameryki Południowej; inaugu- 
rując w ten sposób pierwsze regularne 
połączenie Gdyni z portami Brazylji, Uru 
śwaju i Argentyny. 
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Na fali, radiowej 


MIECZYSŁAW FOGG PRZED MIKROFONEM. 
" Chór Dana posiada w swym zespole dosko” 
nałych artystów, tó też cieszy się zarówno w 
raju jak I zagranicą sławą nlepowszednią., Je” 
den z najstarszych i najwyb'tniejszych człon- 
ków Chóru Dana, Mieczysław Fogg dobrze 
zresztą znany publ'czności radjowej wystapi w. 
Polskiem Radjo dnia 24 bm. o godz. 1530. Za- 
równo sposób interpretacji, jak 1 sam repertuar 
wywołują u radjosłuchaczy duży zachwyt, A 
wiec uwaga! W piątek! i 


RECITAL ŚPIEWACZY ST. MILLEROWEJ. 

Śpiewaczka Stefania Millerowa: wybrała do 
swego programi, na dzień 24 bm, godz. 17.20 
utwory kompozytorów współczesnych. miedzy 
innemi Józefa Marksa, Igora Strawińskiego: 
Malipiera. Radjosłuchacze zapoznalą się więc z 
rozmaitymi reprezentantami muzyki współczes* 
nej. Austrji. rosyjskiej emigracj, Włoch. i dne 
nych. Akompaniuje prof. Ludwik Ursteln. =. 


RAPSODJA KAMERALNA — MAURICE 
„DELLANCY. i 

, Maurice Dellancy należy dò najmłodszej ge" 

neracji muzyków współczesnych  frorcuskich: 

Uczeń Artura Honegera, skomponował dotych* 

czas szereg oper. utworów kameralnych i syn- 

fonicznych. Polskie Radjo nadaje dna 24 b. m. 


o godz 18.00 poraz pierwszy Rapsodię na sake ' 


sofon trąbkę, wiolonczelę i fortepian V- wyko- 
naniu A Fuksa, I. Łukaszewicza, M.” Hoher- 


manna'i- W. Szpilmana. W audycji tej Interesuje . 


przedewszystkiem sama kompozycia, ale zarów” 
no. i niezwykły sklad instrumentów, na które 
rapsodja ta jest nąpisana. Rapsodję tę Dellancy 
ochrzcił nazwa „Chanson de geste" pochodzącą 
z wczesnego francuskiego średńiow'ecza. 


KUSEE 


o REKLAM GAZETOW 
CENNIKO c 


UW,PROSPEKTÓW. 
"RYSUNKI PROJEKTY REKLAR 
WYKONYWA SR 


Styczeń Dzis Tymoteusza B. M. 

k Jutro Nawr. św. Pawła 

} Wscliód słońca 7.28 

E Zachód słońca 16.07 

: Piątek Wschód księżyca 7.47 
Ł Zachód księżyca 17.02 | 

Długość dnia 8.40 

Przybyło dnia —,62 


Drobne wiadomości 


AKCJĘ O DALSZĄ ZNIŻKĘ TARYFY 
ELEKTRYCZNEJ podejmuje Liga konsumentów 
w Łodzi. Liga zamierza wystosować w tej spra- 
wie memorjał do ministerstwa przemysłu i han- 
dlu oraz do ministerstwa spraw wewnętrznych, 
wskazując, że jeśli w Warszawie cena prądu 
wynosi 50 groszy za kilowat — w Łodzi nie po- 
winna wynosić więcej, f 

T 


a 
PIĄTA STACJA PRZECIWWENERYCZNA 
uruchomiona zostanie w Łodzi w ciągu miesiąca 
lutego. Dotychczasowe cztery stacje cieszą się 
wielką frekwencją, wobec czego wyłoniła się 
konieczność otwarcia jeszcze jednej, na odcin- 


ku od ulicy Głównej do Placu Wolności. Praw-i 


dopodobnie stacja ta mieścić się będzie przy 
ulicy Piotrkowskiej Nr. 17, w dawnym lokalu 
aptecznym ubezpieczalni społecznej, 

LM. 

« 

KOMISJA OPIEKI SPOŁECZNEJ o 

w przyszłym tygodniu posiedzenie pod prze- 
wodnictwem prez. Głazka. Na posiedzeniu tem 
dokonany ma być wybór kandydatów na opie- 
kunów społecznych w Łodzi, 

k+ 

= 

KONTROLĘ UPRAWNIEŃ DO TYTUŁÓW 

przeprowadzi starostwo grodzkie, Używanie bez- 
prawnie wszelkich tytułów naukowych i zawo- 
dowych jest surowo karane, Osoby, starające 
się o dowód osobisty, a chcący, aby figurował 
w nich ich tyłuł, muszą wykazać się odpowied- 
nim dokumentem. 

kA 


” 

3802 TOMY otrzymała w darze od różny 
osób miejska bibljoteka publiczna w Łodzi. Pod! 
względem jakościowym w darach tych przewa- 
żają wydawnictwa z zakresu 
Stosunkowo niewiele jest dzi 
nych, 


prawa, historji, | 
et beletrystycz- l 


*ę 


NOWE PRZEDSIĘBIORSTWA  przemysło- 
we zostały zgłoszone do urzędu przemysłowego 
I-ej instancji w tem: 3 tkalnie, 2 fabryki poń- 
czoch, 1 fabryka wyrobów dzianych, 1 wytwór- 
nia swetrów, 1 fabryka firanek, 1 fabryka przy- 
borów tualetowych i t. d 

kk 
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ROBOTY BUDOWLANE w Łodzi prowa- 


| wezmą u 


dbędzie | Pomianowski, 


sm 
raj 
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zie w Stron. Narodowem 
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w związku z zatrzymaniem człowieka 
z materjałami wybuchowemi 


Łódzkie Starostwo Grodzkie komuni- 
kuje oficjalnie: 

W związku z przytrzymaniem w dniu 
121 b, m, na ulicy Sienkiewicza w Łodzi 


rającą materjał wybuchowy, zarządzono 
energiczne śledztwo, w którego wyniku 
|zatrzymano szereg osób podejrzanych. 


jpodejrzanego osobnika z paczką, zawie- | 


Dokonano również rewizji w paru loka- 
lach Stronnictwa Narodowego, Część 
osób zatrzymanych, po przesłuchaniu ich 
przez władze śledcze, zwolniono. 

Śledztwo prowadzone jest pod kie- 
rownictwem władz prokuratorskich, — 
(Pat). 
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Zebranie posłów i senatorów 


województwa łódzkiego odbędzie się wsobotę 


W sobotę, w urzędzie wojewódzkim, 
pod przewodnictwem p. wojewody 
Hauke-Nowaka odbędzie się posiedze- 

inie parlamentarnej grupy regjonalnej 
(województwa łódzkiego, W posiedzeniu 
| dział senator gen, Galica, jako 
nrezes grupy, poseł Wadowski iako wi- 
ceprezes grupy, senatorowie Mańkow- 
ski, Heiman-Jarecki, Algajer, Wojtek— 
Malinowski oraz posłowie / Nowicki, 
Gortat, Karsznicki, Grętkiewicz, Wyśga. 
nowski, Budzyński, Drozd-Gierymski, 
Bartczak, Dratwa, Wasz- 
kiewicz, Wymysłowski i Mincberg. 

Spośród członków grupy regjonalnej 

nie bedzie obecny tylko wiceminister 
gen. Sławoj-Składkowski, który jest po- 
kg z Kalisza, ponieważ jako czynny 
| 


członek rządu nie bierze narazie udziału 
w pracach parlamentarnych, 

Na posiedzeniu omówiony będzie 
program pracy grupy regjonalnej na 
najbliższą przyszłość. Bezpośrednio po 
tem odbędzie się w urzędzie wojewódz- 
kim konferencja, w której, prócz posłów 
i senatorów, wezmą udział przedstawi- 
iciele izby przemysłowo - handlowej, iz- 
'by rzemieślniczej, izby rolniczej oraz in- 
| spektoratu pracy. Na konferencji tej in- 
‘spektor pracy inż, Wyrzykowski złoży 

wyczerpujące sprawozdanie z konfe- 
rencji robotniczo - pracowniczej, jaka 
odbyła się przed kilku dniami oraz o- 
mówiony będzie całokształt spraw gos- 
podarczych na terenie województwa 
łódzkiego. (i). 

z 
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W warszawskim „Expressie Poran- 
nym* ukazała się wczoraj zaczerpnięta 
z powietrza pogłoska o tem, jakoby 
schwytanie przy ul. Sienkiewicza czło- 
wieka z paczką, zawierającą materjały 
wybuchowe, miało mieć związek z dru- 
karnią „Republiki“, mieszczącą się przy 
tej samej ulicy. 

Wiadomość ta jest owocem fantazji 
reportera „Expressu Porannego“ oraz 
wyraźną złośliwością konkurencyjną te- 
go warszawskiego dziennika, 


Zmiany personalne 
w Zarządzie miasta Łodzi 


Jak się dowiadujemy, w najbliższych 
dniach zajdą zmiany na stanowiskach 
kierowniczych w zarządzie miejskim. 

P. Wiktor Nowakowski, dotychcza- 
sowy kierownik wydziału bezpieczeń- 
stwa w starostwie grodzkiem, obejmuje 
stanowisko kierownika oddziału ogólne- 
go, na miejsce p. Jana Barczewskiego. 
P. Jan Barczewski przechodzi na stano- 
wisko naczelnika urzędu kontroli miej- 
skiej na miejsce p. Zalewskiego. P. Józef 
Zalewski przechodzi na stanowisko na- 
czelnika urzędu stanu cywilnego p. Li- 
bracha. P. Ignacy Librach przechodzi na 
emeryturę. 

Zapowiedź powyższych zmian wy- 
wołała wielkie zainteresowanie. (i). 
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| gółową kontrole] w fubezpieczalni © ipot 


husiragia ubezo'egzalni Ubodz Konferencja z samorządowcami 


Ą T naz iekte rei a 
Z Warszawy przybywa specjalna komisja |. ZU z projektem nowej prag 


matyki służbowej dla pracowników sa- 
Jak się dowiadujemy, w bieżącym ty- nia zalicza się wtedy, jeśli w ciągu ty-j morządowych, ministerstwo spraw we- 
godniu jeszcze przybędzie do Łodzi ko: godnia kalendarzowego zostały udzielo-| wnętrznych zaprosiło na sobote przed- 
ja lustracyjna szakładu ubezpieczeń tne najmniej 2 porady lekarskie Dwie po; stawicieli+ samorządowców. łódzkich, 
społecznych, która przeprowadzi szcze» | rady, udzielone w różnych tygódniach: celem odbycia z nimi konferencii, przed 
kałeńdarżowych; zaliczają się jako 1 ty: /óstatecznem przesłaniem: broiektów u- 

łecznej. Lustracja obejmie nietylko dzia- dzień leczenia. Za poradę lekarską li-| staw do se 
łalność administracyjną ubezpieczalni, |czy się każda porada ambulatoryjna lub 
ale także pracę we wszystkich agendach |w domu chorego, względnie zabieg, wy- 
pomoc leczniczą, świadczenia ubezpie- konany przy interwencji lekarza. Przy 
czonych oraz działalność lecznic i szpi- | leczeniu szpitalnem i sanatoryjnem zali- 


imu. 

Z Łodzi na konferencję tę wyjeżdża- 
ją prezes związku pracowników komu- 
'nalnych Kowalski oraz wiceprezes 


tala ubezpieczalni. 
„Pobyt komisji w Łodzi potrwa kilka 


dni. 
= 


ą 


t* 
Wczoraj dyrekcja ubezpieczalni otrzy 


mała z zakładu ubezpieczeń społecznych|rych, dokonywane będzie na tej samej; ciwko soltysom, winnym 
ważny okólnik w sprawie pomocy lecz- | 


cza się do wyczerpania świadczeń suma 
okresu porad lekarskich, udzielonych 
przed pobytem w zakładzie. Obliczanie: 
dodatkowych okresów świadczeń, przy- 
znanych w przypadkach ostrych cho- 


zasadzie, Okresy leczenia członków ro- 


dzone są w bieżącym roku zimą, wskutek łagod. ' niczej dla członków rodzin ubezpieczo- |dzin na kolonjach leczniczych, zaliczane 
mych pogód. W len sposób w ciągu ostatnich | TYCh, którzy, jak wiadomo, korzystają z|będą do 13 tygodni leczenia, natomiast 


czterech tygodni wykończono 22 budynki — 19 
mieszkalnych i 3 gospodarcze oraz rozpoczęto 
budowę 30 nowych budynków, w tem 25 mie- 
szkalnych. 

** 
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BEZPŁATNE PRZEDSTAWIENIE dla mło- 


dzieży szkół średnich organizuje w nadchodzą: , 


cą niedzielę wydział oświaty i kultury zarządu 
miejskiego, Przedstawienie odbędzie się w tea- 
trze miejskim przy ul, Śródmiejskiej Nr. 15 o go- 
dzinie 11,45 w południe, 

«+ 


« 

DODATKOWA KOMISJA POBOROWA dla 
P.K.U. Łódź-miasto II urzędować będzie 28-go 
b. m. w lokalu wydziału wojskowego zarządu 
miejskiego przy ulicy Piotrkowskiej 165, Stawić 
się na nią winni mężczyźni rocznika 1914 i star- 
si, nieposiadający dotąd uregulowanego stosun- 
ku do służby wojskowej, zamieszkali na terenie 
1, 4, 6, 7, 10, 12, 13 i 14 komisarjatów policji, 
ES =" Ff WO T= fi Giwi TIGER 


Bóle rumak 
aeran ani jez 


gizo 
usuwa Szybko przez zykleweieranie 
Balsam 


( . 
katpińskie enga ski 


© 


Dyżury aptek 
Nocy dzisiejszej dyżurują następujące apteki: 
Sz. Jankielewicza — Stary Rynek M Steckela 
— Limanowskiego 37, B. Głuchowskiego — Na- 
rutowicza 6, St. Hamburga i S-ki — Główna 50, 
L. Pawłowskiego — Piotrkowska 307, A. Pio- 
trowskiego — Pomorska 91, 


prawa leczenia w ciągu 13 tygodni w 
'każdym roku kalendarzowym. 
| Wedlug tego okólnika, tydzień lecze- 


Nowe ustawy 


będą przedyskutowane na 


Dziś rano udaje się do Warszawy 
prezydent miasta, płk. Głazek. na po- 
siedzenie zarządu związku miast pol- 
skich. Posiedzenie odbędzie sie w sali 
portretowej zarządu m. Warszawy. 

Na posiedzeniu przedyskutowany hę- 
dzie rządowy projekt ustaw o samo- 
rządzie terytorialnym. 

Jak nas poinformowano, projekt o- 
bejmuje ustawy: 1) o służbie samorzą- 
dowej, 2) o odpowiedzialności służbo« 
wej członków organów zarządzających 


ZZ O AO 


¿pobyt na kolonjach wypoczynkowych i 
| półkołoniach, nie będzie zaliczany do te- 
go czasu. (i) 


o samorządzie 


posiedzeniu związku miast 
w samorządzie, 3) o uposażeniach w 


samorządzie, 4) o zabezpie?_eniu eme- 
rytalnem pracowników  samorządo- 
wych. 


Następnie zarząd zwiazku miast do- 
kona wyboru delegatów na konferencię 
w ministerstwie spraw wewnętrznych, 
która odbędzie się jutro, 25 b, m.. i wre- 
szcie dokona wyboru kandydatów na 
członków państwowej rady samorządo- 

Jk: (i). 


Wyskoczyła z 3 pietra 


uciekając przed nożem męża.—Szczęśliwie ocalona 


Przy ul. Braterskiej 54 wydarzył się 
wczoraj wypadek, niezwykle rzadki i 
szczęśliwy zarazem: kobieta wyskoczy- 
ła z okna na trzeciem piętrze i nie od- 
niosła prawie żadnych uszkodzeń. 

Sprawa zaczęła się od sporu małżeń- 
skiego: Antoni Antczak pokłócił się ze 
swą żoną Michaliną i w pewnym mo- 
mencie, gdy go kobieta rozgniewała do 
ostateczności, zamknął drzwi w. pokoju 
ina klucz, i z młotkiem i nożem w ręku 
ruszył na żonę. j 

W śmiertelnym lęku Antczakowa do- 
padła okna i bez chwili zastanowienia 


otworzyła je i wyskoczyła. 

Padające ciało zawadziło tak szczę- 
śliwie o balkon na pierwszem piętrze, że 
szybkość upadku zupełnie zmalała. 
Prócz tego traf chciał, że na dole, na 
podwórzu, stał syn gospodarza, który 
widząc spadającą już tylko z wysoko- 
ści kilku metrów. pochwycił ją i ocalił 
od nowych ciężkich obrażeń. 

Wskutek owadzenia o poręcz balko- 
nu — odniosła Antczakowa tylko lekkie 
obrażenia. 


Policja zatrzymała Antczaka pod za- | 


rzutem usiłowania żonobójstwa, 


Wojdan. 


Nadużycia sołtysów 


Na wokandzie sądu okregowego zna 
lazły się wczoraj dwie sprawy prze- 
nadużyć na 
swych stanowiskach. 


Walenty Bovński, sołtys wsi Kor- 


czaki, gm. Chojny nie wniósł do kasy 
gminnej 784 zł. pobranych z podatku 
gruntowego i z ubezpieczeń od ognia. 


Sołtys został zawieszony w czynnoś- 
ciach i pociągnięty do odpowiedzialno= 
ści karnej. Sąd skazał go wczoraj na 10 
miesięcy wiezienia. 

Ignacy Rojek ze wsi Mieleszki gm. 
Nowosolna, przywłaszczył sobie 200 zł. 
pochodzących z tych samych źródeł co 
w pierwszym wypadku, Rojek już w to 
ku dochodzenia całą sumę zwrócił i dzię 
ki temu został skazany tylko na pół ro- 
ku wiezienia. 


NA LICZNE ZAPYTANIA 
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ZACZĘŁO SIĘ 
0D POCAŁUNKU 


z Joan Crawford 
Brian Aherne 


ukaże się już w następnym programie 
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Tabela wygranych 


15 dnia ciągnieniaIV-ej klasy 
34 loterji państwowej 


W 15 dniu ciągnienia loterii padły 
następujące nagrody pocieszenia w Wy- 
sokości 50 zł: 


19 45 64 97 116 50 85 216 80 90 361 577 653 
78 715 916 78 1017 96 189 250 83 98 419 75 96 
543 55 81 632 64 748 820 982 2126 64 214 57 332 
414 547 669 71 718 57 92 3011 28 31 91 123 91 
301 490 570 697 99 741 56 79 91 93 873 77 941 
50 4105 73 207 23 67 302 54 83 435 68 95 543 80 
94 608 833 910 14 57 5036 46 95 113 97 358 82 
437 51 91 527 664 72 779 92 805 9 23 942 6067 
215 72 302 462 583 96 628 709 17 854 956 8 73 
7018 41 9 99 286 316 64 416 62 63 568 624 43 
712 816 57 959 8069 438 58 568 653 780 825 31 
e e 102 344 406 29 36 511 65 641 72 95 879 

964. 

10131 2 61 217 75 360 4 9 411 75 87 96 558 
672 703 858 96 996 11021 44 147 392 423 88 511 
78 816 88 97 962 75 12030 190 231 323 464 71 
522 44 904 70 81 93 13011 131 220 85 93 403 577 
85 626 65 714 84 847 77 905 21 52 14092 112 200 
408 675 718 865 916 55 61 81 91 92 

15028 34 67 99 243 92 385 513 32 49 98 633 
716 28 45 883 98 915 23 33 98 16109 41 286 424 
93 528 623 79 761 802 956 61 17037 95 235 45 315 
77 496 502 48 94 695 847 996 18017 216 21 302 
87 88 462 560 68 639 788 818 86 905 17 75 77 78 
19014 66 94 114 375 88 502 651 704 59 844 50 
975, 

20047 84 131 67 70 71 218 38 41 301 33 68 87 
537 673 831 43 912 95 21048 60 152 216 321 92 
516 17 616 59 719 31 913 90 22136 203 80 337 
614 23 78 821 29 918 23124 62 93 211 58 70 302 
21 51 73 400 09 37 54 523 683 727 801 74 939 79 
24022 38 54 77 152 319 447 91 569 79 721 55 830 
74 84 25032 34 99 148 271 359 410 513 23 28 55 
713 23 813 31 94 933 26077 263 321 32 435 58 98 
502 683 93 745 72 79 868 98 27059 66 103 237 89 
359 60 416 569 692 796 850 79 81 28208 48 109 
242 501 19 30 34 92 670 90 733 835 98 972 29066 
115 290 314 20 78 408 25 687 752 53 956. 


30023 101 39 42 200 78 318 35 91 424 552 720 
77 983 31137 69 216 377 450 60 62 95 503 13 37 
85 604 61 778 901 32165 202 72 376 446 544 73 
91 656 62 715 23 41 94 976 87 33019 188 221 68 
365 74 519 29 72,634 75 736 39 75 79 832 34006 
58 67 133 64 67 70 243 49 65 352 482 98 718 88 
801 02 58 920 33 35010 82 198 284 546 88 97 725 
61 846 61 76 96 36086 96 110 12 18 73 264 315 
97 421 47 523 24 53 78 615 788 886 954 37020 
105 59 61 394 433 30 85 579 668 81 785 93 806 
74 97 915 55 38042 47 102 86 288 379 95 97 513 
618 701 32 832 62 952 39118 415 515 32 608 49 
88 753 827 39 


40101 200 07 28 81 72 349 428 54 63 504 50 
645 759 60 76 94 825 60 953 99 41000 30 135 206 
46 92 317 53 75 449 538 46 671 739-91-818 97 
956 87 42030 42 77 247 86 94 320 59 67 84 727 
927 56 89 43036 179 265 310 37 431 608 89 736 
848 65 918 62 44033 56 243 379 403 88 567 695 
725 9238 82 45162 254 86 368 429 40 71 87 575 
674 811 12 24 44 993 46033 56 88 106 26 246 80 
82 392 405 12 22 501 44 616 81 735 74 909 47201 
22 318 31 89 418 705 53 80 869 907 81 48211 501 
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ROMAN UMIASTOWSKI 


Wywiadowca niemiecki w Polsce 


Ziemie palskie w czasie wielkiej woj- 
ny stały się terenem, na którym odby- 
wały się zaciekłe polowania na ludzi, już 
nietylko na froncie, ale z obu stron po 
za nim, 

Kraj cały dla wywiadów wojujących 
stron przedstawiał się jako olbrzymia 
dżungla, w której brodziły stada więk- 
szych i mniejszych drapieżców, polują- 
cych coprawda nie tyle na mięso ile na.. 
wiadomości o sobie, Wiadomości te po- 
dawane na stoły sztabów decydowały 
niejednokrotnie o ofenzywac$, albo też 
o ich powstrzymaniu. 

Jeden z myśliwych, który się zresztą 
niczem nie różnił w metodzie walki od 
zwierząt. był wywiadowca niemiecki 
Ara Wild, pracujący w kontrwywia- 

zie. 

Max Wild przed wojną mieszkał w 
Polsce i w Rosji, znał dobrze kraj, ludzi 
i język. Już z tego wzgledu nadawał się 
do wywiadu. Pamiętniki które ogłosił są 
dość sensacyjne, ale prawdziwość ich — 
miejscami dość wątpliwa. 

„Idealny oficer wywiadowczy, pisze 

Wild, powinien łączyć w sobie zespół 
zalet, które rzadko natura daje wybrań- 
com Powinien być doskonałym  żołnie- 
rzem, głębokim psychologiem, policjan- 
tem znającym arkana swego rzemiosła i 
myśliwym o strzale niezawodnym, Po- 
zatem na froncie wschodnim musi on 
umieć jeździć konno, pływać, wspinać 
się, maszerować całemi godzinami i do- 
skonale prowadzić samochód. Posiada 
on absolutną wolność. nieskrępowany w 
czasie ani przestrzeni — jest on rucho- 
mym podsłuchęm, nowoczesnym trape- 
rem", 

Karierę swą wywiadowczą rozpoczy- 
na Wild wiosną 1915 roku w miastecz- 
ku Gąbin. Wokół miasteczka ciągną się 
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09 57 642 57 90 725 819 56 99 984 49146 236 86 
345 500 13 90 736 49 89 837 98. 

50043 72 152 252 88 300 47 62 434 92 683 
832 904 51121 83 96 211 41 393 575 843 62 935 
41 52016 151 67 71 80 383 415 522 45 712 79 917 
29 74 94 53050 3 8 85 187 98 301 9 432 655 75 
719 816 30 961 54054 105 64 70 80 95 272 418 
626 32 70 923 6 55020 160 3 76 233 76 7 99 
304 37 59 480 528 55 647 743 97 889 905 10 
56001 176 203 8 396 464 563 80 4 614 741 832 
983 97 57071 427 62 543 54 683 88 89 823 913 
18 95 58038 93 368 509 79 720 37 59 78 898 
59097 240 95 499 557 61 611 776 928 36. 

60002 51 61 98 107 70 201 23 375 400 560 
687 711 24 36 842 922 43 61028 183 714 969 81 
62312 15 408 75 503 54 74 76 610 787 813 916 
53 63041 187 8 15 215 322 41 81 507 47 698 846 
87 966 64002 127 32 50 82 219 25 40 2 316 66 68 
77 530 52 635 782 840 989 65098 128 83 240 93 
342 459 569 70 95 787 70 859 77 8 937 56 9 64 
97 66026 8 48 147 55 87 225 62 70 317 29 459 92 
536 926 78 67013 167 98 233 76 77 405 35| 
654 67 82 97 761 66 73 830 70 68093 243 57 67 


46 932 99025 27 49 179 242.312 86 468 516 82 al 


91 728 96. 

100102 63 200 8 34 78 90 513 81 415 25 589 
798 855 964 101044 88 164 76 253 306 69 97 424 
28 96 566 739 882 954 102013 30 68 284 437 93 
590 632 53 750 94 819 103138 54 283 18 303 406 
51 78 602 56 809 931 71 104005 197 211 18 40 86 
352 429 596 651 56 727 918 105037 84 90 3 274 
84 357 69 73 481 559 624 42 106010 30 209 37 
249 64 457 87 541 48 52 61 664 90 700 33 34 37 
53 93 803 46 71 904 107005 111 37 42 65 265 88 
535 633 797 822 919 52 108127 29 272-373 94 444 
45 528 87 753 849 948 50 109030 4 112 88 93 341 
9 14 30 400 53 82 88 93 97 571 82 691 799 871 
80 950. 

110123 62 220 445 90 515 37 77 89 99 723 57 
85 827 987 111053 59 204 70 448 63 70 514 615 
740 50 879 991 112038 63 130 53 353 643 96 739 
50 802 113004 06 84 180 92 375 465 514 602 80 
840 91 973 114091 96 141 256 331 88 445 558 623 
25 73 97 740 43 67 922 94 115086 146 80 626 735 
875 116018 49 102 73 77 374 441 43 82 509 59 
663 728 36 65 79 84 821 24 50 926 45 73 117003 


W ostatnim dniu ciągnienia IV klas 
na sumę zł. 72.000.— w szczęśliwej kole 


KAFTAL 


padło 76 wygranych dodatkowych 
kturze 


ŁóDŹ 
Piotrkowska 5K 


Losy do |-ej klasy 85 loterji już nadeszły i są w sprzedaży. 


358 472 661 711 22 34 82 851 71 77 69147 70 203 | 
17 22 44 64 91 324 441 543 67 615 46 85 725 45 
59 65 80. 

70010 21 93 225 60 322 92 478 95 596 99 607 
722 70 976 89 71105 211 51 92 402 811 19 78 72052 
61 121 48 87 270 350 451 97 513 78 696 709 55; 
835 39 62 944 73045 73 96 139 93 363 81 458 509 
20 607 9 43 68 724 41 889 94 98 932 74008 43 47 
75 188 230 309 61 418 61 530 65 72 82 649 83 805 
10 40 69 992 75120 81 233 94 466 522 52 633 09 
80 76034 $3 181 213 67 410 32 561 71 607 609 718 
31 56 63 806 84 902 35 66 77178 437 566 658 779 
83 98 826 34 88 973 78051 89 173 233 79 350 81 
86 411 13 65 560 68 74 651 78 85 705 810 13 58 
95 917 79078 79 85 261 569 662 70 85 860 927 51. 


80004 70 152 81 219 45 53 325 508 54 618 96 
755 73 853 54 79 912 24 36 81099 133 55 237 97 
320 84 441 502 45 97 828 53 75 89 939 82001 25 
149 65 213 90 361 509 84 629 313 905 83097 123 
24 36 331 502 16 37 808 16 62 75 84115 70 219 92 
381 485 662 788 819 53 59 85 93 85110 21 47 208 
38 390 411 47 500 18 61 719 857 92 918 80 66075 
192 201 07 27 320 25 94 407 509 68 657 150 69 
902 11 39 62 71 87018 82 126 252 59 408 517 663 
701.53 97 787 913 35 88020 130 316 77 416 23 563 
81 98 606 10 73 819 39 73 89033 57 62 106 15 
42 96 276 324 404 8 76 572 623 735 52 57. 

90002 47 168 275 348 419 72 576 07 843 53 
914 98 91064 89 97 102 77 84 343 523 649 55 83 
71864 90 96 859 60 943 61 9200446 109 17 35 
206 86 411 20 48 579 724 812 71 930 93068 83 
134 66 526 678 729 864 934 94005 20 57 168 95 
209 86 321 462 705 36 850 913 84 95075 197 221 
42 99 319 27 30 75 410 589 609 864 89 926 96014 
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lasy sięgające aż do Wisły, Po drugiej 
stronie rzeki dozorowali jej nurt kozacy. 
Okolica wydawała się wymarzona dla 
przechodzenia szpiegów przez Wisłę do 
Rosjan, w kierunku na Warszawę, 

Na pierwszych podejrzanych natyka 
się Wild w lesie. Wydaje ich pies, któ- 
rego ma ze sobą. Są to dwaj Polacy, 
zbiegowie ze strony rosyjskiej. Przy sta- 
rannej rewizji w bieliźnie jednego z nich 
Wild znajduje wszyty kawałek cienkie- 
go papieru, na którym iest tekst „przy- 
bycie agenta 17 — czekać sobota — 
mieisce znane”. 

Po dziesięciu godzinach badania, gdy 
Wild nie może się niczego dobić od lu- 
dzi, którzy cały czas zapewniają o swej 
niewinności, wydobywa rewołwer, ładu- 
je go w ich oczach i mówi stanowczym 
tonem. 

— Daję wam pięć minut czasu. Albo 
powiecie wszystko albo zastrzelę was. 

Po upływie czterech minut jeńcy pod- 
dali się, Zdradzili głównego agenta, któ- 
rym była dziewczyna, mieszkająca w po- 
bliżu miasteczka. Z jej zeznań Wild do- 
wiedział się że wkrótce ma przybyć 
kilku szpiegów, a między nimi niebez- 
pieczny agent Mazur, 

Szpiedzy stanęli przed sądem wo- 
jennym. ki pierwszych rozstrzela- 
nych zadźwięczały w uszach Wilda. 
Zrozumiał, że „czas wojny wymaga czę- 
sto serca bezlitosnego”. 

Z pomiędzy wkrótce wziętych w za- 
sadzce szpiegów rosyjskich jeden wy* 
wołuje zachwyt Wilda, Widzi przed sobą 
mocnego człowieka, niejaki Kozłowski 
przezwiskiem Golba, wie że wpadł, nie 
zapiera się, ale nawet za cenę życia nie 
chce zdradzić swych kolegów. Podob- 
nych ludzi nie często się spotyka, i Wild 
postanawia przeciągnąć go na swoją 
stronę. 
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Dziś i dni następnych 


Drugi wzięty szpieg Mazur ma przy 
sobie notatkę, Ale jest to człowiek do- 


skonale opanowany i nie chce nic por | 


wiedzieć. Zwykłe sztuczki przy badaniu 
nie rozwiązują mu języka. Mazur jest 
zawzięty. tegorycznie oświadcza, że 
nie jest tym, za kogo go biorą. Ale ma 
przy sobie fotografję kobiety z dwoj- 
giem dzieci. Jest i adres fotografa „Ty- 
raspolski w Łodzi". Wild wysyła swego 
agenta do Łodzi z poleceniem odszuka- 
nia kobiety, W nocy dostaje telegraficz- 
nie wiadomość, że jest to niejaka Ce- 
glarska z Tomaszowa, Na drugi dzień 
rano jest ona już wraz z dziećmi w Gą- 
binie. 

Tu Wild urządza dramatyczną kon- 
frontację. Kobieta poznaje swego mę- 
ża, Mazur przegrał partję. Wie, że jest 
zgubiony, ale nie chce nic powiedzieć. 
Po co? I tak go rozstrzelają. 

— W takim razie, chłodno stwier- 
dza Wild, nietylko ty, ale twoja żona i 
dzieci będą również rozstrzelane, jako 
wspólnicy. 

Przed tym szantażem Mazur ustępu- 
je. Opowiada swoją historję. Służył w 
wojennej marynarce rosyjskiej. Później 
pływał na różnych statkach handlowych. 
W 1909 roku na statku rosyjskim nie- 
spodziewanie wszedł do kajuty swego 
kapitana. Tam napadnięty z tyłu i ogłu- 
szony przyszedł do siebie w jakiejś no- 
rze, Kapitan był szpiegiem i sądził, że 
Mazur go śledzi. Było to w Kilonii. Zdo- 
łał rozproszyć jego podejrzenia, ale mu- 
siał przyjąć służbę w wywiadzie rosyj- 
skim, który odtąd trzymał jego żonę i 
dzieci, jako zakładników. Ceglarski był 
człowiekiem inteligentnym i władał kil- 
koma językami. Przez trzy lata włóczył 
się po wszystkich portach, zdobywając 
wiadomości. W czasie wojny wysłano go 
w teren nie przygotowując przejścia i 
maturalnie wpadł. czucie ojcowskie 
zwyciężyło i Mazur wydał nazwiska a- 
fentów, do których miał zlecenia, Wy- 
dał wzamian za życie swoich dzieci. 

Przy pomocy płaczącej rodziny Wild 


| MELODJA WIELKIEGO MIASTA 


do godz. 6,30 CENY ZNIŻONE. 


osiągnął też zaciąśnięcie się Mazura do 
służby niemieckiej. 

Odtąd Mazur i Golba stali się głów- 
nymi filarami organizacji Wilda i w póź- 
jniejszej swej służbie wykazali bezprzy* 
kładną dla niego wierność. 

Na podstawie przykładu, jaki dał 
wywiad rosyjski, Wild osądził, że szef 
powinien oszczędzać życie swoich pod- 
komendnych od nadmiernych niebezpie- 
czeństw nie tylko ze względów woisko- 
wych, ale i poprostu ludzkich, Szef nie 
powinien stawać się katem dla włas- 
nych ludzi, wysyłając ich na pewną 
śmierć, ale mieć dla nich trochę serca, 
To też wdzięczny Golba mając później 
do wyboru albo stracić życie albo wy- 
dać Wilda, wybiera pierwsze. 

Wysyłając Mazura z pierwszą misją 
na stronę rosyjską Wild długo się na- 
myślą, jak to uczynić. Mazur musi wró- 
cić naturalnie w charakterze agenta ro- 

syjskiego, wracającego po wypełnieniu 
swego zadania, Trzeba skalkulować dro- 
gi jakie przebył, czas i wiadomości jakie 
ma podać. Agentów Rosjanie i Niemcy 
płacili mniej wiecej jednakowo, 200—300 
rubli za pomyślnie wykonaną wyciecz- 
kę. Często przytem za błahe wiadomo- 
ści płacili więcej, niż za cenne, żeby sa- 
mego agenta wprowadzić w błąd co do 
wagi informacyj. 

Mazur był agentem znakomicie przy- 
gotowanym przez rosjan. Znał większą 
cześć frontu rosyjskiego, cytował nie- 
tylko numery korpusów i dywizyj, ale 
wiedział gdzie są jakie oddziały wydzie- 
lone. Wyrażał się jak oficer sztabu ge- 
neralnego. Znał się na działach i rozpoz- 
nawał każdy typ samolotu, zdawał so- 
bie sprawę z nastrojów oddziałów. Wild 
był zdumiony wiadomościami tego szpie- 
ga, jak również lekkomyślnością wy- 
wiadu rosyjskiego, który dał mu możli- 
wość podobnego zapoznania się z fron- 
tem rosyjskim, 
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Exposé budżetowe prez. 


Musimy gospodarować oszczędnie a celowo.—Ostrożne preli- 
minowanie wydatków.—Sprawa obniżki taryfy tramwajowej 


Wczorajsze posicdzenie rady miej- 
slej rozpoczęło się z kulkuminutowem 

edwie opóźnieniem. Świadczy to wy- 
Mownie o należytem ustosunkowaniu 
ślę tymczasowej rady miejskiej do prac 
Samorządowych, w przeciwieństwie do 
boprzedniej rady. 

Na wstępie vdczytano komunikat w 
sprawie zmiany taryty tramwałowej w 

dzi, o czem donosiliśmy już w dniu 
yczorajszym. Prez. Głazek oświadczył, 
€ dyskusję w tej sprawie przesuwa na 
polec posiedzenia i przeszedł do spraw 
udżetowych wygłaszając następujące 
xpose. 
; — Do rozpatrywania zamierzeń bud- 
etowych zarządu miejskiego w Łodzi 
brzystępujemy w bieżącym roku pod 
auspicjami polityki oszezędnościowej 
tządu. Szalejący od kilku już lat kryzys 
fospodarczy nietylko w Polsce, lecz na 
talym świecie nakazuje zarówiió OrMtaL 
lizącjom zbiorowym, jak i poszezególe 
iym jednostkom dobbżyć wszelkich sta- 
łąń i ponieść niezbędne cfiary, 


aby tylko przetrwać 


l doczekać się lepszej przyszłości. 

Z tego powodu przedkładam panom 
Preliminarz budeżtowy na rok 1936/37 
żamykający się w dochodach zwyczaj- 
ych sumą zł. 23.406.977, a więc o zł. 
00.000 przeszło mniejszą od budżetu z 
tokubieżącego. Gdyby równocześnie z do- 

odami można było zmniejszyć ©dpo- 
Wiednio wydatki, jak to ma zwykle 
miejsce w gospodarce prywatnej, kwe- 
a zrównoważenia budżetu nie napo- 
ałąby na trudności. Charakter jednak 
pydatków publicznych jest tego rudza- 
t że na podobne bilansowanie nie po- 
twalają. , 

Trudność zadania sterników nawy 
amorządowej polega właśnie na tem, 
€ zawsze przy malejących dochodach 
hi lększają się wydatki przedewszyst- 
py m na .opiekę społeczną i zdrowie pu- 

ezne, wydatki, powodowane stałym i 

€spółmiernym z innemi miastami 
Zrostem zaludnienia Łodzi, imigracji, 
Tzyłączeniami nowych terenów i bezro- 
ciem.. To też rozumiejąc dobrze tę 
prostą zasadę nietylko, że nie zmniej- 
zęyłem pozycyj w tych działach, nie 
Ostawiłem ich nawet w tej samej wy- 
on oci, przez co efektywnie wzrosłyby 
NA wskutek obniżki kosztów utrzyma- 
A, będącej wynikiem polityki oszczęd- 
ciowej rządu — lecz zwiększyłem je 
miarę potrzeby i możliwości. 
w 0 wyszczególnieniu cyfr budżeto- 
ych prez. Głazek mówi dalej. 


Majątek Łodzi 


mi WE Warunki, w jakich pracuje zarząd 
wk w Łodzi są wyjątkowo trudne. 
no Warunkach zwykłych, miasto powin- 
cz pokrywać wszystkie niezbędne świad 
yona w stosunku do obywateli zaś 
uż, latki związane z budową objektów 
Steczności publicznej winny być po- 
ko, ate albo z zysków przedsiebiorstw 
taunalnych, albo z pożyczek długoter= 
tepo "YCH, by nie obciążyć całego jed- 
g0 pokolenia włekszami kosztami. 


to i przedsiebiorstw we właściwem te- 
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słowa znaczeniu miasto ma tylko ga- rzeczy będzie możliwa z chwila urucho! Widzewie, kryte poczekalnie, ' 


zownię, natomiast udzieliło koncesji na 
takie lukratywne przedsiębiorstwa jak 
elektrownia i tramwaje, obarczone zaś 
było niekorzystnemi umowami z rzeźnią 
miejską i bałucką, z których tę ostatnią 
zmuszone było wykupić, celem zlikwi- 
dowania kosztownych procesów. 


Miasto zaciągało pożyczki na budo- 
wę lub kupno takich. objektów, które o- 
becnie nietylko nie służą swemu prze- 
znaczeniu, ale nawet dają deficyt. Naj- 
charakterystyczniejszemi są budowa 
kolonji Montwiła Mireckiego i kupno 
majątku Rszew, Kolonja daje stały defi- 
cyt roczny, nie dając nawet oprocento- 
wania włożonego kapitału w sumie oko- 
ło 9 mili. zł. Zakupiono majątek Rszew 
bez należytego zbadania, czy posiada 
odpowiednie na klinker pokłady gliny 
za kwotę zśórą 1 mil. zł. Majątek Rszew 
obecnie zaledwie równoważy swój 
budżet. Jedynem przedsiębiorstwem, a 
jednocześnie pożyteczną i niezbędną in- 
westycją są kanalizacja 1 wodociągi, 
które należy kontynuować. 

Znane są nam wszystkim potrzeby, 

przerastające możliwości finansowe mia- 
sta. Przejdę więc do omówienia prelimi- 
narza budżetowego. Zamyka się on w 
wydatkach sumą niemniejszą niż w roku 
bieżącym (więcej o zł. 178.000). Zauwa- 
Żyć muszę, że nie opracowałem jeszcze 
budżetu nadzwyczajnego w tej dziedzi- 
nie. Potrzeby samorządu są tak wielkie 
i palące, że na przeszkodzie ich realiza- 
cii stoi brak odpowiednich funduszów. 
Wystarczy. że wymienię budowę urzą- 
dzeń kanalizacyjnych i wodociągowych 
i budowę gmachów szkolnych, za dzier- 
żawę których płacimy obęcnie jeszcze 
ponad 800.000 zł. rocznie. 
— „Jeśli. chodzi o wydatki, niektóre dzia 
ły,wykazują wzrost, niekyóre zmniejszę 
nie. Składają się na to najróżniejsze po- 
zycie, jak naprzykład podwyższenie kre 
dytów na emerytury, wstawienie kre- 
dytów na wybory do rady miejskiej i 
Odd 630 

Zarząd miejski przeprowadza obec- 
nie reorganizację pracy w magistracie. 
Równocześnie zwróciłem uwagę na od 
powiędnie wykorzystanie materiału 
ludzkiego, którym rozporzadzam. Sta- 
ram się badać uzdolnienia i zaintereso- 
wania poszczególnych pracowników i 
wykorzystywać ich na tych stanowis- 
kach, na których będą naibardziej odpo 
wiedni. Dużą przeszkoda do stworzenia 
normalnych i uproszczonych warun- 
ków pracy w zarządzie miejskim jest 
brak odpowiedniego lokalu. Biura zarzą 
du gnieżdżą się w wynajętych lokalach, 
w warunkach całkowicie nieodpowied- 
nich. Nie o wiele lepsze są lokale włas- 
ne. Niestety, zmienić tego w tei chwili 
nie mogę. 

Prez. Głazek kolejno omawia po- 
szczególne działy budżetu, które zrefero 
waliśmy już przed kilku dniami z okazji 
konferencji prasowej, jaka sie odbyła 
w zarządzie miejskim. Warto jednak 
przytoczyć opinię prez. Głazka 


o brukach łódzkich 


— Łódź ma bruki prawie wyłącznie 
z kamienia polnego, które wymagają 
corocznej konserwacji, a co trzy lata 
przebrukowania. Ze względu na to, że 
szereg ulic w śródmieściu jesť luż ska- 
nalizowany, co umożliwia stosowanie 
płaskich ścieków i mnlelszych spadków 
poprzecznych, przy okazji przebruku 
zmienia się również typ kraweżników. 
W celu stopniowego wprowadzenia bru 
ków ulepszonych chociażby tylko w 
centrum miasta planuje sie w związku 
z przebrukilem ulie Andrzeja I Zamen- 
hofa zamianę nawierzchni, istnielących 
z kamienia polnego na stosunkowo nie- 
drogą kostke nieregularną, co pociąg 
nie za sobą koszt wzrostów budowy, 
lecz zmniejszy następnie koszty konser 
wacii. Sytuacja chodników 1 krawężni-| kanaście metrów. I wreszcie komisja 
ków w centrum miasta jest bodaj gor-|uchwaliła. aby zarząd KEŁ. zbudował na 
sza aniżeli jezdni. Poprawa tego stanu|słacjach krańcowych na Chojnach i w 


mienia w nadchodzącym sezonie beto- 
niarni na ul. 6 Sierpnia. 

Następnie prez. Głazek omawia wy- 
datki działów kultury, opieki społecznej 
zdrowotności publicznej i przechodzi do 
dochodów. Zwraca on uwagę, że niektó 
re działy w dochodach, w porównaniu 
z sumami. bieżącego roku budżetowego, 
wykazują zmniejszenie (o zł. 1.688.834). 
Niektóre zaś zwiększenie (o 1.083.520 
zł), a w rezultacie całość dochodów 
zwyczajnych maleje o zł. 605.314. 

Wpłynęło na to zmniejszenie się 
wpływów z podatków wskutek dekre- 
tów państwowych. Zmniejszenie to 
przekracza sur4; zł. 1.500.000 zł. 

— Nic też dziwnego — mówi dalej 
prez. Głazek — że w tych warunkach 
napotkaliśmy na poważne trudności 
przy zamykaniu preliminarza zwyczaj- 
nego. Zabrakło nam sumy- 705.266, a 
łącznie z kredytami na zaległości bier- 
ne — zł. 1.040.266. Idąc po linii wskazań 
władz nadzorczych, zapreliminowaliś- 
my tę sumę jako zasiłek od komunalne- 
go funduszu pożyczkowo-zapomogowe- 
go na zrównoważenie budżetu. Poza- 
tem w związku z nowemi rozporządze- 
niami ministra spraw wewnetrznych 
dotyczącemi zmiany ordynacji podatko 
wej, podatku od nieruchomości i podat- 
ku przemysłowego. zajdzie potrzeba 
NDLONSCEENE szeregu zmian d) bud- 
retu, 

Przedkładając panom zamierzenia 
skarbowe na rok 1936-37. chciaibym 
na zakończenie jeszcze raz zwrócić u=: 
wagę na konieczność ostrożnega preli-, 
minowania wydatków. Zostały one wj 
działach, koniecznie tego wymazalą-| 
cych, odpowiednio wysoko przewzdzia- | 
ne i tó w Zależności ad zmniejszunych | 
dochoctów; miejskich, Nie wątpię.sże in- 
tencje moje, iakiemi się powodóńwaiem, 
układajsz budżet. zostaną przez tymicza 
sową radę miejską należycie o :eniont. 
Pewołując się na regulamin obrad ra- 
dy nad budżetem 
PROSZE O PRZESŁANIE PRZEDSTA- 
WIONEGO RUDŻETU DO KOMISII 
FINANSOWO - BUDŻETOWEJ DO 
SZCZEGÓŁOWEGO ROZPATRZENIA. 

Rada miejska uchwaliła przekazanie 
budżetu do komisji finansowo-budżeto- 
wej, poczem zarządzono 15-minutową 
przerwę. 

Po przerwie, bez dyskusji, uchwalo- 
no szereg wniosków, które już uprzed-; 
nio rozważała komisja do spraw ogól-| 
nych, poczem przystąpiono do dyskusji 
nad sprawami tramwajowemi. 


Dyskusja tramwajowa 


W imieniu komisji do spraw ogólnych 
zabrał głos r. Zajączkiewicz, który za- 
komunikował, że komisja rozpatrzyła 
możliwości zastąpienia tramwajów na 
ul; Piotrkowskiej, Nowomiejskiej i Zgier 
skiej od Pl. Reymonta do Bałuckiego 
Rynku, autobusami oraz sprawę lepsze- 
go połączenia między tramwajami miej- 
skiemi, a dojazdowemi na stacjach krań- 


cowych. Jeśli chodzi o zastąpienie tram- 
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wajów autobusami, komisja radziecka 
uznała, że 

jest to sprawa narazie zupełnie nierealna 
przedewszystkiem dlatego, że przenie- 
sienie szyn tramwajowych z ul. Piotr- 
kowskiej musiałoby się odbyć na koszt 
miasta, a są to kwoty tak poważne, że 
nie można o nich w danej chwili mówić, 
następnie bruki łódzkie nie nadają się 
do komunikacji autobusowej i wreszcie 
zbył wąskie wlice, stoją temu na prze- 
szkodzie. 

Co się tyczy usprawnienia komunika- 
cji między tramwajami miejskiemi a do- 
jazdowemi, idzie przedewszystkiem o 
PI, Reymonta, ponieważ nie należy wcią 
gać tramwajów dojazdowych do miasta, 
wskazanem jest raczej, ażeby tramwaje 
miejskie przedłużyły swoje szyny o kil- 


Wnioski powyższe zostały przez radę 
miejską zaakceptowane, wobec czego 
przystąpiono do dyskusji nad 

taryfą tramwajową. 

Zreferował tę sprawę naczelnik Brzo- 
zowski, który zakomunikował, że kon- 
cesja nadana była zarządowi KEŁ. w ro- 
ku 1923, Paragraf 3 i 4 koncesji regulu- 
ją wysokość taryfy. Ustalony jest tam 
pewien wzór matematyczny, z którego 
wynika, że tramwaje mają prawo stoso- 
wać opłatę 25-groszową za bilet normal 
ny i nie są obowiązane czynić jakiego- 
kolwiek ustępstwa, Gdy więc zarząd 
miasta zaproponował obniżenie ceny bi- 
letu z 25 do 20 gr., zarząd KEŁ,, akcep- 
tując to, postanowił wprowadzić taryfę 
warszawską, która przewiduje, że bilet 
przesiadkowy kosztuje 10 groszy, a nie 
5, że ulgowa taryfa poranna trzyprzejaz- 
dowa, jest ważna tylko do øg. 8.15, prze” 
jazdowa tylko do g. 7 rano, a bilety mie- 
sięczne kosztują zł. 30, czyli, że taryfa 
warszawska jest wyższa od łódzkiej. 

Wobec powyższego, postanowiono 
ustalić cenę biletu na 22,5 groszy z tem, 
by dwa bilety kosztowały 45 groszy, — 
Taryfa uczniowska natomiast została ob 
niżona, a taryfa poranna ulgowa, obo- 
wiązywać ma do godziny 8.30, zaś bilet 
miesięczny kosztować będzie zł. 30—, 
miast 22,5. 

Referat powyższy uzupełnił prez, Gła- 
zek, który wskazał, że koncesja nie po- 
zwala miastu ingerować w sprawie tary- 
fowej. Postanowiono wprowadzić zmie- 
nioną taryfę i co miesiąc przeprowadzać 
obliczenia, jakie to daje efekty, aby ewen 
tualnie po pewnym czasie można było 
znów wszcząć pertraktacje o rewizję ta- 
ryfy, już nie na podstawie teoretycznych 

anych, lecz realnych podstaw. To za- 
śstrżeżenie zarząd KEŁ. przyjął i zawia* . 
domił zarząd.miejski, że nową taryfę - 
wprowadzi z dniem 1 lutego. 


Q rewizje koncesil 


W dyskusii zabiera głos r. Fidler, 
wiceprezes Izby Przemysłowo-Handlo- 
wej, który stwierdza, że obniżka cen bi- 
letów tramwajowych do 45 gr. za dwa 
bilety jest problematyczna, ponieważ lu- 
dzie nie będą mogli biletów tych kupo- 
wać często spowodu braku odpowiedniej. 
kwoty. Podwyższono natomiast ceny bi- 
letów miesięcznych o 32 proc., co ude- 
rza w S$iery pracownicze i handlowe. 
Przesunięcie ważności ulgowej taryfy 
porannej z godz. 8.45 na 3.30, również 
bije w sfery, pracownicze. Pracownicy 
będą musieli albo o 15 minut wcześniej 
wstawać i 15 minut dziennie dłużej pra- 
cować, albo też zrezygnować z jazdy 
tramwajem. : 

Następnie zabiera głos r. dr. Mogil- 
nicki, który twierdzi, że nowa taryfa 
jest gorsza od starej, wobec czego na- 
leżałoby powziąć uchwałę o utrzymaniu 
w mocy taryfy dotychczasowej. 

tym momencie grupa. radnych, 
zgłasza wniosek, by z uwagi, iż KEŁ, fest 
instytucją wyższej użyteczności nublicz- 
nej, a towarzystwo nie uwzględnia inte- 
resów ludności m. Łodzi — zwrócić się 
do rządu z prośbą o wydanie ustawy, 
aby koncesje towarzystw użyteczności 
publicznej. które nie uwzględniają inte- 
resów ludności — zostały poddane re- 
wizji. - 

Wniosek ten uzasadniają radni: Jar 
worowski, Chodakowski, Cyrański i adw. 
Biłyk. A 

W wyniku dyskusji, rada miejska 
wniosek ten uchwaliła z tem jednak, że 
sprawa uprzednio zostaje przekazana 
komisji do spraw ogólnych dla należyte- 
go iej zbadania i umotywowania, 

Na tem posiedzenie wczorajsze znsfa-. 
ło zakończone, Sum.. 


Nieście nomoc 
nalbiednie'szym 
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TEATR MIEJSKI, 
Dziś, w piątek, o godz. 8.30 wiecz, premjera 


najnowszej komedji Bus Fekete 


i o „Trafika 
ni gonerałowej”. Dekoracia B, k 


udewicza. 


Re- 
e- 
żyserja dr. J, Bujańskiego, 
W sobotę i w niedzielę wiecz. powtórzenie 
„Trafiki pani generąłowej”, 

W sobotę o godz, 4-ej po poł. specjalne 
zonie dla młodzieży szkolnej. ana 
gdzie arcywesoła komedja Moliera „Poskro- 
mienie złośnicy” po cenach zniżonych. 

W niedzielę o godzinie 4-ej po poł. raz jesz- 
cze jeden aktualna komedja Verneuilla „Szkoła 
Podatników". Ceny zniżone, 


ŁÓDZKIE TEATRY POPULARNE 
(Ogrodowa 18 

W: piątek o gadzinie 8,15 wiecz. przedsta- 
wienie karnawałowego montażu śpiewu, tańca i 
humoru p. t „Co chcesz — lo masz”. 

W sobotę o godz. 8.15 premjera komedji 
muzycznej w. 3-ch aktach Marjana Hemara p. t. 
„Muzyka na ulicy” 

W niedzielę o godzinie 4.15 po poł. i 8.15 
wieczorem „Muzyka na ulicy“. 


DOM LUDOWY — Rzgowska 84, 

W niedzielę o godz. 4,15 po poł. i 8.15 wie- 
czorem dwa przedstawienia (premjera) fenome- 
nalnej komedji w 3-ch aktach St, Kiedrzyńskie- 
go p. t. „Kobieta i jej tyran"; 


TEATR ROZMAITOŚCI 
Dziś o gódzinie 9-ej wieczorem widowisko 
paleetyieie „Tel-Awiw”, Ceny od 54 gr, do 
zi. 


DZIŚ. ZAMKNIĘCIE WYSTAWY AKWAREL, 


„Roman Rozental zamyka dziś ewą wystawę 
nieodwołalnie, Ostatni dzień tej interesującej 
wystawy wykorzystają niewątpliwie ci wszyscy, 
którzy prac tego utalentowanego artysty-łodzia- 
nina doychczas nie oglądali, 

Około 40-tu akwarel, malowanych delikat- 
nemi paciagolgoisral pędzla, oddaje niezwykle 
szczęśliwie nastrój pejzażu  nadniemeńskiego 
oraz same -Druskienniki, co z dużem uznaniem 
podńosiła krytyka stołeczna. 

Wystawa mieści się w salonach Towarzy» 
stwa Humaniłarnego przy ul. Piotrkowskiej 90 
i otwarta jest od godz. 11 do 8 wieczór. 


„W 73 ROCZNICE POWSTANIA STYCZ- 
NIOWEGO", 


Robotnicza Łódź uczci w roku bieżącym 

tocznicę powstania styczniowego uroczystą aka- 
emją, organizowaną przez Robotniczy Instytut 
Oświaty i Kulłury im, St, Żeromskiego, która 
odbędzie się w niedzielę, dnia 26-go stycznia 
b, r. o godz. S-ej po poł, w sali straży ogniowej 
przy ulicy 11-go Listopada 4 J 
" Akadetnię ragaj prezes RiLOK:U poseł Wa- 
dowśki Marjan, przemówienie „okolicznościowe 
wygłosi „prof, Zdzisław Jaworski -z Warszawy, 
następnie odbędzie się część artystyczna z udz. 
chóru im. Moniuszki, orkiestry Zakł, Scheiblera, 
deklamacje i recytacje. 

$ Akademję zaszczyci swą obecnością jedyny 
żyjący jeszcze na terenie Łodzi weteran po- 
wstania styczniowego p. Hardy. 


arty wstępu otrzymać można w godzinach 
rze- 
ub w świetlicy przy ulicy sa | 


18—20 w sekretarjacie Instytutu przy ul. P 
jazd Nr, 36, 1 4 sdp 
skiego 105, 


Na marzinesie—półżartem 
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Cierniowa droga do sławy | 
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Jak Sardou, po długich latach niepowodzeń, zdobył | 


uznanie, majątek i sławę 


Dziwnemi drogami chodzi sława 
wielkich artystów. Jest ona panią ka- 
pryśną i nieobliczalną w swych wybry- 
kach a nadewszystko — niesprawiedli- 
wą. Jednych otacza najczutszą miłością 
od pierwszych kroków ich kariery aż 
do grobowej deski, sypie im róże pod 
nogi, rozpieszcza ich i bałamuci, zamie- 
niając ich życie w beztroski pochód try 
umfalny; drugich, niemniej wielkich. po- 
gardliwie omija, nie obdarzając ich w 
ciągu całego ich twórczego 
jednym uśmiechem i dopiero po ich 
śmierci usiłuje wynagrodzić wyrządzo- 


ną im krzywdę; trzecim oddaje się 1ni-|iwyruszył do Paryża z ubogim bagażem, 


łośnie i ofiarnie, dopóki są młodzi, a po- 
tem puszcza ich kantem i pozostawia 
ich w zapomnieniu na gorzkie lata sta- 
rości; czwartym wreszcie każe się dłu- 
go starać, męczyć, cierpieć i tęsknić za 
swemi wdziękami, każe im się długo, 
długo zdobywać, ale gdy im wreszcie 
ulega, pozostaje już wierna i coraz go- 
ręcej miłująca aż po grób. 

Do tej czwartej, ostatniej kategorii 
artystów należał znakomity francuski 
pisarz sceniczny, Victorien Sardou, au- 
tor znanej nam wszystkim z częstych 
wznowień we wszystkich teatrach pol- 
skich kapitalnej komedji napoleońskiej 
„Madame Sans-Gene*", granej jeszcze w 
ubiegłym sezonie teatralnym w War- 
szawie w teatrze Jaracza. rraz autor 
niezliczonych, mniej już dzisiaj popular- 
nych, sztuk, które w końcu ubiegłego i 
na początku bieżącego stulecia zaimo- 
wały czołowe miejsce w repertuarze 
wszystkich teatrów europejskich. 

Wiek dojrzały i starość Victorien'a 
Sardou były dla tego pisarza epoką 
nieustannych, coraz większych sukce- 
sów, epoką olbrzymiej popularności, 
epoką wielkich dochodów, epoką powo- 
dzenia może nawet... zbyt -- wielkiego 
w stosiinku do jego zasług. Kimże bo- 
wiem był Sardou w dziedzinie twór- 
czości dramatopisarskiej? Był swiet- 
nym majstrem, był inteligentnym i zrę- 
cznym rzemieślnikiem, był utalentowa- 
nym fachowcem, ale na tem koniec. 
Świetnym, inteligetnym, zręcznym, uta- 
lentowanym, lecz nigdy genialnym, gle- 
bokim, rewelacyjnym czy wyprzedza- 
jącym swą epokę. Nieprzeciętnym, ale 


Fen ich pogodzift.. 


Podczas walnej dyskusji, oczywiście 
przy stoliku restauracyjnym, na temat, 
czy tylko kryzys, redukcje, obniżki i, 
chroniczny brak pieniędzy, wpływają na 


zastój we wszystkich branżach wytwór”| od dziecka, Proszę mi powiedzieć, kiedy Kant. 


Macie więc panowie, wyliczyłem 
wszystkie pory roku, bo już mamy 1 sty- 
cznia i tak znowu dookoła przez MY 
rok. Tak idzie od czasu jak pamiętam, 


Życia anilskie od najwcześniejszej młodości. Gna- 


Z _ a 


| 


nie niezwykłym, słabym, ale nie nie- 
śmiertelnym. 

Możnaby więc było olbrzymie suk- 
cesy drugiej połowy jego życia uważać 
za przesadnie szczodre dary fortuny, 
gdyby nie... pierwsza połowa jego życia 
twórczego, tak nieprawdopodobnie na- 
jeżona przeszkodami, złośliwie dokucz- 


liwa i pechowa, że aż nieprzyzwoita w |r 


swej bezwzślędności. 
Sardou czuł powołanie dramatopisar- 


ny pragnieniem sławy owuścił w dzie 
więtnastym roku życia dom rodzinny i 


którego ozdobą był rękopis tragedji pod 
tytułem: „Othon*, i z jeszcze uboższą 
portmonetką, zawierającą 17 franków. 


I oto od ania przybycia do Paryża 
przez długie, bardzo długie lata całe ży- 
cie Sardou zamyka się w pisaniu arty- 
kułów, powieści, nawet, tragedji i ko- 
mediji, w nieustannem poprawianiu, prze 
rabianiu, przekreślaniu i opracowywaniu 
ich nanowo, w zanoszeniu ich do redak- 
torów, wydawców i dyrektorów teatrów 
oraz w niezmiennerń powracaniu do do: 
mu z kwitkiem. ' 

Pierwsza jego tragedja „Othon“ zo- 
stała odrzucona. 


Napisał więc komedję pod tytułem 
„Urojeni przyjaciele*, ale tę pierwszą 
komedję spotkał los... pierwszej tragedii. 

Wówczas napisał znowu tragedię, po- 
święconą genjalnej aktorce Rachel, pod 
tytułem „Królowa Ulira*. Przy pomocy 
znajomego lekarza udało mu się dotrzeć 
z rękopisem tej tragedji przed oblicze 
wielkiej tragiczki i... z własnych jej ust 
usłyszeć, że nie będzie grała „Królowej 
Uliry*. 

Niezrażony tem Sardou udał się z 
tym samym rękopisem do naigroźniej- 
szej z rywalek Rachel nazwiskiem Des- 
iosses. Artystka ta przeczytała tragedię, 
zachwyciła się nią, postanowiła ją za- 
grać, przestudjowała główną rolę i... tl- 
„marła w przeddzień pierwszej próby. 

Znów nastąpił okres bezowocnego 
kołatania do wrót teatru. 

I znów szczęście jakgdyby uśmiech- 
(pelo się. Rękopis nowej sztuki Sardou 
ipod tytułem „Tawerna Studencka“, 
złożony przez autora u... stróża teatru 


I to akurat takie trzy lata, kiedy 
wyskakujemy ze skóry i wygrywamy naj 
większe szlagiery. Nareszcie przychodzi 
czwarty rok, kiedy możnaby się wresz- 
[cie odbić — wtedy oczywiście niemożna 
porządnego filmu dostać na rynku i kla- 
| pa na całej linji. 

— To są wszystko drobiazgi — wzru- 
zył z politowaniem ramionami fabry- 
Co panowie wiedzą o sezonach. 


i 
| 
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czości i handlu, znalazł się jeden czło-|restaurator ma zarobić, kiedy ma sezon? Od lat już nie było sezonu w przemyśle. 


wiek, który szczerze i otwarcie powie- 
dział: nie, 

Był to sam właściciel restauracji. 
Co tu ma do djabła, kryzys do, 
rzeczy — rzekł ten imponującej tuszy! 
mąż, pukając pokaźną piąsticą w stół. 
Blaga z tym całym i tyle. Może w 
innych handląch daje się on we znaki — 
u nas wcale nie. 

Wszyscy spojrzeli po sobie ze zdu- 
mieniem, przypuszczając, że zacnemu 
jadłodajcy klepki „trochę się pomieszali” 
w śłowie i wkrótce trzeba go będzie wy- 
prawić do czubków. 
| , — Pan chyba żartuje — rzucił ktoś z 

oburzeniem, więc pan istotnie nie skarży 
` stę na kryzys? ” 
Nie, panowie, bo nam zawsze by- 
ło źle. Sezonu nigdy niema na restaura- 
cje i stąd cała bida. W karnawale ludzi- 
ska do knajpy nie chodzą, bo się bawią 
na balach, w poście siedzą w domu, 
wiosną wyjeżdżają na majówki, a potem 
szykują pieniądze dla żon i dziatek na 
letniska. > 

Na jesieni kupują książki dla dziatwy, 
okrycia i węgiel na zimę — dalej idą wy- 
datki na czesne i remont mieszkań. Po- 
"tem, ani się obejrzysz, a tu już okres 
przedświąteczny. 

Wiadomo, każdy stara się zbić parę 
groszy na choinkę i podarki gwiazdkor 
we. na podatki i patenty, bo nowy 
wali, a-to nie żarty. 


SZ 


Więc co nam kryzys — zawsze było źle, 
teraz jest tylko gorzej. 

Sylwester — wtrącił ktoś zaże- 
nowany trafnością argumentów. 

— Otóż na to tylko czekałem. Ow- 
szem, Sylwester — czemu nie — nawet 
zarabia się parę groszy, wykupuje się 
patent na nowy rok, więc gdzie ten za- 
robek, 

— Istotnie, pan ma słuszność — od- 
powiedział z porozumiewawczym uśmie- 
chem dyrektor teatru. Nie kryzys, ale 
brak sezonu wszystkim się daje we znaki 

p. u mnie w teatrze: zimą nie cho- 
dzą, bo jest mróz, lub błoto, w lecie w 
upał nie można wysiedzieć w budynku, 
a gdy gramy w ogrodzie, jest deszcz. Je- 
sienią w teatrze puchv, bo ludzie cze- 
kają aż się sezon „rozkręci', a wiosną 
jest sezon dla meczów, wyścigów, cyr- 
ków i turniejów siłaczy. Doprawdy szko- 
da, że mamy tylko cztery pory, bo w 
przeciwnym razie kwestja „przeżywania 
się' teatru dałaby się jakoś załatwić. 

— Nie zgodzę się z tem wszystkiem-- 
obruszył się kiniarz. Panowie mocno 
przesadzili, Właśnie, wy macie sezony, 
my nigdy. Na wszystko u nas jest moda, 
owczy pęd, passa. W jednym roku ludzie 
się zapijają na śmierć, w innym znów 
walą niewiadomo dlaczego, na występy 
śościrine do teatru, jakby się powście- 
kali, w trzecim roku rźną w karty od 
cana do nooy, ' ZUR Z 


| Zimą robi się na wiosnę, wiosną na lato, 
latem na jesień, a jesienią na zimę. 

| Krótko mówiąc — wyliczył na gru- 
tbych, ubrylantowanych palcach — czte- 
ry pory roku, Ale, jak wiadomo, klimat 
się zmienił zasadniczo, Robimy zimą — 
na wiosnę — a tu jest zima, wiosną na 
lato — a lata wogóle niema, latem na je- 
sień, a tu jest ciągle lato, wreszcie je- 
sienią na zimę, a tu jest prawdziwa 
wiosna, 

— No, to ostatecznie można zosta- 
wić na przyszły rok, przeczekać jedno 
takie kółeczko — zaoponował jeden z 
biesiadników, strącając popiół z cygara-- 
i wziąć w ten sposób kalendarz za mordę 

— Ba, gdyby tak było można — wy- 
buchnął fabrykant, — Przez ten czas 
wszystko zdążyło już wyjść z mody i 
trzeba robić nowe wzory. 

— Wam dobrze gadać fabrykantom-- 
|wrzasnął czerwony jak rak kupiec, Du- 
żo was obchodzą warjactwa klimatu. — 
Sprzedajecie towar zgóry według kalen- 

arza, sezon nie przychodzi, my leżymy, 

a fabrykantom trzeba bulić, 

— Niech was szlak trafi, jak wy bu- 
licie, Bierzecie „na szmergle”, ostatecz- 
nie przy najgorszym sezonie, trochę go- 
tówki wpływa — od czego są panie, 
chodzące w mrozy w słomkowych kape- 
luszach, a w lecie w filcach. 

Dyskusja pomiędzy fabrykantem i kup 

ać rozmiary ni 


cem poczęła przybier 


„Odeon“, dostał się przypadkiem do rąk 
młodej aktoreczki, będącej w szczegól: 
nych łaskach u dyrektora teatru. Akt0* 
reczka ta, przeczytawszy sztukę, doszła 
do przekonania, że byłoby jej bardzo d0. 
twarzy w obcisłem męskiem przebranii 
i zdołała namówić dyrektora „Odeon 
do wystawienia sztuki nieznanego aut0* 


a. 

Próby były już w pełnym toku, kie” 
dy ni stąd ni zowąd rozeszła się po Pa* 
ryżu wieść, iż „Studencka tawerna“ jest 
złośliwą satyrą wymierzona przeciw 
młodzieży akademickiej a napisaną 28 | idycj 
pieniądze z sekretnych politycznych | 1203; 
funduszów. Wieść ta, niewiadomego p% 4, 
chodzenia, była wyssaną z palca plotk% 
lecz zdołała zelektryzować studenteriė | 

W dniu premiery — oczekiwanej 00 
długich lat przez Sardou premiery! < | 
widownię „Odeonu*** zapełniła młodzież | g 
uniwersytecka i natychmiast po podnić* — t 
sieniu kurtyny urządziła taką kocią mu 
zykę, że aktorzy nie zdążyli wypowie” 
dzieć ani jednego słowa. Nadobitek nie* 
szczęścia z niewiadomych przyczyn na 
scenie zgasło nagle światło. Nim się i* | 
udało naprawić, publiczność opuściła | 
demonstracyjnie teatr i premjera pierw- 
szej wystawionej sztuki Sardou skończy? 
ła się na podniesieniu kurtyny przed 
pierwszym aktem. Nazajutrz w „Ode* 
onie“ grano już co innego. „Studencka ust 
tawerna“ była pogrzebana. EA 

l znów zaczęły się miesiące kołata” | syn! 
nia od drzwi do drzwi. | 8o 

Otóż wreszcie... otworzyły się pew” | M30_q 
nego dnia przed Sardou drzwi teatry | skic 
Otworzyły się naoścież i nazawsze. 4% 
biegiem lat stały się tryumfalną brama 
| wrotami wielkiej sławy. | 

Zbyt wielkiej? Niezasłużonej? Ni 
Jeżeli nawet sława Sardou była ponać 
miarę jego talentu, była ona przynale 
mniej na miarę uporu, siły woli i niewt | reha 
czerpanego zapału, jakie ten fanatyk to 00—2 
atru włożył w walkę o prawo wstępu na | m Rh 
scenę. s: | fort 

I chociażby tylko dlatego należa 4 : 
mu się ona bezspornie. A żywot Sardot i 
winien się stać źródłem otuchy dla | i 
wszystkich wierzących w swój talent | 
niedocenionych twórców. 3 
Byle tylko nie dla grafomanów! 


Ą 


A 


M 


. 
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burzliwe, podniecane poważnie wypił! 
dozą alkoholu. ] 7 
— Nie przesadzajmy drodzy pan” 


wie — wtrącił jowialny zażywny pan a F 


krągłym brzuszku w złotych okularach "dz, 1 
Nie jest tak źle, Zawsze można zrobić sc 
obrót, trzeba tylko chcieć, Chociaż jes pradie 


mimo wszystko, co mówicie, kryzyś ŚM m 
sezonów niema, ale pracować, pracow? 
pracować, a robota zawsze się znajdzie 
I zimą, choć jest upał i latem, choć mró” 
it d., jakeście to bardzo dowcipnie P% 
wiedzieli. 4 
— Bierzcie przykład ze mnie, mim” 
spóźnionej pory, mam dziś jeszcze zajć” 
cie. ? 
— A tu siedzicie w knajpie, tra y 
drogi czas na jałowe sprzeczki, No, & 
na mnie wysoki czas. Muszę uciekać, Pi 
dzialcie rachunek i jutro mi powiecie, ** 
na mnie wypadło, {i 
Z temi słowy wybiegł jak oparzon 
a pozostali z ciężkiem westchnienie” 
podzielili rachunek, wreszcie go p W 
sali, zostawili restauratorowi i pobiek: 
czybko do domów. j 
o TE 


Pogodny pan, posiadający tak pa 
kich — był to bowiem sekwestrator+ „ 


je 


Koń 


fistyczne skłonności, pogodził wszy 


Właściciel restauracji wręczył P ei 
pisany przez gości rachunek rzeźniko%* 
który czekał na należność: 


t, Y 
Y l 


Jus. s O S W A e NN a 


— Nic się pan nie bój, podpisy mutó | bot 
wane, jak w banku. Dobre goście. Z Le adnie 
śpiechu tylko podpisali, ale ich pod, . 
lepszy jak pieniądze, Dziwić się nie Gie” 0% 
żna, każdy śpieszył się do domu, bo gd io 
wiadomo komu sekwestrator złożył AL 
wizytę. 26571 u kę TONA bal D 

Na fe słowa, rzeźnik podrzucił 1 ti Storen 
rachunek w powietrze i wybiegł, jak RZ 
gonił conajmniej tysiąc sekkwestraforó” idoal 

Bo” R 
y a y Sacho 
| AŻ 
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0 czem mówi całe miasitia 
0 jest sensacją dnia 
żem każdy zachwyca! się 


filrryem 


PROGRAM ROZGŁOÑNI ŁÓDZKIEJ 
POLSKIEGO 1IŁADJAĄ. 
PIĄTEK, dnia 24-go stycznia, 


6.30—6.33: Pieśń „Kiedy ranne wstają zo- 


Y. 7.507,55; Odczyt i i 
S 55: . programu na dzień bie- 
Al. ,1.55—8,00: Parę informacyj.  800—8.10: 
PALA dla szkół.'8,10—11.57: Przerwa. 11.57—- 
i! Sygnał czasu z Wałiszawy. Hejnał z Kra- 

l owa. 12,03—12.15: Dziennik południowy. 

5—12.40; Audycja dla szkół: (dla dzieci star- 
i ch) — „Przeleciał płosek bez ciemny lasek“, 
gi zówka po ziemi kun piowskiej). 12,40—13,25 
Brahms: — Koncert skrzypcowy D-dur 
i 77, w wykonaniu Jóżiefa 


Szigetiego (płyty). |Łodzi tramwaju dojazdowego zauważył 


„REPUBLIKA*: nr. 23. Piątek, 24 stycznia 1936 r. 9 


>> 
"sj 
R Ni codziennie w kinie 


Ceny miejsc 
zniżone 


Reż. Turżański, 
HARRY BAUR, : 
SIMONE SIMON, 


na wszystkie seanse 
od zł. 


1! 
Rialto DIN 
GRZEGORZ GINZBURG 


czołowy laureat I-go Międz. Konk. im. Chopina. 
Bilety w cenie od 1.— zł. do 6— zł, do nabycia w kasie Filharmonji. 


SALA FILHARMONII 


Narutowicza 20, Telefon 213-84. 
W niedzielę, dn. 26 stycznia r. b, o g. 8:30 wiecz. 
Tylko jeden raz przed wyjazdem z Polski 


koncer- sowiecki znakomity 


tuje pianista 


a 
th. 6.33—6,34: Pobudka db gimnastyki. 6.34— fi p 
p; Gimnastyka. 6.50—7.50: Muzyka (płyty). | | | CZE | 
z, przerwie około godz. 7,20 Dziennik poran- l 
$ 


Sąd skazał Okoniaka na 5 lat więzienia z zasto- 
sowaniem amnestji 


W: noc wigilijną r. ub. motorniczy |nięprzytomny i z głębokich ran w gło-|dzik i mieszka przy ul. Grzybowej w 
ostatniego. zdążającego z Pabianic do |wie broczący obficie krwią. Pabianicach. Kto go tak strasznie pora- 
Denata ułożyła służba tramwaju w|nił — tego już powiedzieć nie zdążył, 


0001330: awii A amonei: na torze, niedaleko Ksawerowa jakiś du- wozie i na placu Reymonta, przekazała |gdyż znów stracił przytomność. Po 
NA i muzyczne (pł): 1430-1512: Peerna ZY przedmiot. Wóz biegł bardzo szyb- |policji. Lekarz pogotowia stwierdził ra-|dwóch godzinach, wskutek wylewu 


[g12—15 15; Przegląd giełdowy łódzki. 


i$25— 15.20: Wiadomości o eksporcie polskim. |gdy cały minął ów przedmiot. Motorni- 


—1530. Prześląd giełd i 

Í ad giełdowy warszawski. 

ię20—16,00: M. Fogg wr swoim repertuarze. 
—16.15; Pogadanka dla chorych w opraco- 


waniu ke, kapelana M. Rekasa (ze Lwowa), | toru leżał człowiek w średnim wieku, 


615_16,45; Koncert Orkiestry Tadeusza Sere- 
i dyńskiego (ze Lwoiwa). 
45—17.00: „Chwilka pytań” — pogadanka dla 


„dzieci starszych w oprac. W, Frenkla 
1100_417.15: „W pracowni archiwalnej" — re- 
porus z Archiwuni Akt Dawnych — dyr, 
„ Konarskiego, 


1115 17.20; Minuta poezji: Wiersze niedruko- 


wane Adolfa Sowi ńskiego. 
1120—17,50; Muzyka ASER (płyty). 
0000: Powy sportowy. 

—18.30; Koncert muzyki francuskiej (pt). 
I830__18.40: Pogadankia gród UWIRE 


skiego p. t „Celówość w organizacji jako pracy szolerów. Jak już donosilśmy, do 


warunek powodzenia zakładanego sklepu". 
1440—18.45: O wszystkiem pólROBEkU. 
jg —19.10: Koncert "wokalny (płyty). 
jg10—19.20: Zapowied:;t progr. na dzień nast. 
iyg0 19.35 Koncert rótlamowy. 

[401940 Lodzkie vfladoniości sportowe. 

0 A adomośici sportowe ogólne» 
1950—2000: Biuro S mawia e 

EEEO: Konsti., Syałowdzm 

722.30: - Koncerf., Symfoniczny 
ty g orkiestry P. 1R. pod. dyr, EIAS 2 

elberga, z udziałem Stefana Askenazego— 

fortepian. Słowo wstępne wygłosi A. Ma: 
klakiewicz. jprzerwie koncertu około 

5 godz. 20,50: Dziennik wieczorny oraz Obraz- 
23 i z Polski wspólliczesnej. 

0—22,45: Skrzynka techniczna — wygłosi 
a red. Wacław Fra nkiel. i 
45—23,30: Muzyka: taneczna z kawiarni Cafe- 

wb. y RAAE pa o, godz. 23.00—23.05: 

omości metę:orologiczne i po- 
wietrznej, f PA ENL BE 


dod AUDYCJE - ZAGRANICZNE, 
ak 18,00 KOENIC;SWUST.: Muzyka norwe- 
zę — LIPSK; Kalejdoskop muzyczny, — 
-PARIS P.T.T.; Kisncert ork._1815 ANGLJA 
at. Progr): NI 


ka tan, — 18,45 0- 
hg WA CSPS) : gy: i 


twory Beethovcvna, 

ie 19,15 WIEDEJŃ: „Niziny” op, d'Alberta. — 
30 BRUKSELA (iranc.): Koncert chopi- 

dowski, — 19,45] M. OSTRAWA: Koncert 


ois aporklostey, 

Z. 20.00 LE PUC Koncert symionicz- 
KR — 20.05 RYGA: Koncert symt — 20,10 
F ÓLEWIEC: i3eptet Bethoyena—_FRANK- 

URT; Koncert popularny. — BERLIN: „Au- 


UN. — opera lfoffmana, — 20.10 MONACH- 


M: „Piękna "Galatea" — operetka Suppe: | 


% 0, — 20.50 BUKARESZT; Koncert radjoork. 
21,00 KOE!'WNIGS« Ulubione uwertury — 
KEDJOLAN: lifoncert symi. — SOTTENS: 
è Sgacert radjotórk, — 2110 MONACHJUM: 
nata Waldstoinowska Beethovena. — 21,30 
Mog EŻA EIFFŁ/A: Muzyka kameralna, 
żyj 22.00 SZTOKHOLM: Muzyka lekka, — 
AH LUKSEJMBURG: Koncert galowy, — 
KS KOLON JA: Muzyka współczesna, — 
DONACHJUNY: Muzyka atn, — 22.35 WIE- 
dod: iKoncerft; rozrywkowy. 
Ki 23,00 HA|'MBURG: Z opereetek i filmów, 
OPENHAG/'|; Muzyka tan, — BUKARESZT. 
M acert nocyH.y, — 2310 BRUKSELA (flam.): 
pzyka kameralna, — 23.30 ANGLJA (Reg. 
KŚ"): Muzyka tan, — RADIO - PARIS: 


lodz sert nog ny. 

' 24,00 SZ'TUTGART: Koncert nocny. 

KONKUR!3 WALCA ANGIELSKIEGO 
ARINIE”, 


) " 
Olbrzymie powodzenie konkursu tanga, któ- 
MO się iw ubiegłą sobotę w „Tabarinie”, 
Waza o dyrek cję tego lokalu do urządzenia no- 
i A konkursm tanecznego, tym razem konkur- 
alca angielskiego, | 
b onkurs fien odbędzie się Jeż: t: j w so- 
ładęj Da fajfie od godz 5-ej do 8-ej. Za naj- 
dą èj odłań(;zony walc angielski przyznane bę- 
Sęk ery cenne nagrody. Jury wybrane zosta- 
Dośród publiczności i dyrekcji lokalu. s 
Wa pezależraie od konkursu walca angielskiego 
y Obote na fajfe odbędą się normalne wystę- 
ystyczne, 
peł 21 tabcże odbędzie się fajf o godz 5.15 po 
"2 pełny'm programem artystycznym, a wie- 


foram dancing, 

sko ubliczriość spędzi czas na oflądaniu do- 

udzia ego programu- artystycznego, w którym 

Maat bioriy Varia Łaska, duet mulatów Kent i 

ta aya: uzy D'Ewy. i Mira Mill oraz na tań- 

ur yd9 ltórych przygrywa doborowa orkie- 
a Weirnola, : 


łudjów rozmawia ze ASH 


w._„wykonac|, 


krwi w mózgu — Kundzik zmarł. 

Ciało zostało znalezione w nocy, 0- 
koło godziny pierwszej, Ani sprawcy, 
ani żadnego śladu po nim nie było. | 

Do władz wpłynął jednak meldunek, 
który bardzo szybko doprowadził do 
ujęcia zabójcy. Okazało się, że Kundzik 
widziany był krytycznego dnia w towa- 
rzystwie Zygmunta Okonika, zawodo= 
wego woźnicy i przewoźnika mąki z 
Pabianic do Łodzi. Wraz z nimi widzia- 
my był na wozie zdążaljącym późną no- 
cą z Łodzi do Pabianic, również drugi 
woźnica — Kraska. Kundzik, tragarz z 
stała odroczona do czwartku przyszłe-|ZaWodu, zgodził się z Okoniakiem, że 
go tygodnia. W ciągu tego czasu inspek-| MU w Łodzi wyładuje mąkę. Pojechał 
inspekcji pracy stale napływają skargi, |torat pracy sporządzi listę fabryk, któ- 17 nim do miasta, zrobił co do niego na- 
iż przedsiębiorcy autobusowi zatrudnia- |rych właściciele dotąd umowy nie pod. |leżało i nie odmówił potem Okoniakowi, 
ją szoferów 12—16 godzin na dobę, co i pisali. gdy go zaprosił na wódkę. Obaj upili 
sprzyja nieszczęśliwym wypadkom. się tak bardzo, że musieli im ludzie po- 

Lustracje mają na celi surowe kara- magać, gdy wsładali na wóz. 
nie przedsiębiorców, niehonorujących u- _ Po drodze pokłócili się, kto ma pła- 
staw państwowyeluacsw ais cić za wódkę. Okoniak domagał się 

yA ; zwrotu wyłożonych pieniędzy od Kun- 
dzika; Kundzik nie chciał się na to zgo- 
dźłć. W pewhym momencie rozwście- 
czony Okoniak dobył spod. siedzenia 
ciężkiego klucza do przykręcania nakrę: ` 
tek u osi i począł nim walić w głowę 
Kundzika. Gdy ten padł zalany krwią — 
Okoniak rzucił go na szosę, tuż koło 
toru, i zaciął konie. 

Okoniak odpowiadał wczoraj przed 
sądem okręgowym za zabójstwo. Prze- 
wodniczył sędzia Merson, oskarżał 
prok. Komorowski, bronił adw. Dobra- 
nicki. Na wniosek obrońcy sąd zmienił 
kwalifikację czynu oskarżonego i skazał 
wie, jednakże zastrzegają sobie tydzień go nie za zabójstwo, lecz za zadanie 

ciężkich uszkodzeń ciała z wynikiem 
śmiertelnym, na 5 lat więzienia, darując 
mu trzecią część kary na zasadzie am- 


Przeszło 300 samokójstw =; 


Zora Kazał niezw! 
zanotowano w Łodzi w ciągu roku ubiegłego |, ae sA aioto odpowiada: 


aresztowanie skazanego, odpowiada- 
wieszenie się — 28, wyskoczenie z o-|iącego już tylko spod dozoru policji. 
kien — 21. Okoniak był już przygotowany na 

Ż nieszczęśliwych wypadków ulicz-| zamknięcie w więzieniu. Na korytarzu 
nych było — 107 przejechań samocho- sądu zmienił ubranie, na bardziej znisz- 
dem, 45 przejechań tramwajem, innych | czone, które mu w dużej pace przynło- 
| przejlechań — 170. sła żona i ruszył za dwoma eskortujący- 

Temperamenty grały w Łodzi, .cze-| 14 80 posterunkowymi do więzienia. 
go dowodem jest 1070 rozpraw nożo* 
wych, 384 bójki. 

Ataków nerwowych zanotowano 
167, zasłabnięć i omdleń z głodu — 601, 
zatruć alkoholem — 37, obłakań — 120. 


ny, zadane tepem narzędziem o ostrych 
brzegach i skierował poszkodowanego 
czy i konduktor zsiedli z wagonu i ku;do szpitala św. Józefa. Nieszczęśliwy 
swemu przerażeniu stwierdzili, że obok |na chwilę odzyskał przytomność i zdo- 

łał podać, że nazywa się Stanisław Kun- 


W obronie umów i ustaw 


Zatargi w fabrykach i konferencje w inspektoracie pracy 


Dziś rozpoczną się systematyczne 
kontrole obydwu dworców autobuso- 
wych w Łodzi dla zbadania warunków 


ko i został zatrzymany dopiero wtedy, 


czasu do zapoznania się z jej warunka- 
mi. Wobec powyższego konferencja zo- 


e 


W fabryce Piaskowskiego przy ul. 
Pomorskiej 106 wynikł zatarg spowodu 
nieudzielenia nalężnych robotnikom, ur- 
lopów. Wczorai odbyło się: w stej-spra- 
wievzgromadzenie « robotników ytabryki 
w lokalu ZZZ, na którem postanowiono 
złożyć skargę zbiorową do reteratu kar- 
nego inspekcji pracy celem pociągnięcia 
pracodawcy do odpowiedzialności z art. 
10 ustawy o urlopach, 

sx 


-esWeżartijsodbyłaosię:wv sinspekcji pra- 
cy konferencja z sekcją. pofńczoszni- 
czą przy, związku rzemięślników i drob- 
nych przedsiębiorców. Streik w prze- 
myśle pończoszniczym w Łodzi został za- 
żęgnany, przez cofnięcie wypowiedze- 
nia umowy zbiorowej, jednak związki 
przemysłu pończoszniczego ustaliły ter- 
min 4-miesięczny, w czasie którego 
wszystkie pońiczoszarnie podporządko- 
wać się mają umowie. 

Przedstawiciele sekcji pończoszniczej 
przy związku rzemieślników  oświad- 
czyli, że nie występują przeciwko umo- 


= 

W fabryce A. Cychtygiera przy ul. 
Seimowej | w Pabjanicach wybuchł 
wczoraj streik okupacyjny, na skutek 
niehonorowania przez pracodawcę umo- 
wy zbiorowej. Równocześnie robotnicy 
zwrócili się do inspekcji pracy o inter- 
wencię. 


Statystyka pogotowia ratunkowego 
jest bardzo ciekawem  odzwierciedle- 
niem życia wielkiego miasta. Otrzyma- 
liśmy właśnie zestawienie liczby wy- 
padków w Łodzi w ciągu roku 1935. 
Niektóre cyfry są bardzo wymowne. 


A więc, ogółem pogotowie miejskie 
udzieliło pomocy 9538 osobom. W tej 
liczbie zanotowano: 303 zamachy Samo 
bólcze, a mianowicie przez otrucie 209, 
postrzelenie 16, rany cięte i kłute 25, po 


Nasz reporter zanotował... 


Na placu Reeymonta zasłabł nagle z głodu 
i wycieńczenia 42-letni bezdomny i bezrobotny 
Bronisław Kaźmierczak. Lekarz pogotowia skie” 
rował nieszczęśliwego do szpitala zapasowego. 

Czternastoletni chłopiec, Stanisław Grabow- 
ski, został na ulicy Słowackiego, koło domu, 
w którym mieszka, potrącony przez wóz i do* 
znał złamania ręki oraz obrażeń wewnętrznych. 
Chłopiec został przewieziony do szpitala. 

W kuźni przy ulicy Kolejowej 19, w wy- 
padku py pracy, został ranny w oko rozpalo- 
nym odłamkiem żelaza 28-letni Konrad Leśnie- 
wicz, Lekarz pogot rie stwierdzil wypalenie 
oka i skierował poszkodowanego do szpitala. 

domu przy ulicy Lotniczej Nr. 30 wy- 
buchł pożar na poddaszu. Ogień ugasiła straż 
ogniowa po półgodzinnej pracy, Straty są nie- 
znaczne. 

- Do mieszkania Bolesława Kalecińskiego przy 
ulicy Gazowej Nr. 14, w czasie nieobecności do- 
mowników włamali się złodzieje i skradli gar= 
kasz oraz inne rzeczy, wart. 1.200 zł. 

alenty Michalski, zamieszkały przy ulicy 
Pocztowej Nr. 6, zameldował, że gdy przy zbie- 
gu ulic Nowomiejskiej i Podrzecznej oczekiwał 
na tramwaj, nieznani sprawcy skradli mu pacze 
kę, z ietalacą SRA wartości 500 zł, 

„mieszkania Dwojry Lewin nrzy ul. Piotr- 
kowskiej Nr. 41 złodzieje skradli garderobę i 
futra, wartości 3,500 zł. 

We wszystkich wypadkach sprawców po* 
szukuje policja. 


Alired Jerger 
Lizzi Holzschuh 
Leo Slezak 


Marja Paudler 
wkrótce w wielkim filmie 


CENY ZNACZNIE ZNIŻONE!!! 


EUROPA y {PALEE Z ZARATEG 


CASINO „Marja Baszkircew“ 


Ostatnie dni! 
A EAO. 
POOR EEE (Z PAMIĘTNIKA KOCHANKI 


Film wiedeński! Wr gù Lili Darwas—Hans Jaray—Szóke Szakalj. 


Kurjer Handlowo-Przem 


„REPUBLIKA z dniu 24 stycznia 1936 r. 


Zmiany w handlu 


Ogólne nasze obroty handlowe z zagranicą 
w roku 1935 nie uległy w porównaniu z rokiem 
poprzednim większym zmianom, o lle chodzi o 
ich sumę globalną. Przeciętua wartość obrotów 
handlowych z zagranicą wynosiła w roku ub. 
na głowę mieszkańca Polski 54 zł, nie wyka- 
żyjąc pod tym względem zmian od 1933 roku. 
W ramach jednak ogólnego obrotu z zagranicą 
zaszły, jak wiadomo; przesunięcia po obu stro- 
nacn bilansu wymiany — wzrósł import z za- 
granicy, zmniejszył się eksport. Przeciętnie na 
głowę ludności wyniosła wartość importu w 
roku ub. 26 zł, podczas gdy w roku 1924 — 
tylko 24 zł. Obie te cyfry, podobnie jak cyfra 
wartości ogólnych obrotów na głowę mieszkań* 
ców — 54 zł. są bardzo odległe od analogicz= 
"mych cyfr z lat dobrej konjunktury. (Wartość 
obrotów zagranicznych Polski na głowę w roku 
1928 wynosiła 192 zł.). 

Niektóre przesunięcia, jakie zaszły w posz* 
czeęgólnych grupach naszych obrotów towaro* 
wych z zagranicą zasługują na uwagę. 

W gruple zbóż Import nasz spadł dusłownie 
do zera w roku 35, zmniejszył się pokaźnie w 
dziale nasion, ziaren i owoców oleistych. W gru 
ple owoców j używek raczej 
poważny, bo o prze:wło 14 mili, wzrost wyka- 
zał przywóz pomarańczy: 

W dziale surowców przemysłowych, za wy- 
lątkiem niektórych pozycyj nie notujemy więk- 
szego wzrostu importu, Nastąpiły natomiast 
przesunięci4 w poszczególnych grupach. Tak 
więc przywóz wełny surowej pranej i czesanej 
wykazuje b, znaczny spadek, co uważać nale- 
ży za fakt niekorzystny, albowiem towarzyszy 
mu wzrost importu tkanin i przędzy. Zmnicjszył 


syntetycznych i produktów do ich wyrobu, kau- 
czuku, wzrósł natomiast przywóz.» buwełny:: (o: 
Z mili. zł) osiągając już prawio, cyfry Importu 
tego surowda'w latach dobrej konjunktury "przy 


spadku Importu gotowych tkanin | przędzy ba- 


się również import rudy cynkowej, > 


zmalał, isad] 


Wicepremier Kwiatkowski w prze- 
mówieniach, wygłoszonych wkrótce po 
objęciu teki, zapowiedział, iż uporawszy 
się z najpilniejszemi aktualnemi zagad- 
nieniami gospodarczemi, przystąpi do 
opracowania podstawowego planu uin- 
tensyfikowania gospodarki polskiej. 

Wstępem do tych prac będzie 

wielka narada 
w min. przemysłu i handlu z licznym u- 
działem przedstawicieli sier gospodar- 
czych. Przygotowania do narady, po- 
wierzone podsekretarzowi stanu w min. 
przemysłu Tadeuszowi Lechnieckiemu, 
prowadzone są już w szybkiem tempie. 
i mają na celu ustalenie szczegółowego 
programu prac i ich techniki, podział te- 

matów, wybór komisyj i t. d. 
Zadaniem tej wielkiej konferencji bę- 


„wicieli Zw. „Izb 


dzie przedewszystkiem opracowanie pla 
nu gospodarczego na rok 1936 I kon- 
kretne rozstrzygnięcie problemów, ją- 
kie stają obecnie przed polskiem ży- 
ciem ekonomicznem. 

W szczególności rozważone zostaną 
następujące zagadnienia: handel we- 
wnętrzny i wznowienie obrotów we- 
wnętrznych, handel zagraniczny i eks- 
port, utrzymanie i rozwój produkcji kra- 
jowej, kapitalizacja wewnętrzna i orga- 
inizacja kredvtu, plany inwestycyjne, 
sprawa zatrudnienia bezrobotnych. 

W naradzie wezmą udział przedsta- 
Przemysłowo-Fandlo- 
wych, Izb Rolniczych i Rzemieślniczych, 
bankowości, zarówno państwowej jak i 
prywatnei. oraz wybitni znawcy zagad- 
nień gospodarczych i działacze na polu 


| 
Wielka narada gospodarcza 


zagranicznym Polski |Rząd pragnie w ścistej współpracy z przedstawicielamii życia eko- 
nomicznego ustalić zasadniczy program działalności gc spodarczej 


ysłowy: 


Dział gospodanczy — tel. 211-66, 


ekonomicznym, którzy zaproszeni zosta* 
ną indywidualnie. a, 
Samorząd gospodarczy przystąpił już 
do opracowywaniaj referatów, tez i wni 
sków, które przedstawione będą né 
konferencji. Z tych zvzględów odroczony 
został na czas niecyrraniczony kongrés 
Izb Przemysłowo -{Handlowych. Poza 
przygotowaniami Samorzad, również 
rząd opracowuje | 
konkretne projekty uatury gospodarcze 
celem przedstawienie: ich uczestnikom 
narady i wspólnego |przedyskutowania. 
Termin tej pierwiszej na tak wielką 
skalę zakrojonej ko'wferencii nie zosta 
jeszcze ustalony. Natazie nrojektuje się 
zwołanie jej na konięc przyszłego mie- 
siąca, ew. 25 i 26 lutego, data ta jednak 
może jeszcze ulec zimianie, 


Włókiennictwo włoskie nie ma surdwców 


Słabe rezultaty produkcji sztucznych włólkien 


W związku z przeciągającą się woj- 
ną Mussolini dąży do takiego przeor- 
ganizowania niektórych działów życia 
gospodarczego, któreby umożliwiło spo 
łeczeństwu i armji jak najdłuższe 
trwanie bez narażania gospodarstwa 
włoskiego na szkodliwe wstrząsy. Je- 
diią z bardzo ważnych kwestyj jest spra 
wa uregulowania importu, przeznaczo- 


nego dla spożycia na rynku wewnętrz-| kreślić jednak należy, że 
nym. Import ten dopuszczalny jest obec- |entuzjazm w tej 


kiennicze. Włoska gospodarka włókien- 
nicza jest bowiem w możności pokryć 
całkowicie potrzeby rynku włoskiego, 
'0 ile posiadać będzie dostateczne ilości 


wy- |surowców. Z tem właśnie łączą się re- 


(alizowane na szeroką skalę próby unie- 
,zeleżnienia się od zagranicznych surow= 
(ców przez tworzenie sztucznych włó- 
lkien i surowców syntetycznych. Pod- 
początkowy 
dziedzinie przyniósł 


nie jedynie w drodze prywatnych tran- | Włochom ostatnio szereg rozczarowań. 
zakcyj kompensacyjnych. Jędnoczęśniej W głównej'mierze dotyczy to “właśnie 
rozmiary tego przywozu, nawet oparte; |takich wynalazków, które mogły Wło- 
go» na zasadach «kompensacji, nie mega; Chom zapewifić w pewnej mierze unie- 


przekraczać 35 proc. ilości daneśo ar- 


zależnienie się od importu. A więc prze- 


wełnianej, zwiększył się także przywóz  juty,|tykułu, przywiezionego w analogicznym | dewszystkiem sztuczna wełna, na któ- 


szmat i odpadków, a pozatem żela I stall, rudy 
żelaznej, m'edzi, aluminium itp. 

W grupie maszyn wzrósł Import we wszyst 
kich działach za wyjątkiem maszyn włókiunni= 
czych, których przywóz w roku ub. zmalał w 
dalszym ciągu o 4 mil). zł, Zwiększyła się bar* 
dzo znacznie pozycja przywozu samochodów 
(przeszło trzykrotnie), wzrósł import silników: 
lokomobili, turbin, obrabiarek do metali, ma- 
szyn | części maszyn elektrycznych wszelkiego 
typu: e n 

Po stronie eksportu przesunięcia są duże, 
zwłaszcza w grupie artykułów wełnianych, któ- 
rych wywóz poważnie zmalał, W dziale zlemio- 
płodów o zgórą 5 mijonów, w dziale produk= 
tów hodowlanych — prawie o 27 milj. zł. 

W największej pozycji naszego wywozu — 
węglu — mamy w roku ub, spadek o 26,8 mill. 
zł. z 150 milj, na 131 milj, zł, Redukcję wyka- 
zuje również nasz eksport w gruple naity i jel 
produktów. 

W grupie włókienniczej bardzo poważnie, bo 
o 10 miij. zł, wzrósł wywóz Inu, pozostałe 
artykuły tej grupy nie wykazują naogół więk- 
szych zmian. 

Bardzo znacznej redukcji uległ w roku ub. 
eksport w drugie] z kolel największej po węglu 
grupie naszego bilansu handlowego — drzewie; 
gdzie wywóz zmniejszył się o dwadzieścia kllka 
miij, złe 

Poważny spadek eksportu widzimy również 
w grupie żelaza | wyrobów hutniczo =- żelaz* 
nych, jak stal, szyny, rury, dalej w grupile ma* 
szyn | aparatów» 


|| a A m e 
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Zebrania spółek akcyjnych 


Na dzień 11 lutego b. r. na godz. 12 w poł. 
wyznaczone zostało nadzwyczajne walne zebra- 
nie akcjonarjuszów S$, A. „Tomaszowska Przę- 
dzalnia Wełny Czesankowej”. 

Porządek dzienny zebrania przewiduje zmia: 
nę statulu spółki w zakresie liczebności i upraw- 


nień zarządu. Pozatem zebranie dokona wy- 
boru nowego zarządu. 
Zebranie odbędzie się w biurze zarządu 


epółki w Warszawie przy ul, Krakowskie Przed- 
mieście Nr, 16/18 

Akcje stwierdzające prawo do udziału w 
zebraniu należy składać w biurze zarządu do 
dnia 4-go lutego b. r. 


okresie r. 1934. 

Rząd włoski zamierza podobno lt- 
trzymać zakazy przywozu w stosunku 
do szeregu gotowych wyrobów, nawet 
po zakończeniu działań, wojennych i 
po zniesieniu sankcyj. Jest to zresztą 
zupełnie zrozumiałe, jeśli zważyć, że 
rząd włoski w ostatnich miesiącach zmu 
szony był zniżyć poważną część swych 
rezerw złotych i dewizowych, aby za- 
pewnić zaopatrzenie kraju w surowce 
na okres trwania sankcyj. 

Jeżeli więc Mussolini zdecydowany 
jest rzeczywiście nawet na dłuższy 0- 
kres czasu trwać przy swej polityce 


[rel wzmożoną produkcję tak wielkie po- 
kładane nadzieje. 

Produkcja „lanitalu* wynieść miała 
początkowo 5.000 kg. dziennie, a w cią- 
„gu pierwszej połowy r. 1936 miano już 
Inawet dojść do produkcii 25.000 kg. 
|dziennnie, Tymczasem, według oświad- 
„czeń wybitnego bankiera Deslexa, któ- 
jry z ramienia grupy wielkich banków 
ifinansuje produkcję sztucznych włókien, 
dotychczas produkowano zaledwie kil- 
kaset kg. lanitalu dziennie, Według je- 
go oświadczeń, nie jest wykluczone, że 
od 1 lutego r. b . będzie można produ- 
kować 2,000 kg.. co jednak napotka na 
techniczne. Jeżeli 


Rządowe zapasy bawełny amerykańskiej 


nie będą rzucone na rynek.—Polityka interwencji 


zostanie 


W związku ze znanym wyrokiem 
Sądu Najwyższego Stanów Zjednoczo- 
nych aktualnem. stało się pytanie, jaki 
będzie los rządowych zapasów bawetny 
w Stanach Zjednoczonych, wynoszą- 
cych obecnie 5,1 milj. bel. 

Oświadczenie ze sfer miarodajnych 
z Waszyngtonu wskazuje, że nie należy 
się spodziewać, ażeby zapasy te były 
nagle rzucone na rynek. Rząd Stanów 
Zjednoczonych stoi bowiem na stanowi- 
sku, że wyrok Sądu Najwyższego. po- 
tępiający politykę w zakresie produkcji, 
nie dotyka manipulacyj rynkowych oraz 
zapasów rządowych. 

Natychmiast po wydaniu wyroku 
rząd wystąpił na rynku bawełnianym z 
interwencją, mającą na celu uniknięcie 
paniki i spadku cen, Rząd zawiesił wów- 
czas sprzedaże bawełny ze swoich za- 
pasów I jednocześnie wystapił nawet na 
rynkach terminowych z zakupami ba- 
welny. 

Zaznaczyć należy. że przeciwnicy 
rządu planują jednak nowy atak na po- 
lityke gospodarczą j mają zamiar wy- 
stąpić do Sądu Najwyższego ze skargą 


przeciwko rządowej polityce rynkowej.|kanie obecnie będą bardziej skłonni do| we odnoszą się do udzielania pożyczki = 
ustępstw, 


Skarga opiera się na twierdzeniu, iż 


zachowana 


irząd nie może być przedsiębiorcą, a je- 
go polityka rynkowa jest niezgodna z 
konstytucją. 


Sfandaryzacia bawełny 


W początkach marca rozpoczną SIĘ funta, wyni 


w Waszyngtonie obrady uczestników 
światowego porozumienia w sprawie 
standaryzacji bawełny (Universal Cot- 
ton Standarts Agreement). Porozumie- 
nie to ma za zadanie ustalenie standar- 
towych gradacyj bawełny, rozważane 
więc będą zagadnienia natury technicz- 
nej. Mimo to obrady te mają wielkie 
znaczenie gospodarcze, gdyż weźmie w 
nich udział Federation of Master Cotton 
Spinners Association w osobie swego 
prezesa W. M. Wigginsa i wiceprezesa 
H. S. Butlerwortha. 

Giełda w Liverpoolu wprowadziła 
jak wiadomo, ustawę o nowych kontrak- 
tach. protestując w ten sposób przeciw- 
ko amerykańskim posunieciom w dzie- 
dzinie bawełny. Na tle tego protestu 
obrady marcowe w Waszyngtonie na- 
bierają specjalnego znaczenia. gdyż da- 
ją powód-do przypuszczeń. że Amery- 


dukować 15 tys. kg. dziennie, to będzie 
to bardzo poważny smkces. Oświadcze* 
nie Deslexa wywołało we  Włoszec 
bardzo silne wrażenie, gdyż zważyć na* 
leży, że Italja importeewała w ostatnich 
latach 650.000 kwintałi surowej wełny 
rocznie. Wynika więc; stąd, że produk* 
cia sztucznej wełny w: najbliższej przy” 
szłości nie może pokryć nawet drobne. 
części zapotrzebowania Włoch na ten 
surowiec. A 

Deslex przyznał, że również i W. 
dziedzinie produkcji sętucznej bawefy 
sytuacja nie przedstawiia się. zbyt <kQł 
rzystnie, pomimo olbrzymich inwesty” 
cyj zrealizowanych w łoparciu o bardzo 
poważne kapitały. Jaklfolwiek zapotrze* 
bowanie na ten surowiec jest * bardzo 
znaczne, to jednak IKoszta produkcji 
kształtują się wciąż jeszcze w tym sto“ 
sunku, że nie wytrzymują konkurencii 
z naturalną bawełną. 

Na podstawie tego dświadczenia true 
dno, oczywista, już dzi.giaj mówić o cal 
kowitem załamaniu się tgłoszonej prze” 
Mussoliniego polityki „surowców i tka* 
nin sankcyjnych*. W katżdym bądź ra” 
zie przed włókiennictweun włoskiem wY 


| 


nieniach o  wielotysiączniej produkcii 
oficjalna ta informacja posiada swoist” 


wymowę. i 
G'etlda londyriska 


po upadku Layala 


Londyńska giełda pieniężna pozostaje 
znakiem kryzysu gabinetu frar« uskiego, W 


poł 


ty „złote” wykazały osłabienie | w stosunku G 
kające z poważnej [podaży z ko% 
|tymgentu i większych zakupów 1m1równo funtó” 


j jek i dolarów, l Fi 
Kryzys franka  francuskieyh nie przyb 
jednak rozmiarów paniki, zważywszy na to, 


| 
| 


Y 
rezygnacja premjera Lavala była. już w angie! 4 


skich kołach giełdowych przewidyj vana od P* 


nego czasu, jak również I dlatego, iż utrzyj | 


się przekonanie, że nie znajdzie mię we Fra” 
mąż stanu, który odważyłby sią: dewaluo 
tranka przed powszechnemi wybcę ami, 


Francja zabietja 
o pożyczki , 

Donoszą z Paryża, że francusf:le misiste, 
stwo finansowe wszczęło w Londynie i ARA 
damie rokowania w sprawie uzy:słzania wi s] 
szych pożyczek, Widoki na pożyć zkę 87 
ską są podobno dobre, natomiast otrzymie ie 
kredytów holenderskich natraiić mole na P 
ne trudności, ponieważ tamtejsze slety finast 


dużą rezerwą. 


l 


Z rynku pieniężnego 

. Upadek gabinetu premjera Lavala 
lie wywarł większego wpływu na 
ształtowanie się sytuacji rynków wa- 
Utowych. Na giełdzie warszawskiej z 
Walut złotych obniżyły się jedynie de- 
Wizy na Amsterdam i Zurych -— o taką 
damą ilość punktów — 55. pierwsza do 
360.30, druga do 172,50. Natomiast kurs 
lenka francuskiego nie uległ więk- 
%ym zmianom a w stosunku do noto- 
Wań onegdajszych raczei się poprawił 
0 pół punkta, osiągając poziom 35.00. 
Waluty anglosaskie zniżkowały: iunt ok 
| punkt do 26.17, dolar (kabel) o 11/28 
bunkta do 5.29 i 1/4. 
Obie te waluty zniżkowały również 
lą prywatnym rynku łódzkim — dolar% 
01 punkt, funt o 5 punktów, Dolary od-Ę 
awano po 5.28, kupowano po 5.26, fun-f 
ly w sprzedaży 26.25, w kupnie 26.15. 
eszta notowań bez większych zinian, % 
olar złoty 9.05—9,03, rubel złoty 4.82% 
—4.80, marka niemiecka 1.32 i 1 6ł—1.32£ 
Bank Polski płacił za funty 26.15, zaw 
olary 5.27. 
lowych zniżkowo kształtowały się 
lotowania poż. stabilizacyjnej, którą 
oddawano po 63.00, kupowano po 62,75. 
cz zmiany: dolarówka 53.50—53,00, 58 
broc. L. Z. m. Łodzi — 48.50—48.00. 


Giełda pienieżna. 


Di Warszawa, 23 stycznia. 
i Na dzisiejszem zebraniu giełdy walutowo- 
pyjyizowej w- Warszawie tendencja dla dewiz 
yła słabsza, przy obrotach zwiększonych. No- 
Bo wano: Amsterdam 360,30 (—35), Bruksela 
ki (—20), Berlin 213.45, Kopenhaga 117.25 
+5), Londyn 26.27 (—1), Nowy Jork 5.29 
>! i pół), Nowy Jork-kabel 5,29,25 (—1 i pół), 
z Yż 35, Praga 21.96 (1-2), Sztokholm 135.45, 
gyych 172,50, (—35). W obrotach prywatnych: 
[jka niemiecka 132,25, szyling austrjacki 98,75, 
rona czeska 20.05, frank francuski 34.95, frank 
ywajcarski 172.60, leje rumuńskie 2.75, pengó 
pz erskie 92, dinary jugosłowiańskie 11, taty 
jjewskie 125,5, lewy bułgarskie 5.25, lity litew- 
Ke 80, funty angielskie 26.27, funty palestyń- 
[te 26.25, dolary 5.27,5, rubel złoty 4.81, do- 
N złoty 9,07, rubel srebrny 1.440, bilon- 0.60. 
Ank Polski płacił za banknoty dolarowe 5.27, 
AKCJE. Na rynku akcyjnym _więlęs ch 
"R dokonano! jedynie akcjami Buntu P : 
40 po kursach: * słabszych; dla''późostityeh 
Bai AOL: SAY EAN: Nótowańo: 
ols 50—96.25 (— achowi= 
"Wh (Cry (—25), Słarachow 
PAPIERY PROCENTOWE. Dla papierów 
ęocentowych, w związku z renlizacją zysków, 
kadencja była słabsza, przy większych obro- 
ch 7 proc. stabilizacyjną i 5 proc, Warszawy. 
wemi, Notowano: 4 proc. dolarowa 53,50- 
'65—52,85 (—15), 5 proc. konwersyjna — 60, 
s Proc. dolarowa 76.75 (—125), 7 proc. stabili- 
tcyjna 63.13—62.88—163 (—75), odcinki po 500 
plarów 63,50—63.25 (—125), 4 i pół proc. ziem- 
55 ę 47.50—47, 5 proc. Warszawy nowe 55,25— 
vr (—25), 6 proc. obligacje m. Warszawy 
b. posleja 61.50 (—50), VIII i IX emisja 58, — 
"a ne tranzakcje dokonane a nienotowane: 
z Proc, dillonowska 93.50, 7 proc. śląska 70.50, 
p Proc. arszawy stare 58—57.60, 5 proc. pań- 
prowa renta ziemska 54.50, za 7 proc, war- 
gt WSKA dolarową żądano 70, za 3 proc. pań- 
wowa ranię ziemska Amang 60. 
obrotach pozagieełdowych: 3 proc. . 
27,15—27.50, 3 I promypuda 
GIEŁDA ŁÓDZKA. 
Na wozorajszem zebraniu giełdowem w Ło- 
otowano: dolary 5.275 — 5:27, dolarówka 
0—52.50, pożyczka konwersyjna 60.25—60.00, 
Yczka słabilizacyjna 63,75—63,25, Bank Pol- 
98.00—97.50, Tendoncja utrzymana. 
ŁÓDZKA GIEŁDA. ZBOŻOWA, 
WA Wczorajszem zebraniu łódzkiej giełdy 
ię owo-towarowej notowano; żyło 13.00—13,25, 
lga aica 19,75—20.00, pszenica zbierana 19.50— 
+», jęczmień przemiałowy 13.25— 


Wlana 


p 
iki 


hien 13.50, jęcz- 
155 browarowy 14.50—15.50, owies jednolity 
.50— 16.00, owies zbierany 15.00—15,50, mąka 


t f 

gnia I gat, 20.00—20.50, mąka żytnia II gat, 

żył '—21,50, maka pszenna 31.00—33,00, otręby 
nie 9,75—10.00, otręby pszenne 10.25—10.50, 


0 
RAY pszenne grube 10.50—10.75, rzepak 441.00 
lhi 00, groch Victoria 27.00—30.00, makuch 


450 16.00—17.00, makuch rzepakowy 13,50— 
szy * Koniczyna czerwona 90.00—110.00, koni- 
Wyka biała 70.00—100.00, ziemniaki 3.75-—4.00, 
a 20.00—22,00, 
NOTOWANIA BAWEŁNY. 
lu, NOWY JORK. Loco 11.95, styczeń 11.70, 
7 11.61, marzec 11,42—434, kwiecień 11.29, 
4 1 116—17, czerwiec 10.98, lipiec 10.80, sier- 
0.40 10.66, wrzesień 10.52, październik 10,38— 
"U. listopad 10.37, grudzień 10.35. 
Nodencja dobrze utrzymana. 
-11 OWY ORLEAN, Loco' 11.87, styczeń 11:60 
Paid O marzec 11.38, maj 1110, lipiec 10.78, 
ziernik 10.41, grudzień 10.36, 
Liygcncia dobrze utrzymana. 
Soo VERPOOL. Loco 6.18, styczeń 6.01, luty 


57 5.84, lipiec 5,00, sierpień 5.77, 
Ser Pażdziernik 5.644, listopad 5.61, grudzień 
sieg śtvczeń 5.60, luly 5.59, marzec 5.57, kwie- 
56. maj 5,51, 
f . Loco 10.05, styczeń 9.63, marzec 
© maj 8,84, lipiec 8.54, październik 8.44, 
d 8.07, styczeń 7.92 
1.23 PPER. Loco 7404 styczeń 7.19, marzec 
bad poal 722, linien 7.18, październik 6,08, listo- 
BRE. styczeń 664. - 
lipi EMA. Loco 13.82. marzec 12.70. maj 12,67, 
Mec 12,54, październik 12.15, grudzień 12,13. 


ILZ OPN: uchwala i poleca del 
PIN. na walne zgromadzenie P.Z.P,N. głosować 


8 Stolarskiego (WKS), Frontczaka 


szkorna i Frajdenrajcha 


REKS) 


Łódź, 23 stycznia. 
(Ner) Przedstawiciele prasy łódzkiej 
zebrani na konferencji w Okręgowym 
Urzędzie W.F. poinformowani zostali 


{przez kierownika Urzędu pułk. Gabry- 
sia o nowych 


zarządzeniach, odnośnie 


opieki lekarskiej nad sportowcami. Bo 


yDział oficjalny Ł.Z.0.P.N. 


Komunikat Zarządu 65 
z dnia 22 stycznia 1936 r. 


1, Podaje się dalszy ciąg wniosków, zgło- 


*szonych na walne zgromadzenie Ł.Z.O.P.N. przez 


kluby: 
Wniosek ŁKS, — „Walne zgromadzenie 


atom Ł.Z.O. 


za utrzymaniem autonomii P,K.S,* 
2, Wyznacza się dodatkowe na kurs zapra- 


Na łódzkim rynku papierów warto-ji zimowej następujących zawodników: 


Lassa 1 Voigla (LTSG), Prz Le) i 

I idzew), Her- 
(Makabi),  Królasika 
(UT), Modzelewskiego (TUR), Andrzejewskiego 


Wymienionych zawodników obowiązuje 


AMprzychodzenie na treningi we wtorki i czwartki 
Bio godz 17.45 do sali Ośrodka W.F., ul. Szter- 


linga. Nr, 24. Kluby wyekwipują zawodników w 


fspodenki, koszulki i pantofle gumowe, 


Ewentualna nieobecność zawodników na 


ftreningu musi być usprawiedliwiona przez klub 
Mpiśmiennie. 


3. Wzywa się następujące kluby do bez- 
zwłocznego usprawiedliwienia nieobecności za- 
wodników CADA zimowej, prowadzonej 


przez ł.Z.0.P.N..: 
ŁK.S, — Piasecki, Karasiak, Fliegel, Pegza; 
Union-Touring — Omencetter i Pilc. 


ŁKS pertrakiuje z zespołami 
zagrenicznemi 


Prócz meczów ligowych Ł.K.S, rozegra w 
nadchodzącym sezonie kilka spotkań o charak- 
terze międzynarodowym. Starania w kierunku 
sprowadzenia drużyn zagranicznych do Łodzi 
zostały uwieńczone RAZA A rezultatem, gdyż 
jak się dowiadujemy, Ł/K.S, ma już obecnie za- 
pewniony przyjazd w drugi dzień świąt Wielkiej 
Nocy, L |. 13-go kwietnia drużyny niemieckiej 
Hamburger Sportyerein. W. Igi dzień Zielo- 
nych Świątek, dnia 1-go czerwca Ł,K.S, rozegra 
w Łodzi miecz ze znaną Fortuną z Disseldorfu, 
ześ w końcu czerwca bawić ma w Łodzi mistrz 
Belgii — „Union Saint-Gillois" z Brukseli, — 
Drużyna ta, jak wiadomo, pobiła parę drużyn 
ligowych polskich, a ostatnio w wysokim slo- 
sunku Warszawiankę, 


Kto dziś walczy w sali Gevera 


Jak już podawaliśmy, w dniu dzisiejszym 
odbędą się w sali Geyera przy ulicy Piotrkow= 
skiej Nr, 295 międzyklubowe zawody bokser- 
skie, na których odbędą się walki następujących 
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„REPUBLIKA" nr. 23. Piątek, 24 stycznia 1936 r. 


Sportowcy muszą być badani przez lekarza 


oniosłe zarządzenie Kierownika Okr. Urzędu 
W.F. i P. W. pułk. Gabrysia 


też kwestja ta jest jedną z największych 
bolączek naszego życia sportowego. Kie- 
rownicy klubów nie zdają sobie absolut- 
nie sprawy z doniosłości poddawania 
zawodników okresowym badaniom lė- 
karskim, a istniejąca w Łodzi od szere- 
gu lat Miejska Poradnia lekarska rzad- 


waga musza; Weinberg (Tajfun) — Bro- 


11 


ko odwiedzana jest 
sportowców. 

Nie lepiej dzieje się w poradni przy 
Okręgowym Ośrodku W.F. Dość powie- 
dzieć, że w ciągu roku poradnie sporto- 
we odwiedziło zaledwie 500 sportowców, 
co jest liczbą niezwykle nikłą w stosun- 
ku do uprawiających czynnie sport na 
terenie naszego miasta. Ważną tą spra- 


przez czynnych 


ar: 
kac (BK) i Breitstein (T) — Piaskowski (IKP); | wą zajął się energicznie pułk. Gabryś, 


waga  kogucia: 
wicz (G); waga piórkowa: Sikorski (IKP)—Woj- 
ciechowski (G), Tomczyk (ŁKS) —Paryzer (BK), 
Bicer (ŁKS) — Epstein (T): waga lekka: Ko- 


Celmer (ŁKS) — Augustyno* | 


walewski (IKP) — Mosman (BK); wada półśred- | 
waga | 


nia; Bujak (ŁKS) — Borenstein (RB.K.); 
średnia: Weber (IKP) — Kosiński (ŁKS). 
Zawody rozpoczną się o godzinie 20-ej, 


Mecz bokserski Warta—IKB 


Rewanżowy mecz bokserski o mistrzostwo 
drużynowe Polski między poznańską Wartą a 
śląskim ILK.B, odbędzie się zamiast 15-go marca, 
już w najbliższą niedzielę, 26-go b. m, w Po- 
znaniu, Mecz ten został przyśpieszony na pro- 
pozycję Warty, która w połowie marca wyjeź- 
dża na tournee po Niemczech. Jak wiadomo, 
mecz Warta — J.K.B. rozegrany ub. niedzieli na 
Ślęsku, zakończył się wynikiem remisowym 8:8, 
to też obecny mecz rewanżowy w Poznaniu za- 
powiada się b. ciekawie. 


Szermierze łófzzy na mist'zo- 
stwach Sląska 


W dniach 1 i 2 lutego odbęd» się w Kato- 
wicach mistrzostwa szermiercze Śląska o cha- 
rakterze ogólnopolskim. Zawody ie będą jedno- 
cześnie eliminacjami przed ustaleniem drużyny 
olimpijskiej. 

Jak się dowiadujemy, do zawodów zgłosili 
się również najlepsi szermierze łódzcy » Kanto- 
rem, Ostankowiczem, Spiechowiczem, Kaźmier- 
czakiem, Kartasińskim, Banasiem i Wojtczakiem. 


Nowiny lokalne 


Ł.K.S, skompletował obecnie bardzo silną 
drużynę siatkówki męskiej, Jak się dowiaduje- 
my, w ŁKS-ie występuje obecnie b. zawodnik 
warszawskiej Polonii — Traczewski oraz powró- 
cil do zespołu Pęski. Pozatem do ŁKS-u wstą- 
pili Lindner, Kujawski, Nita, Szczepański z Ab- 
solwentów, która to drużyna zostałą rozwiązana, 
Przypomnieć należy, że ŁKS. swego czaki 
był dwukrotnie mistrzem Polski w siatkówce 
męskiej oraz raz żdobył zimowy pular P.Z.GIS, 
W niedzielę siatkarze ŁKS-u grać będą z war- 
szawską Polonia w romach imorczy organizo- 
wanej przez IKP., w lokalu Y.M.C,A. 

— ŁKS, zgłosił na walne zebranie ŁOZPN 
wniosek, by delegaci ŁOZPN-u na walnem ze- 
braniu P.Z.P,N. głosowali za utrzymaniem aulo- 
nomji P.K.S, 

— W dniu dzisiejszym odbędzie się w loka- 
lu przy ulicy Piotrkowskiej Nr. 61 mecz ping- 
pongowy między łódzkim Hakoahem a warszaw- 
ską Hasmoneą. 


O prawa dzieci nieślubnych 


Konferencja w towarzystwie psychologicznem 


Jak wiadomo, komisia kodyfikacyj- 
na w Polsce, opracowała projekt usta- 
wy o stosunkach prawnych rodziców i 
dziec) Autorem projektu jest profesor 
uniwersytetu Jagiellońskiego w Krako- 
wie dr. St. Gołąb. 

W. związku z tem komisja organiza- 
cyina opieki społecznej, związków nat- 
czycielskich, zrzeszeń lekarskich i in- 
nych przodujących instytucyj kultura|- 
nych w Łodzi postanowiła opracować 
koreferat, ze specjalnem uwzalędnie- 
nłem sytuacji dzlecj nieślubnych. Kontr 
projekt, który właściwie jest tylko uzu- 
pełnieniem projektu prof. Gołaba, prze- 
widuje całkowite zrównanie w prawach 
dzieci ślubnych I nieślubnych. Korefe- 
rat opracował na zaproszenie komisii 
organizacyjnej adwokat dr. Thon. - 


Donosiliśmy przed kilku dniami o po 
wództwie wytoczonem przez pacjentkę 
ubezpieczalni Zofię Griese, przeciwko 
ubezpieczalni. Griese bezpośredno po 
połogu i po wielkiej utracie krwi podda 
na została zabiegowi zastrzyknięcia roz 
tworu soli fizjologicznej w objętości 2 
litrów. Zastrzyki zostały dokonane w 
uda w dwóch miejscach. Tak wielka i- 
lość płynu wprowadzona pod skórę w 
miejscu stosunkowo "mało  wiotkiem, 
spowodowała zgorze!, t. j. gangrene I. 
dla wyratowania położnicy od niechvb 
uei śmierci, zaszła konieczność wycie- 
cia znacznych płatów ciała. Griesowa 


W dniu 28 stycznia o godz. 19.30 w | głośnia łódzka 


lokalu towarzystwa psychologicznego 
w Łodzi przy ul. Wólczańskiej 17 odbe- 
dzie się specjalne posiedzenie dla omó 
wienia zasad, zawartych w referacie 
dr, Thona. Na posiedzenie to przybywa 


który postanowił położyć kres istnieją- 
cemu stanowi rzeczy. í 

Wszyscy sportowcy zrzeszeni w klų- 
tach (w przyszłości i niezrzeszeni) będą 
musieli mieć swoje karty zdrowia i będą 
badani dwukrotnie w poradniach — na 
wiosnę, t. j. przed zakończeniem sezonu 
oraz jesienią po letnim sezonie sporto- 
wym. 

Aby jednak istniejąca w Łodzi po- 
radnia miejska nie była zbytnio obcią- 
Żona pracą powstanie na terenie nasze- 
go miasta jeszcze jedna poradnia. przy- 
czem każda z nich obsługiwać będzie 
dwa obwody, na które podzielona zů- 
stała Łódź przez Okr. Urząd W.F. 

Otwarcie drugiej poradni. której kie- 
rownikiem bedzie lekarz z ukończonym 
kursem w CIWF-ie, nastąpi w dniu 1-g0 
lutego. Natomiast poradnia przy Ośrod- 
ku W.F. przeznaczona będzie dla ucze- 
stników kursów dochodzących, względ= 
nie skoszarowanych. 

Ażebv pobudzić kluby do wysyłania 
zawodników na badanie postanowił pułk. 
Gabryś stosować sankcje karne. aż do 
zawieszenią w działalności tych wszyst- 
kich towarzystw, które zaniedbują ten 
ważny odcinek opieki sportoweej nad 
swoimi zawodnikami, 

W szeroko zakrojonym programie 
pułk. Gabrysia przewidziana jest rów- 
nież opieka nad zawodniczkami. Ponie- 
waż praktyka wykazała, że zawodnicz- 


ki unikają poradni lekarskich głównie 
Adlategovo Że badane są przez... lekafzy. 


istnieie koncepcja zaangażowania "i 
jednejrzoporadni miejskich lekarki. Sta- 
rania w tym kierunku zostały iuż przez 
pułk. Gabrysia poczynione. 

Oto tak się przedstawia w głównych 
zarysach zarządzenie 'stałei opieki le- 
karskiej nad sportowcami. Niewątpliwie 
przyniesie ona sportowi łódzkiemu wiele 
korzyści, dlatego też należv inicjatoro= 
wi pułk, Gabrysiowi wyrazić uznanie za 
uregulowanie tej wiecznej bolączki spór- 
tu łódzkiego. A 
CASTERET BATOR W ZEOBIZECZZB KIESRCIPRYDYA 


Kronika radiowa 


„KARNAWAŁ WCZORAJ I DZIŚ". 

W najbliższą niedzielę o godz. 15,40 ror 
P. R. nadaje aktualny feljeton 
red. Czesława Gumkowskiego, ilustrowany mu* 
zyką. Feljeton ten przynosi wspomnienia z daw- 


jnych dobrych czasów, kiedy w Polsce hucznie 


-]i ochoczo fetowano zapusty, kiedy kuligom nie 


było końca, kiedy wszechwładnie panował me- 
nuet, później mazur. Aułor dalej pokaże nam 
te czasy nowsze kiedy tańczono, walca, aż wre* 


również twórca projektu komisii kodyfi !szcie zatrzyma się na dzisiejszym nastroju kare 
kacyjnej prof. dr. Gołąb. Poszczególne |nawałowym, w którym króluje zmysłowo-kqst- 


referaty wygłoszą płk. dr. Wieckowski 


cielskie tango. Feljeton ilustrowany będzie mu: 


zyką w opracowaniu oraz w wykonaniu prof, 


(opinia patronatu nad nieletniemi). dyr. | Wacława Lewandowskiego. 


St. Macińska (opinia organizacyj kultu- 
ralnych w Łodzi), dr. Mision (opinia to- 
warzystwa eugenicznego), nacz. 


POWODZENIE ZAKŁADANEGO SKLEPU, 
Kardynalną zasadą nowopowsłających przed- 


r tsiębiorstw, czy sklepów sprzedażnych, jest ra- 


A R * | cjonal 
Skalski (opinja rady szkolnej), b. posłan CENIĆ zdają sobie z tego 


i sęlowa organizacja pracy. Ponieważ 
sprawę, stąd 


ka Marczyriska (stowarzyszenie „Służ-|też często notuje się szybką likwidację nowo* 


ba obywatelska”), nacz. Wisławski, 


założonego przedsiębiorstwa. 
Na aktualny ten temat mówić będzie w dniu 


insp. Wilamowski i dr, Józef Kon wice dzisiejszym (24 b. m.) o godz. 18.30 p. Jan Go- 


prezes towarzystwa 


pedjatrycznego w 
Łodzi. i 


(i) 


Skarga pacientki o odszkodowanie 


została przez sąd odrzucona —Motywy będą ogłoszone 


w rezultacie tej kuracji utraciła częścio 


wo władzę w nogach » na tej podstawie | 
domagała się odszkodowania za 30-pro|Pracy | bez zarobku. : 


centową niezdolność do pracy w wyso 
kości 5 tysięcy złotych. 

W dniu wczorajszym sąd ogłosił wy 
rok, odrzucający powództwo. Sa? nie 
podał narazie motywów j nie wiadomo, 
czy powództwo zostało odrzucone jako 
niewłaściwie skierowane do ubezpie- 
czalni, zamlast do lekarza, który za- 
strzyk zaordvnował, czy też sad zna- 
lazł Inne podstawy do odrzucenia pre- 
tensji powódki. 


liński, który między innymi wskaże warunek, 
jaki jest rzeczą nieodzowną przy dążeniu w kie- 
runku powodzenia nowozakładanego sklepu, 


„ROBOTNICZE NIZINY”, 

Feljeton z życia m. Lodzi, który nadaje roz: 
głośnia łódzka w sobolę o godzinie 18.40, doty: 
ka nieszczęsnej doli bezrobotnego. Pokazuje nam 
jego starania o pracę i szereg instyłucyj stwo“ 
rzonych na terenie miasta po to, aby w jakiz 
kolwiek sposób umożliwić życie człowieka bez 


REEF WOTA A ETEA "ZWARCIE 
NIEBEZPIECZNY KLIMAT. 


ą Żyjemy w kraju, gdzie klimat nnogół sprzy= 
la powstawaniu i rozwojowi rozmaitych chorób, 


biorących swój poczatek w zaziębieniach, poka- 


sływaniu, chrypce i t p. 

brona przed chorobami winna być jednym 
z celów uświadomionego społeczeństwa Z wy: 
daing pomocą przychodzą lulaj, wynróhowane 


na całaj kuli ziemskiej, oryginalna sastylki Val- 
da, które przynoszą znakomita nide. 


Wielki zbyl pastylek Valda nozwolit na 


znaczne obniżenie ceny, więc nabywanie ich w 
aptekach i drogerjach nie nastręcza już żadnych 
wątpliwości. 


2 „REPUBLIKA”" nr. 23, Piątek, 24 stycznia 1936 r. 


Dźwiękowy Kino.Teatr 


Przedwiośnie 


ŻEROMSKIEGO N2 74—76 
tel, 129-88 


0000050060060008080200000000000 


Dziś i dni nastepnych! 


0+9999999099999990099009090000 


$ Najweselsza, najmelodyjniejsza i najnowsza komedja wiedeńska. ` 


Następny program: „EPIZOD“ z PAULĄ „WESSELY w roli głównej. 


Ceny miejsc: I m. 1.09, II m. 90 gr., III m. 50 gr. Kupony 
9400999009 


%006246060026 


DLA CHORYCH "a ruptury (przepuklinę), skrzywie- 


nie kręgosłupa i różne kalectwa! 


Wykonuję specjalne bandaże ortopedyczne, które z naj- 
większym skutkiem wstrzymują nałzastarzalsze i najnie- 
bęzpiecznięjsze ruptury u mężczyzn, kobiet i dzieci, — 
Specjalne bandaże ortop. na ruptury powrotne po operacii 
oraz spec. bandaże brzuszne po operacji ślepej kiszki na 
obniżene żołądka, wnętrzności, obwisłe brzuchy i t p. 

Dla cierpiących naskrzywienie kręgosłupa (carby), gruź= 
licę kości I paraliże ortopedyczne. — Specjalne gorsety 


4 WARSZTATY iedwabnicze 138 c/m. 
szerokości firmy ` Müller i Seydel; 
2 warsztaty jedwabnicze 138 c/m. sze- 
rokości firmy Bracia Lange; 5 war- 
sztatów angielskich 36 c/m. szerokości 
z szaftmaszynkami kolorowe; 5 war- 
sztatów angielskich 36 c/m. szerokości 
z szaftmaszynkami gładkie; 6 warszta- 
tów angielskich 56 c/m. szerokości z 
szauflówkami gładkie; 1 warsztat an- 
gielski 66 c/m. szerokości z szatlima- 
szyną kolorowy, 3 warsztaty angiel- 
skie 72 c/m. z szautlówkami gładkie, 
fest-blatt; 1 szpulmaszyna na 40 wind, 
Ze wszystkiemi przynależnościami Ta- 
nio do nabycia Piotrkowska 104, firma 
Akc. Tow, Przem. Juljusza Meinzel. 


LĄDAJĄC ORYOMALNYEM PAQSIKOW m raset» KOGUTKIEM” 
Pancet JAKIE PROSZKI WAM DAJĄ: 
SOVE 5A Jut NAŻLADOWNICTWA 
Onrómat PROSTKI sMISRENO-NERVOSIN” I KOGUTKIEN 
SĄ TYLKO JEDNE 


i aparaty ortoped. różnych systemów. Sztucz- 
ne nogii ręce aluminiowe (protezy) dla ampu- 
towanych. Na płaskie bolesne stopy. (platfus) 

specjalne wkładki ortopedyczne podlug form 
gipsowych z najszlachetniejszego metalu 
Specjalne pończochy gumowe „ideal dla cier- 
piących na żylaki oraz formatory gum. na grube 

nogi z 2 letnią gwarancją: 
Specjalny Zakład Ortopedyczny 


J. RAPAPO RT Lwowa 


Łódź, ZAWADZKA 8 (dawn. Wólczańska 10) 
Tel. 221-77, CENY PRZYSTĘPNE. Choroby skórne i weneryczne 


, Liczne podziękowania! Przyjmuje kobiety | dziec; od 12,45— 
Uwaga! Dla Ubezp. w Ubezp. Spo- J|— DO CER 
łecznej znaczne ulgi! Do akt Nr. Km. 1055/34/11. 
PODZIĘKOWANIE. OBWIESZCZENIE 


shamia L Priuwaiim KOCUTNA 


Paotra: a MIORENG sNYGYDZM 14 El ) w JABLLTKASK 


ŘE 


W. BALICKA 


SIENKIEWICZA 52 (róg Nowrot) 
Nr. tel. 194-03 


SZPANPRASA z dodatkami poszuki- 
wana. Oferty pod „A. B.“ 


POSESJA składająca się z dwóch 
frontowych placów, domu mieszkalne- 
go i murowanej oficyny, w- mieście 
na dobrych warunkach do sprzedania, 
Informacje telefon 108-38, 26 
Aa CIAŁ ZWI Ba Ep RE A OZPL 


Dla WP. J. Rapaporta, właściciela zakładu ortoped: w. Łodzi, Komornik Sądu Grodzkiego w Ło- 
Zawadzka 8. Uważam za swój obowiązek WPanu publ. gorąco po- -|dzi, rew. ll-zo zamieszkały w Łodzi, Lokale 
dziękować za misternie | celowo wykonany dla mnie na gruźlicę ul, Kilińskiego ur, 114 na zasadzie art, 
stawu biodrowego aparat ortopedyczny, z którego jestem bardzo 602 Ki P. C. ogłasza, że w ‘dniu 31 METĘ AOI EAS SINEERA 
zadowolona i zasłużył sobie WPan słusznie na moją głęboką wdzięcz stycznia 1936 r. o godz: 12-ej Ww Ło-| — == — m o A M 


ność i największe moje uznanie, dzi, ul. Kilińskiego nr. 136 odbędzie 
St. Marcinkowska, Łódź, ul. Sucha 2, się publiczna licytacja ruchomości A | neczne, bezpośrednio po gruntownym 
CA CA WOZEK O WICIE ebli, radiaan RAI) remoncie, z wszelkiemi wygodami | 


deroby męskiej i damsk'ej, oszacowa- | dobrym rozkładem, na trzecieri pię- 
Polsko Palestyńska lzba MHandlowa Matki! 


nych na lączna sumę zł. 2.550.- -, któ* |trzę tanie- komorne, przy ul. Naruto- 
ODDZIAŁ w ŁODZI, PIOTRKOWSKA 113 re możyu oglądać w dniu licytaci w | wiczą między. Kilińskiego. iP. O: /W. 
organizuje kurs języka i 
Zapisujcie 
swe dzieci do 


miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 6-|0 do oddania od 1 mala. Wartnki: 

hebrajskiego i angielskiego znaczonym. częściowy zwrot wydatków za remont 
Informacje i zapisy w lokalu lzby. ` { 
20—5/  „KRÓPLI MLERA 
2O0OOIOOOOOOOOOOOOOOCOOOOA 


MIESZKANIE 3-POKOJOWE, b. sło- 


Komornik: Z) ANISEREWICZ, Zgł ia telefoniczne 133-23 w z 
Sprawa F. Opitza p-ko R. Grzeli- dzinach 12--2 W ensal 6 


Łódź, dn, 20 stycznia 1936 r. i poczynione inwestycje i instalacje. 
Nowa grupa rozpocznie się 1 lutego r, b, S x 
kowi. = 3 


Do akt Nr. Km. 301/36 r 
OBWIESZCZENIE. 


DR. MED, 


Al. Kopciowski Dr. JAN POLAK 
Gdañska 37 


L-ALLEROIGZNE, p o fart 602 K. P, ©. ozlasza, że w dniu POKÓJ umeblowany, wszelkie wygo- 
Gabinet Elektro- 1 światloleczniczy|4-go lutego 1936 r. o godz. 12-el w Fay z lftzymaniem lubobez do WYNN. 
tel, 232-55 ul. NAWROT No 7|todzi przy ul. Andrzeja Nr. 27-a ode jęcja, Narutowicza 47 fr. m, 47. 
przyjmuje od 7—8:e] wiecz. Tel. 164-21 raj będzie się publicznn licytacja ruch] Sona ` 
Eeee. WET. d ą jęć 5 "7 mości a mianowicie: mebli i linoleum 
p A aż lpt AL si oszacowanych na łączną sumę zł. 655, 
które można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
oznaczonym. 
Łódź, dn. 15 stycznia 1936 r. 
Komornik: (—) M. LIPIŃSKI. 


IU (IOWA Sprawa Szmula Kohna p-ko Maie- 
© rowi Jochelsonowi. l 
przyjmuje od 4—8 po poł. 


ny z utrzymaniem lub bez dla pani na 

stanowisku. Ul. Piotrkowska 53, m. 20. 
Komornik Sądu Grodzkiego w Ło- 1. oficyna, Il p. od 2—4 p. p. i od 8—9 

dzi, rew. 13-g0 zamieszkały w Łodzi, | wieczorem. 

przy ul. Andrzeja Nr. 11 na zasadzie fiee 


DOKTOR 


H. SZUMACHER 


CHOROBY SKÓRNE | WENERYCZNI | 
Piotrkowska 56 
tel. 148-62. 


Od 9—1, od 5—9 pp. 
w niedziele i świeta od 10—L 


LEKARZ - DENTYSTA 


nią, okolica Nawrot, 


mieszkania 35. 


Targowa 


89, m, 4. 


— 


i 
—— 


——- 


„Czystość” | 


—11—— — 


TELEF. 121-23. 59, m. 28. 


— 


ww, 


LEKARZ - DENTYSTA 


| 

przyjmuje cyklinowanie, pe każ A | na sezon bieżący ROCKER LTC POSERIEZ IB AE 
terowanie oraz sprzątanie biur, pokol, poleca Salon Mód 

Czyszczenie szyb. F Kopciowska Posady 
PIOTRKOWSKA 44, telefoan 167-45. |* © | | „EBIELIENZA* adaa i Bute AEN 
E ENTE EEE AEREE A Przyjmuje od 9—3-ej O Krrydeizci z = 

í ` + 279/36 r. -D ep. i 
OBWIESZCZENIE 0 E |Qdańska 37, tel. 232-55 CZP POTRZEBNA wykwalifikowana €ks- 


Komornix Sądu Grodzkiego w Łodzi! od 4—7-ej w Lecznicy 
dzi, rew. 13-go zamieszkały w Łodzi Piotrkowska 294 '101.122-99 
przy ul. Andrzeja Nr. 11 na zasadziej — —— ——— mame 
art. 602 K. P. ©. ogiasza, że w dniu 
4 lutego 1936 r. o godz, 13-cj w Łodzij 
przy ul. Legionów Nr. 48 odbędzie Się; 
publiczna licytacja ruchomości a miz- 
nowicie: mebli, żyrandolu i t. p, osza-| 
cowańych na łączną sumę zł. 795,—,| 
które można oglądać w dniu licytacji| 
w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
oznaczonym: 

Łódź, dn. 14 stycznia 1936 r. 

Komornik: (—) M. LIPIŃSKI. 

Sprawa J. i Z, Rutsztajnów p-ko! 

Eljaszowi* Aszowi. —— -m - 


pedjentka do- nabiału. Zgłoszenia Pil- 
3 -= '.|sudskiego 51, Niskier. 


KMK A 
443 N 


TECHN 
yawo panow ASA 
7. 
Ż 


SZYJĘ WYKWINTNIE 


BIELIZNĘ MĘSKĄ 


po cenach bardzo niskich. 
Przyjmuję również wszelkie 
reperacje 
ul. 6-go Sierpnia 76 
m, 16, Ill p. 


kie, Wiadomość tel. 101-11. 


na papierach światłoczułych 
POZYTYWNYCH | NEGATYWNYCH 
zaklad Klicz 

ta przystępna, Leon Krell, Piotrkow: 
ska 79,_m. 40. Telefon nr. 145-64, 


neklamxwyh ŁÓD 
R:BORKENHAGEN ?othowska 
mca 1023 


] jaca prace biurowe. szuka jakiejkol-| 
MKr viek posady. Oferty pod 13" ! 


Redakcja I Administracja, Piotrkowska 49. — Godziny przyjęć Redakcji od godz. 17 do 19, — Telefony: Administracja: 122-14. Redakcja: Sekretarjat Redakcji 127-24. 
dział miejski: 133-23; dział gospodarczy: 211-66; dział sportowy: 136-44; sekretarjat nocny 136-43. Tłocznia — 180-80. Konto P, K. O. Wydawnictwo „Republika“; 68-148, 


PRENUMERATA 
„REPUBLIKI 


w Łodzi zł. 4.—, za odnoszenie do domu 
40 gr. miesięcznie; z przesyłką pocztową 
w Polsce zł. 5—. „Republika“ 1 „Ex- 
press” w Łodzi z odnoszeniem do domu 


OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy 420 mia X 280 mm. Stronica tekstowa dzieli się na 
4 szpalty po 70 mm. Strona ogłoszeń zwykłych dzieli się na 10 szpalt po 28 mm. 


CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczajne 12 gr. za wiersz mm. W tekście — 50 gr. za wiersz nm. Na 
stronie 1 — zł, 2 za wiersz nim. Nekrologi — 40 gr. za wiersz min. Zaręczynowe i zaślubi- 
nowe w tekście zi, 10. Adwokackie ryczałtem zł, 25—. Drobne za słowo 15 gr. najmniej 
zł. 1.50; poszukiwanie pracy za sławo 10 gr. najmniej zl. 1.20. Opisowe w tekście redakcyj- 
nym zł. 2 za milimetr. Ogłoszenia zagraniczne 100 proc. drożej. Ogłoszenia fantazyjne 1 tabe- 
laryczne 25 proc, drożej, Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada, — 


i z. 7— miesiecznie, | 
a z az z A PE a 


„kz MUSZKIETERÓ 


Coctail humoru, werwy i pikanterii. Rewelacvina obsada: 6 niezrównanych „Królów humoru“. 
SZ6KE SZAKAL, OTTO WALBURG, TIBOR HALMAY, FELIX BRESSART, ERNEST VEREBES, PUFFY (Grubasek) 


BUCHALTER bilansista na stanowisku| Blusztain ! Syn 
ma jeszcze kilka wolnych godzin, Zajdzewskiej Manufaktury S. A. 
uznanie ksiąg gwarantuję kaucją. Opla-10y czek zwrócić za wynagrodzenń 


KULTURALNA, młoda niewiasta Zna=| 


Słuszne reklamacie będą uwzględniane: 
o ile wniesione będą najpóźniej w clagu 
tygodnia od 
ogłoszenia lub niezwłocznie po ukazaniu 
się drugiego z rzędu ogłoszenia tej Sa” 
mej treści co pierwsze. — Omylki, które 
zasadniczo nie zmieniają treści ogłosze” 
nia nie upoważniają do żądania zwrotu 
zapłaty lub powtórzenia ogłoszenia. 


=a E pS 
E L E 


ulgowe w niedzielę nieważne: 
0% 


20000400000000000040000000000 4000000000040000000000 | 
EEU NTT TENTUNE NAMANA NANKINA TOAT 


EIE AEE ERS BES RRZEJ 
Kupno i sprzedaż | (iwo i wychowanie 


| An trow jm] 
A 


e—a e e 


ANGIELSKI, francuski gruntownie W 
dzielam. Konwersacja, handlowa A 
respondencja: Zgłoszenia telef. 226- 
w godz. od 11—1 codziennie. 

ANGIELSKIEGO konwersacji | liters" 
tury udziela rutynowany nauczycie: 
Ul Zawadzka nr. 21, m. 8-a, front, i 
dziennie zastać od godz. 4—8 po pór 


--—— 


RUTYNOWANA nauczycielka. muzyk 
(Moskiewskie Konserwatorjum) udzie 
la lekcji gry fortepianowej, oraz jez 
francuskiego po kilkuletnim  pobydl 
w Paryżu. G. Hurwicz-Sztyllerowā 
Poludniowa 23, m. 9. 


Uzdrowiska 


CE N A E EE 
ZAKOPANE, pensjonat „MAK“, Zë 
mojskiego, telef. 381. Po gruntownym 
remoncie poleca pokoje, garaż. Cieplś 
woda, wykwintne utrzymanie. Zofls 
Tyszowa. 


E RPA 


ZAKOPANE, „PRZEDŚ WIT“ Chałubiń 
skiego, tel. 815, pod nowym zarządem 
poleca pokoje komfortowe no cenać 
umiarkowanych. 


LERETTZTOWT ZEW H PRECZ 
Rozmaite 
TEID TOAPIZREZRETOKYCHTROAZTA 


—-- 


DROBNE ogłoszenia w „Republice" 
są najlepszym i najtańszym śroćkie™ 
zetknięcia zainteresowanych strom 
Kto chce: 1) znaleźć lokatora lul) sub 
lokatora, 2) znależć mieszkanie | 

oojedyńczy pokój, 3) sprzedać niert 
-homość lub rzecz, 4) kupić cośkol* 
wiek okazyjnie, 5) dostać posadę 

wyszńkać pracownika — niechaj PR 
Ja drobne ogłoszenie do „Republiki 
ZG a e 
ZAKŁAD totograficzny „Fotorys* wl. 


F 


POSZUKUJE się trzech pokol z kuch-|L. Laks, Al. Kościuszki 22 (Piotrkow 
l9,lska 79), Wykonuję zdjęcia przepisów 
24|do Ubezp. Społ, matrykuł i t p. Of 
-e |wywolania | kopjowalia. Spec. anii 
FRONTOWY dwuokienny pokój ładnie|'orskie. Ceny niskie. 
umeblowany ze wszelkiemi wygodami|” 
natychmiast do wynajęcia, KilińskiegojPAN, 
261191. pomiędzy 11—11.30 przy ul, 


ZWI | 
KTÓRY CZEKAŁ w niedziel” 


romskiego na odcinku ul. Anny i K% 


DO WYNAJĘCIA dwie sale, nadające|rola. zechce odebrać list na Posie 
się na składy blisko kaliskiej kole: |Restante pod wiadomym adresem. 
6-g0 Sierpnią 98, wiadomość Główna] 777777777777uu7m1—=— wy 
24JPANÓW, którzy w środę wieczorem 


będąc w firmie „Dywan“ Piotrkowś 
53 omyłkowo zabrali teczkę, upras” 
się o zwrot takowej wraz z nieważn? 


mi dła nich dokumentami, 4 


Zagubione dokumenty 
OZ TATZTARCTWIBWTYC TNANEEROKO 


MASZYNISTKA przyjmuje przepisywa|UNIEWAŻNIA się zgubiony cze: Bat, 
nie wa maszynie do domu. Ceny b. nisiku Kupiecko-Kredytowego w/m, na w” 
mę zł. sto płatny 6/1 36 r. — wv 


-— |ca Ch. M. Grinberg, Żyrant wi: 
otrzymany od g 
Zgubi 


jem 
W. Nisenhausowi. Piotrkowska 8l- 


IAN KEMPNER, ucz. V oddz, DÝ% 
Gimn, Zgrom. Kupców m Łodzi. ZE 
bit. matrykułę. 


à EA] 


4 


ukazania, się pierwszego 


Za wydawce: Wydawn. „Republika“, Sp. g ogr. odp. Wacław Smólski, m» Redaktor odp, Waclaw Smólski, Druk „Republiki“ w Łodzi, Piotrkowska 49 i 64 


